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FXKURSYA na GRUNT! 


Chicago, Illinois, Czwartek 10% Czerwca, 1886 roku. 


uGlothing- House,” 


róg Milwaukee Avenue i Division ulicy. 


a nie chce brać udziału w 
,«zymierzu wszystkich muzułmanów, 
zaproponowanem przeź sułtana Tur- 
cyl.-„„Nowoje Wremja“ donosi, że szab 


bnem prawodawniotwem  szkockiem. 

Belfast, 4 czerwca. Irlandczycy 
pracujący w warstatach okrętowych 
w Queens Island uderzyli dzisiaj 
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kmy się nagromadzić tu nieco ma- 
teryału dla obrony Polaków od za- 
rzutu bezwzględnego  czcicielstwa 
pantofelka. Czasy, o których. mo- 


dok 14. 


ENTERED AT THE POST-OFFICE A1 CHICAGO, ILLINOIS, AS SECOND-CLASS MATTER. £ 
j 1 w i | T | 7 : cy walozyć przeciw „Home Rule w è * Aforyzmy staropolskie o ko Podróż do Ojczyzny. 
: an (| |) X CULSI 0 | J OH A G ROSS E 5 0 Y4 F amy aS TanI6żn8 Pan: A Zawezwanie bietach. Powszechnem jest mnie- —=JEBR=— 
e | | | gow; 4 czerwca. Tak nazwana manie, że Polacy są najbardziej u- Józefa ze Shamokin- 
> © ROSYA. „Highland Reform League* uchwaliła | do przedpłaty igini w obec kobiet. Postarali” 
. Petersburg, 2 czerwca. Szah | dążyć za autonomią Šzkoeyi i odrę- na trzeci rocznik Posłuchać proszę, bo będę śpiewał 


Com widział w świecie szerokim; 
Jakem się cieszył, jakem się miewiał 
Za oceańskim potokiem. 

Razu pewnego, jakby strzeliło, 


z; r" oświadczył: „Moja przyjaciółka | na Irlandczyków katolickich, pobili | żnaby powiedzieć z Krasickim; „my | Mysl uderzyła mi w głowę; : 
| s ; ; i ; say Rosya nie dozwoli nikomu, aby | ich i wpędzili do wody. Z wielką wego raądzim światem a nami kobiety** są | Trza jechać zwiedzić ojczyznę miłą, 
Rozpoczyna się od Czerwca 1go i trwać będzie do Czerwca 30go Najlepszy i najrzetelniejszy . skład ubiorów i kapeluszy. > ; e 2 . ; . Apar a 
, mnie zaczępiłć, biedą możne było tych ostatoich dość niedawne w Polsce. I tak Bo zwiedzić Polskę, jako Ojosyieę, 


więc każdy mający zamiar kupić gruntu, dostanie tykiet z mojego ofisu 


w Milwaukce aż do 


Minęły Święta Wielkanocne i nadchodzą Zielone Świątk 
Setki i setki ludzi kupowały ubiory i kapelusze swe w 


Washington, 6 czerwca. -Bióro 
spraw zagramićznych ogłosiło w tych 


ocalić, 
ków, 


Protestanot zaczepili katoli- 
ponieważ ci pobili przedtem 


Poniżej podajemy  Koresponden- 
cyą jednego z abonentów Tygo' 


atare przysłowie polskie powiada, 
iż: „lat piętnaście gdy minie nie ma 


Wszakże to rzeczą jest świętą? 
Zwiedzić swe strony, te niwy żyzne, 


naszym bogato urządzonym składzie ubiorów i kapeluszy. dni rząd i ; i : * į | dnika Powieściowo- A aukowego: ; ; s Ni io la 
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Bare magazynie Dyt. dz e: + pO- | uznaje woale praw obywatelskich | się z „biliu“ Gladstons, żądającogo SDA WG EŃ ae a 52 ak 0 tyg. | Wodnie słuszny mieli ojeowie nasi | Żegnam więc wszystkich i Amerykę, 
mimo: tego staraliśmy się o ile możności zadowolnić każdego. | byłych «poddanych moskiewskich, samoraądu dla Irłandyj. Protestantów | Powiożciewo-Naukowy proszę umieścić w „Ga. | powód do takiej opinii o młodych | A matka prosi i błaga: 
Hastem naszem jest: którzy się dali naturalizować w było 2000, katolików tylko 100. | zecie Polekiej* ce następuje: p Bad bądź «Niejodź me dziecię.... niejedź w te 
>. Tanio — pięknie zę stósownie. Szanowni Panowie! Sędzę, iż wsźżyscy, któ- dziewezętach . 4 Ż co ądź, mu- - dzikie 


i napowrót 


dróż z Milwaukee do i napowrót. 


kolonii 


Teraz jest najlepszy czas kupienia farmy, albowiem po rosnącym 


zbożu możecie poznać dobroć 


GLEBY i KLIMATU. 


(eny za grunt będą umiarkowane, i dano będzie do wypłaty tyle czasu, 
Przyjmię $50.00' lub $ 100.00 na zadatek, 
Każdy kto zamy» 
śla kupić sobie gruntu tego lub przyszłego roku, niech pisze, a chętnie 
potrzymam z nim lub jego przyjaciołmi regularną korespondencyę. 

Piszcie lub telegrafujcie na mój koszt którego dnia macie wyjeżdżać. 


ile będzie chciał kupujący. 
a każdemu płacącemu gotówką zrobię ustęp w cenie. 


za pół ceny, u dobre będą tylko ma miesiąc Czerwiec. 
Każdemu zaś kto zakupi sobie grantu, termu będzie zapłacona cała po- 
Daję tykiety w miesiącu 


æ 


of CHICAGO, 


PIERWSZY 


Narożnik Monroe iù Dearborn ul. 


Berlin — Niemcy, Wiedeń — Austrya, Peters- 


Dziękujemy Wam za zaufanie, którem 
ście i prosimy, abyście także odwiedzili nasz wyborowy skład, 
SE D na, nadchodzące Zielone Świątki ubiorów, kapelu- 


NARODOWY BANK | 
W CHICAGO. 


nas zaszczycili- 


Milwaukee Avenue, rog Division ulicy. 


(July 1. 86.) 


ampe r 


„20084 p ET 


NATIONALBANK) CHAS, TOIMISI k ts. 


168 Washington Street, Chicago. 
Europejska 


wymiana pieniędzy 


1 handel wekslów. i 
Zachodnia Generalna-Agentura. 
Hamburgskiej linii parowców 


Stanach Zjednoczonych.  Poddany 
moskiewski, który epuszcza Rosyę 
bez pozwoleństwa tamtejszych władz 
nie może do niej powrócić bez ns- 


danym rosyjskim, sby mie udawali 

się do RoByj, gdyż będą mieli 

wielkie nieprzyjen 10śd. 
NIEMCY. 

Berlin, 2 czerwca. Papiernia 
Bismarcka w Warzynie spaliła się. 
Strata doŚó znaczna. 

Berlin, 5 czerwca, 'Niezmierne 
burze nawiędziły środkowe Niemoy. 
Straty przez nie uczynione wynoszą 
przeszło $250,000. Kifkanaście osób 


Obawiają się powtórzenia rozruchów 
historycznych. Zosczna siła polioyi 
przebiega miasto i wojsko jeet 
gotowem wkroczyć kużdej chwili. 


protestantami, Około 40,000 kato- 
Jików brało adział w pogrzebie. 
Orańozycy rzucali kamieniami na ka- 
tolików. Padły także wystrzały, 
jeden człowiek odebrał cięcie nożem. 
Po dłvgich usiłowaniach udało się 
policyi zaprowadzić porządek. Póź- 
niej wybili katolicy wszystkie okna 
fabryki płótna na Brondway ulicy. 
Na wieczór zaszły nowe niepokoje. 

Londyn, 6 czerwca. Chamberlain 


samorządu Irlandyi) nie zostanie 


rzy utrzymywali pierwszy i drugi rocznik Ty- 
godnika P. N. i trzeci utrzymywać będą; —a 
że p. redaktor zamierza ustroić nam go ryci- 
nami — czemuż nie mamy korzystać za nasze 
pieuiądze. 


èci sama wystąpić musiała. 

Nie naruszam niczyjego zdania, lece o ile 
doświadczenia przekonało, to za mało popie- 
ramy tego, który stapgł całą duszą na czele 
piem naszych od tak dawnych lat — p. W. 
Dyniewicza. 

Lecz to pochodzi z tego, że on ma na- 
przeciw sobie dużo nieswornych i faryzeuszów, 
o czem on już może wcale nie myśli; ale dzi- 
siaj mniejsze juź o to. 

Jeszcze przeszło. roczne gazety przypomi. 
nają, jakie utarczgi przechodził godny nasz 
redaktor z zazdrosopymi mu współzawodnika- 
mi, lecz jak przysłowie mówi: nie ma nic złe- 
go, coby na dobre nie wyszło; tak teź | Pan 


przestajemy = różnymi braćmi Polakami w ró- 


siały one rycerskim przodkom na- 
szym  dokuczyć nieraz gorzej niż 
Turcy lub Tatarzy, gdyż inny znów 
wierszyk tak mówi: „,Żsk biało- 


sie powiada poeta, ż2 niebyłby ni- 
gdy świętym, gdyby się nie żenił. 
Wedle zaś starego przysłowia „kto 
ma żonę Barbarkę, niepytaj go się 
czy zdrów, jeno jeśli żyw jeszcze'*. 
Użycza też obyczaj dawny, mężem 
wielkiej nad żonami władzy, aby 
im ten ciężki los osłodzić.  Papro: 
oki radzi, iż „złą żonę związawszy 
za nogi, w kominie miast szynki, 


znów pisarz tak mówi: „Osieł, o= 


,„„Paszcze tyrana i wroga.” 
Bracia i siostry mi odmawiały 
Owej zdradzieckiej podróży, 

Lecz jam to tylko miał za kabały, 
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„ tak wie s iczba ludzi, Sync ę „AW 8 UCP 8 JÓZEF FISC ż podlegają także tacy, którzy wyszli | Oarran został zabity, rych się powiebć toczy, tem więcej człowieka | niejednemu też kością w gardle | Gaje, jeziora i skały, 
ta. Koleje Luke Shore Michigan Southern, 1 Chicago & Northwestern 3 F FISCHL, z Rosyi nie będąc pełnoletnimi, lub | Belfast, 6 czerwca. Daisiaj został ženy | treść hietoryi głębiej w pamięć sle | stanie". Na szczególniejsze wpół. | Miasta i zamki, polskich rzek wody 
są najlepsze, bo nie potrzeba zmieniać takowych i kupując tykiety na expedyent polski których rodzice ich wywieźli z kraju. | pochowany młody Corran, któr s czucie ogółu, zasługiwali sobie w | 18k obraz w myśli mej staty. 
ck: „á : DAMIEN ié tykiet taki 7 - y d y Wies peianiay IE Ayt dA $ ._ | Wiec, bez namysłu, na żejaznego 
tych liniach, oszczędzicie sobie grosza. Pamiętajcie kupić tykiet taki JOHN GROSSE Naczelnik bióra powyższego radzi | znalazł Śmierć podczas ostatvich began arah = abonentów wTygodsiks*, dawnej Polsce zapewne zupełnie | ci sdam ramaka i jadę 
h > A r : : ; : Ą è t b "2. pr 3 ' 5 , 
i abyście przyjechali do Milwaukee na Chicago i Northwestern kolei, 5 wszystkim obywatelem, byłym pod- | rozruchów pomiędzy katolikami i EErEE Euret pm niesłusznie, mężowie. O Sokrate- | Wprost do New Yorku do stryja mego, 


Poprosić jeszcze o radę. 
A skorom stanął za jego progiem,? 
Wszystkom wyjaśnił mu skrycie 
Qa głośno rzecze: “Jedź dziecię z Bo- 
ziem! 
“Tam się nacieszysz sowicie. 
“Ale pamiętaj żeś jest Polakiem. 
“Gdziekolwiek kroki zawrócisz; 
“Bo Bóg cię skarze nieszczęściem ta- 
kiem, 
“Že więcej tutaj nie wrócisz!“ 
W New Yorku byłem aż do wieczora; 


à z À oświadczy i Bóg dopomógł mu pokonać wielkie zwicrzęta, | powiesić, sadłem wysmar: é, ita» | A potem “machy pod pachy” 
N. B. Przyszłego 4go Lipca nie myślę trzymać pikniku. RAPITAŁ $3,000,000; Karty okrętowe zostało zabitych przez grom, iie. Z: } WB że p A więc to i drób łatwo pokona, 4 zr kii y 5 era a Wziąw szy, poszedłem wsiąść na kaczora: 
r WEKSLE tam I napowrót z Europy zawa7? tanio Studt, prezes regencyjnpy w Króle- Per ey oi: "opo. Zależy to dużo od mas abonentów, którzy | SOWĄ Codrze «Jem ucierać . _nny By płynąć we świat daleki. 


szk burg — Rosya i wszystkie inne europejskie kra- Weksle > wcu, naležy do wydziału, który ma żnych zakgikach tej ziemi, nie wiedzącymi "s k R Kaczor zakwaknął — fale rozstały 
ZY J. J. HOF, General Land Offiee, je iako też na wszystkie kursujące pieniądze | nn wszystkie główne poczty i przesyłamy szybko | zniemczyć Polaków. uch walonym. gdzie jest pe Jest redakeya „Gazety Polskiej”. | rzech, niewiasta jedną cnotę maja, | q bywaj zdrowa obczyzno! 
1: LISTY ZASTAWNE . 1 rzetelnie pocztowe pieniężne wypłaty we wszy- Pruska izba reprezentabtów uchwa- WLOCHY. czł ais misy nn ww o jeśli ich nie bijesz pożytku nie da- Ptynę swobodnie przez morskie wały; 


/,. 117 & 119 West Water Str., 


dla użytku podróżnych w wszystkie części świata. 
Ściąganie OBA ra rral RA 4” wazalkich 
należności z Polski, Niemiec, Austryi, Rosyi 1 
wszystkich europejskich krajów za bardzo umiar. 


stkie strony Awiata. Wyrabiamy 


pełnomocnictwa 


liło, że w Polsce mają być zatru- 
dnieni niemieccy tylko pauczyciele. 


Rzym, 2 czerwca. W Wenecyi 
zachorowały wczóraj na cholerę 82 


piśmie naszej kcyi, abyżkmy tego wodza 
pism naszych W. Dyniewicza uczynill nigdy 


PUJ 
, 


Tak tedy ojcowie nasi byli wiel 


Teskpyc za matką — ojczyzną, 
Płynę i płynę, kaczor wciąż kwacze, 


p . 4 kowang komisyĄ. x MR ; k j ió (7 
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CHIOAGO.ILL. | 
POLSKO-LITEWSKI 
* JANA RESZCZYNSKIEG0, 

Mam obszerną Halę na mityngi, 


wesoła i różne zabawy. s 
258 Sangamon sir. 


oi Nr. 491 MILWAUKEE AV. 


Mają na skladzie wszelkieo”awia, 
wykonują obstalunkowę robo- 
tę najspecyalniej; wszelkie o- 
buwia obstalunkowe wykonują 
się na czas i porządnie. 


A. LOWENTHAL :& ROGALSKI 


Wygody pasażerów między-pokładowych tych 
parowców nie mogą Ly‘ przewyższone, 
Nie zatrzymują sięani w Anglii, ani we Francyi. 


A000 do Hamburga z 923.00, 


BILETY 
na całą podróz tanio ! 
Tysiące pasażerów, któray tą linią 
podróżowali, wyrażają swe zadowo 
lenie piśmiennie. 


CHAS. KOZMINSKI & C0., 


Jeneralnańsentura 


BREMENSKICH 


Parowych Okrętów 
(North German Lloyd), 
z BREMEN do NEW YORK 


i napowrót. 
Weksie, wypłaty pieniędzy 


przesyłane wprost w dom, 


— Btrajkujący robotnicy fabryk 
Żelaznych w DecaBeville są prawie 
do rozpaczy przyprowadzeni. Wła- 
dze obawiając się rozruchów posta- 
wiły straże przy składach dynamitn 
i ionych w górnictwie używanych 
materyi rozsadzających. 

Strajkierzy wysadzili w powietrze 
za pomoc dyramitu cziś wieczorem 
skład należący do jednej z kompanii 


zachorowało dziś 87 ludzi na cholerę, 
2] umarło, 

Wulkan Etpa przestał miotać 
ogniem i lawą i Nicolosi zostało 
ocalone. 


a 


RE” Z niniejszem numerem , Ga- 
zety Polskiej wysyłamy  Bzano- 


* Co uszczęśliwia mitodą pan- 
nę? „Daj jej tuzin promieni księ« 
życowych z muzyką walca, dwana- 
ście łokci materyi jedwabnej, ka~ 
narka, sporą porcyę' kremu czekola- 
dowego, kilka romansów Marflitto- 
wej, jak również oprawnego ozdo 
bnie Sekiller'a, uścisk ręki niezupeł. 


* W Jo. Dayiess powiecie, Ill., 
okazało się w otatnich czasach du- 
żo wilków, które farmerom znaczne 
wyrządzają szkody: W, przeciągu 
miesiąca zapłacono $300 za zabicie 
niektórych z nich. 

* Zmaczne łoże soli 
w głębokości 1950 stóp w Manistee, 
Mich. 


znaleziono 


Tu pożegnawszy kaczora mego: 
A był'on prawie już baz sił. 
Poszedjem szukać znów żelaznego 
Któryby dalej mnie nosił. 
Na spotkaniu się, lekcyę mu dalem 
By aż w Warszawie mi ustal; 
Bo musisz wiedzieó—mu powiedziałem 
Zem wprzód stolicę zwiedzić chcial. 
A skorom zasiadł ma grzbiecie jego 
Szerokim, głďdkim i miękkim, 
On najeżony, jak smok Jerzego. 


| blizko Milwaukee Avenue Jeneralni Agenci dla Zachod ż órniczych. wnym Abonentom ,,Tygodnjka Po- | nie jej obojętnego młodzieńca, bu- r i 4 PRANEET oA 
WE: CHICAGO, - - - - Illinois. | 491 Milwaukee Ave. 168 Washington aiba 5 P pawie H Wydział izby deputowanych, któ- | wieściowo Naukowógo* trzy osta- | kiet róż od niego, zapewnij ją, że zał "MASIE aja raan parE A. o 
be PREM BROS. & C0., KARTYO KRĘTOWE, ry się zajmcje wypracowaniem prawa | tnie numera drugiego rocznika te- | suknia jej rywalki zyje wz leży, sę cz ar ar „które właścicie- | w prawo, to w lewo: to prostó, 
3% g APOS tek, , se odnoszącego sig do wydalenia książąt | goż. QCzynimy to dle tego, aby | przyrze nij jej nowy kapelusz wio e.ich pracą podatki. Tu w loch podziemny» tam inijal mury 
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(SẸDZIA POKOJU). 


Hypoteki 
KANCELARYA 


TOMASZ DORNEY, konstabel. 


JOSEPH EPSTEIN, 


ATTORNEY AT LAW, 


NOTARY PUBLIC. 
POLSKI ADWOKAT, 


NOTARYUSZ PUBLICZNY. 


KANCELARYA 239 W. Chicago Ave. 
Chicago, Ill. 


Rezydencya 97 W. 19th St. 208, ` 


O JENERALE JOZEFIE BEMIE 


napisał Piotr Zbrożek. 


(Ciąg dalszy . ) 


— Nie sumujcie panie, rzekła do niego 
jeg? siostra Ksenia, co minęło to się nie wró- 
ci. A dziś przy niedzieli nie trzeba się smucić. 
„, — Choć minęło — musi się powrócić, bo 
Bóg sprawiedliwy, A tożby nieszczęście by: 
ło, gdyby dobre nie miało wrócić, gdyby na- 
sze wrogl wiecznie panowali. 

— Na to powiedział szwagier Hruby, i 
dobrze być musi na świecie, ale trzeba prze- 
cierpieć. Wiesz co Szwagrze Zabawa, zaśpiewaj 
nam jeszcze jaką piosenkę, albo opowiedz, co 
o wojnie. 

— On by tylko o wojnie słuchał! rzekła, 
Ksenia. | : 

— Ja lubię słuchać każde rozumne sło- 
wo, a o takiej wojnie muszę lubić posłuchać 
co nam ma przynieść lepszą dolę. 

— A cóż nam tamta wojna dobrego przy- 
niosła? spytała Ksenia. 

— Przyniosła nam dobrą naukę, rzekł 
Zabawa, taką naukę, abyśmy wszyscy, Jak je - 
steśmy, dobrej sprawy bronili, ady. Z m:astecz- 
ka, gdzie jest domów tysiąc, poszło tysiąc, 
a w każdej wsi, z każdej chałupy wyszedł je- 
den człowiek, tobyśmy się pewnie dobili tego, 
żeby nas nieobdzier ali, 


potwierdzane. 
2389 W, CHICAGO AVE. : 


Generalna agentura 


— North German Lloyd. — 
BREMEN—BALTIMORE. 
NIEMIECKA CESARSKA POCZTA. 
Mandaty, Pocztowe, drafty, paszpor- 
„ty po najtańszych cenach. ` 
Pełuomocnictwa wysta 
wiam i ściągam spadko- 
bierstwa, tanio i szybko. 


J. W. Eschenburg, 


S. W, Corner Fifth Av. i Washington St, 
CHICAGO, ILLS. | 


Chicago, Ill. 


— Tj co tam, my biedni, niewiele u nas 
znajdzie rozbójnik, rzekła Ksenia, — na panach 
co innego, tam znajdą jedwabie, tam znaj- 
dą złoto, tam dużo pieniędzy, a u nas, choć 
Żołnierz egzekutny przyjdzie za podatki, to się 
mu da jedzenia, a weźmie kurę lub gęś, my 
tak bardzo nie zbiedniejemy a on się nie bar- 
dzo zbogaci. 

— Na to Zabawa, jak ty dobrze mówisz 
Siostruniu. Gdyby Moskal tu przyszedł, nie weź- 
mie od ciebie: więcej, niż masz. Gdybyś miała 
jedwabie i złoto, zabrał by ci złoto, ale że nie 
masz tylko gęś, on ci gęś zabierze. Ot widzisz 
jak dobrze Moskale obmyśleli. Car drze wiel- 
kich panów, małych panów obdzierają jenera- 
ły i gu bernatory, mieszczan urzędniki i oficery 
a lud biedny, pracowity, wieśniaków obdziera- 
ją proste Żołnierze i najniższa służba urzędowa. 
Ale ponieważ tak wszyscy drą, urasta z tego 
ogromne zdzierstwo, ogromne pieniądze złupio- 
ne z całego kraju. Rośnie z tego ogromna 
bieda, ogromna niewola całego narodu. 


— Powiedz mi mój szwagrze, zapytał 
Hruby, co się z tem wielkiem naszem woj: 
kiem stało, które się biło z Moskale m? 


— A cóż się stało? Po zabraniu Warsza: 
wy, jedni poszli za granicę pomiędzy Angli- 
ków, pomiędzy Francuzów, a inni, tak jak ja, 
potrafili się u kochanych krewnych przechować, 
a innych wziął Moskal do niewoli, porozdzielał 
pomiędzy swoje wojska, albo wywiózł daleko 
za góry do Syberyi, gdzie prawie cały rok śnieg 
pada i mróz ściska. 


— Wszystko byłoby inaczej, ale nasi pa-. 


nowie nauczyli się byli kłaniać Moskalom i kie- 
dy my ich bijemy a pędzimy, panowie każą 


No. 2 South Clark Street, 
CHICAGO, ILL 


MIA, NKK A mn 
ADWOKACI 


79 Clark str., Rooms 20—21 


ich wydalić; wydaloneri mają także 
być członkowie wszystkich tamilii, 
które kiedyś w Francyi panowały; 
dekret banicyjny ma być zresztą 
wydany przez władzę prąwodawczą 
a nie przez władzę wykonawczą. 

Paryż, 8 czerwea. L’ Intransigeant, 
organ Rochetorta, donosi, že w Tana- 
rivo na Madagaskarze powstali Ma- 
Jagassy znów przeciw Francuzom. 


ści swym przyjaciołom 
każdy choć po jednym  abonencie 
dla Tygodnika. Nie zapeminajcie, 
że cały trzeci rocznik będzie ozdo - 
biony rycinami, jeżeli Sz*nownym 
Rodakom na tem zależy (Rycihy 
dla jednej powieści są już wyko- 
nane, jak już poprzednio donieśli- 
śmy). Pierwszy numer trzeciego 
rocznika „Tygodnika Powiełeio- 


i uzyskać 


Tak bywa w Niemczech, według 
zapewnień jednej z gazet. Ale u 
nas inaózej... ©! inaczej... wszak 
prawda? 

* W Harrieville Wie., zaskarzyła pe» 
wna 65 letnia dama, która ehciała 
jeszeze raz ażyć przyjemności poły- 
cia małżeńskiego, 75 letnia starca 
o niedotrzymanie obietnicy poślu* 


tego wcale. Jedes z nich jest już 
zupełnie a u dwóch są dwa człon 
ki obgryzione. Nie śpiąc płacze 
wciąż, gdyż cierpi wielki ból. 

X W Kongresie Stanów Zjedno« 
czonych zasiadają po większej czę- 
ści adwokaci; farmerów tylko 26. 
Z tych pochodzi 5 ze stanów połu» 
dniowych, 4 z Miebigan, 2 z Wis- 
consin, 1 z Rhode Island, 1 z New 


Z gospodarstwa do- 
mowego. 


— * Odświeżanie masła. Do 
półtora funta masła już nieświeżego, 
(ale niezbyt starego!) wsypuje się 
uncyę potażu i dobrze zmięszuwszy, 
płucze się przyna mniej w ozterech 
wodach, a po odcedzeniu tych opłu- 
kowin, nalewa się w to masło mle” 
ka nmiezbieranego, w którem może 


WIELKA BRYTANIA- 


naprzeciwko 


NOWEGO „SĄDU” 
Chicago. 


Belfast, 2 
Cookstown 


tać. My zrobimy krok naprzód, a oni nam 
każą isć dwa kroki w tył. 

'— Czy i pan Bem taki? 

— Nie, jenerał Bem, czysta dusza i spra- 
wiedliwa, ale nas zaprzepaścili Moskalom, pano- 
wie Adam Ozartoryski, Władysław Zamojski, 
jenerał Tomasz Łubiński, Jan Skrzynecki jene- 
rał, Krukowiecki jenerał, si najgorszy z - nich 
wszystkich, -pies książe Drucki Lubecki. 


VII. 


Lata mijają jak woda i nie powracają, a 
ludzie giną jak muchy. Gdyby nasi ojcowie 
z grobów powstali i przeszli się po swojej wsi, 
po swojem gospodarstwie już by ledwie do 
swoich domów trafili, bo się wszystko zmieniło. 
Dom ojca był pochylony, czarny od starości, 
nie było go za co naprawić, nie było czasu po- 
bielić, bo dom należał do pana a na łanie trze- 
ba było odrabiać pańszczyznę. Ojcowie nasi 
biedni, zapracowani pokładli się do grobów. 

Ulitował się Pan Bóg nad niedolą bie- 
dnego ludu. Kiedy w r. 1848 zaczęły się lody 
topić, i czarna ziemia okrywać zielenią a listki 
na drzewach się rozwijały, wtenczas narody 
uczuły w sercu Bożą wolę i zaczęły wołać: „my 
nie będziemy odrabiać pańszczyzny, bo ziemia 
na której nasi ojcowie żyli i nasi dziadowie, 
jest ziemią naszą i za nią nikomu nic się nie 
należy. 

I nikt się wołi Bożej nie sprzeciwił, pań- 
szczyzna wszędzie się skończyła i u Francuzów 
i Węgrów i u Niemców i u nas. Na wiosnę 
1848 roku już każdy wieśniak siał na własnej 
roli, którą odziedziczył po dziadach i pradzia- 
dach. Już nie szedł na łan, ani do dworu rohić 


czerwca. W 
w hrabstwie 
zgłosiło się 1200 wolontaryuszów, 
którzy ebog utworzyć oddział mają- 


wo Naukowego” wyjdzie w Czwar- 


Bok tek, 1go Lipca. 


"Tyrone 
Sługa 


W. Dyniewicz. 


daremnie, ale dostawał pieniądze za swoją ro- 
botę, do której nikt go przymuszać nie śmiał. 

Od tego czasu pomnożyły się bydła u go- 
spodurzy, domy stanęły większe, jaśniejsze i 
bielsze i w skrzyni przybyło odzieży i obrazów 
na ścianę. Gromady pobudowały szkoły i aau- 
czyły się dzieci czytać na książkach i pisać. 


„Już teraz ludzie nie chodzą jak dawniej cie - 
|mni, ale wiedzą co się w świecie dzieje i jaka 


prawda człowiekowi wyrasta na pożytek. 

A było tak przed rokiem 1848, Że monar - 
chowie, a bardziej ich doradcy pobierali po- 
atki cd milicrów ludzi, a zebrane miliony 
obracali jak chcieli, wydawali na co im się 
podobało. Więc powiedzieli do monarchów w 
roku 1848: Nasza praca, nasze pieniądze, zdaj 
cie nam rachunek z wydatków. I monarchowie 
powiedzieli — dobrze, niech doradcy nasi zda- 
dzą wam rachunek z wydatków. Dla tego wy- 
bruły narody deputowanych i zebrały się sej 
my, aby radzić o wydatkach cesarstwa, czy 
królestwa i aby radzić nad dobrem narodu. 

I powiedziały narody do monarchów, ma- 
cie wojska i bagnety, aby was broniły, a któż 
naszą prawdę obroni? Dajcie nam broń do rę 
ki, a my sobie zbierzeniy wojsko nasza. I 
monarchowie dali ludziom broń i pozwolili po- 
sta wić wlasne wojsko, które się nazywało gwar- 
dyą narodową, bo bronić miało praw narodu- 
Te wszystkie prawa 1 tę wolność nazwano kon ` 
stytucyą., 

l było by dobrze, spokojnie na _ świecie. 
Ale znaleźli się ludzie źli, którzy p oza zdrości- 
Ji szczęścia narodom i namówili cesarzów, aby 
odebrali broń ludom i rozpędzili gwardye i 
Sejmy i zabronili ludziom radzić nad swojem 
Szczęście w, i zakazali pytać się, gdzie się po 

i 


blenia jej (breaeh of promise) i żą 
da za ukrzywdzenie jej serca i u- 
czuć następujące wynagrodzenie: | ri. 
jedoą krowę, jedno ciele, sześć kur 
i jednego koguta. 


dziewają pieniądze zebrane z podatków? Ci 
doradzcy monarchów byli to starzy uczędaic y, 
którzy przywykli do poniewierania ludzi, zbo- 
gacili się ich kosztem, wygodnie, bez wielkiej 
pracy, bo z pieniędzy zebranych w narodzie, 
jako podatek. Cesarz austryacki usłuchał tych 
złych doradz ców .Porozpędzał gwardye i sejmy 
i tylko zostało uwolnienie od pańszczyzny. Ale 
przez dziesięć lat sejmów nie było, a ludzie 
musieli milczeć, jak by mieli gęby na kłódki 
pozamykane. 

Miejscami cicho wracali ludzie do dawnej 
niewoli, ale nie wszędzie. Nie chciał oddać 


York, 1 z Kansas i 1 


* W Palmyra, Neb., kosztuje bu- 
szel ziemniaków 20 centów. 


godzinkę postać. Przerobiwszy tedy 
masło mlekiem, dosypuje się cokol- 
wiek soli, a masło to będzie jak 
świeże, tylko że prędzej naturalnie 
starzeje, niż Świeże. 


z Mussou- 


drogach stawiają barykady. Znoszą kamienie i 
jak drogu sueroka z kamieni wał wysokości 
człowieka układają, za wałem rów wykopują 
szeroki i ziemią pokrywają kamienie. Takiemi 
barykadami wszystkie drogi pozamykane. 

W mieście kościół świętego Szczepana z 
ogromnie wysoką wieżą. Na wieży mieszczanie 
dzień i noc warty trzymają, pilnują poruszeń 
cesarskiego wojska. Jak daleko oko sięgnie, 
w dzień błyszczą do słońca bagnety wojsk 
otaczających Wiedeń, w nocy błyskają poroz- 
kładane ognie, przy nich grzeją się żołnierze. 

Było to przy końcu października. Drzewa 


konstytucyi Wiedeń, nie chcieli porzucić swoich | posypały żółte liście po ziemi, w nocy biały 


praw Węgry. U nas wszystko się cicho skończy 

ło, bo wojsko cesarskie zniszczyło Lwów i spa- 
lilo Kraków dla postrachu. Wielu niewinnych 
zginęło, wiele sierot poszło o Żebranym chlebie. 


VIII. 


Nad rzeką Dunajem zbudowali ludzie mia- 
sto Wiedeń, gdzie cesarz auatryacki ma swój 
zamek i stolicę. Szeroka rzeka Danaj, Wiedeń 
duże miasto, dobrą godzinę trzeba jechać, aby 
przez miasto przejechać. W koło miasta rozło- 
żyło się wojeko cesarskie, dowodzi niem książe 
Windischgraetz.W Wiedniu gwardya narodowa 
broni konstytucyi. Wiedeńczycy chcą pobić 
wojska cesarskie, cheą nie wpuścić do miasta. 
Miasto murem otoczone, — po za murem 
ciągną się przedmieścia. Kto wejdzie na przed- 
mieście, miasto zdobędzie. Cóż więc robić, jak 
się zabezpieczyć. Jest sposób, znają go Wiedeń- 
czycy. Domy zajmuje gwardya, aby można z 
okien strzelać na wojsko, płoty i parkany 
mogą także walczących obmnić; a drogi! — na 


mróz je obsiąada, a w dzień wiatr miecie z 
kurzem po ulicach Wiednia. Nikt nie ma cza- 
su zagartać śmiecia, cały Wiedeń stoi pod 
bronią, nawet kobiety uzbrojone oczekują wal 
ki. 

Nim słońce zeszło daia 26 pażdziernika 
zagrzmiały armaty. Wojsko się posuwa ku 
miastu. Uderzyły wszystkie dzwony rozległego 
Wiednia. Naród się zbiera w gromady, szyku- 
je sięi pędzi na barykady, na przedmieścia: 
Wojsko strzela z armat, szturmuje na bagnety, 
rzuca ogniste rakiety na miasto. Ogień ogarnia 
demy. Strzały, krzyk i zamięszanie wzrasta. 
Wojsko dom po domie zajmuje, mieszkańców 
w pień wycina i rabuje. Już drugi dzień 
wojska zdobywają przedmieścia wiedeńskie, 
wszędzie się przed ich nawałą cofają Wiedeńczy- 
cy, jedna tylko barykada się trzyma. Na nią 
tysiące wojska się wali. Stronami huk, wrza- 
wa — a na barykadzie cicho, jak gdyby lu- 
dzie wymarli. Wojsko strzela, na  barykadę 
lecą kule, gwiżdzą, szumią, jak grad w powie: 
trzu, stukają o kamienie barykady. 


a ter eT 


$ 


p e ECT: A aaa a a oa aS aas TE, IERI 
$ = "aa de Kr a AE r > „os AAFF 1 è 
wy s i 


j= 


l dobno zna telegrafy sekretoycb mi- 
gów! — bo niby nosi miabo Światłej 
inteligencyi, a — ten tutaj ma wszy- 
stkie szelmostwa na swych barkach 
nosić lub za nie być zbezczeszczo - 
nym. Tymczasem nie! Za odpowiedź 
daję każdemu — Że Polacy są szls- 
chetni w ogóle — že nie są krwio- 
Żercze bestye, że Polacy są wszyscy 
katolicy — a kościół nasz katolicki 
wykluczy każdego z uczestnictwa 
kościoła, któryby należał do kliki 
szkodzącej bliźniemu; že kościół 
nasz uczy: kochaj bliźniego jak sie- 
bie samego! O tem niestety panowie 
monopoliści zapomnieli. — O tem 
tak samo niestety i wielu z nas 
zapomniało — co pomiędzy lutrami, 
pod rekrucką furażerką całej filo- 
zófii „Joh“ się nauczył. Lecz gdzie 
nie ma parszywych owiec?! 

Że kościół nasz broni od zepsucia, 
tego dowiódł arcybiskup milwaucki, 
który najpierwszy wystąpił w publi- 
ceznem okólnikua w Swej dyecezyi 
— zakazując utrzymywać Garten 


7 4 
Korespondencye „Gaz. Pol 
Lwów 12 maj» 1886 r, 
SzarowBy Redaktorze! 
Z prawdziwą radością ujrzałem 
pamiętnik: moje w fejletonie Wa- 
szej gazety ! życzę Wam serdecznie 
zacny Obywatelu jak największego 
rozwoju „Gazety Polskiej“, którą z 
pieugiętą wytrwałością publikujecie 
od lut létu na groncie moich da- 
wnych pamiątek. Tylko parciem 
pracującej siły, przy pomocy Bożej, 
o możemy utrzymać byt nasz naro- 
_ dowy od  zupełoej zagłady, bo 
wrogi nasze Z niesłychanym dotąd 
w dziejach cynizmem i zuchwało- 
ścią sprzęgli się przeciw nam. Nie 
dość, že zniszczyli Polskę, ale 
zdaje się zaślepionym krótkowidzom 
iż wytepią i Polaków — lecz Ne- 
mezis dziejowa inaczej rozporządzi.. 
Drukujcie, Szanowny Obywatelu 
jak najwięcej pism moich pro publi- 
co bono. Gdybyście Żądali jakiej 
usługi, rady, ipformacyi literackiej 
itp. jestem zawsze na Wasze roz- 
kazy. Bądźcie łaskawi nadsyłać 
mi Waszą gazotę i raczcie donieść, 
co się dzieje z ks, Wołoskim, któ- 
rego poznałem tu po przybycia 
jego z Ameryki przed l0ciu laty, 
Pozdrowienie i braterstwo 


J. Gordon 
archiwista wydziału krajowego we 
Lwowie (w gmachu sejmowym.) 

(Szanownemu _ korespondentowi 
dziękujemy serdecznie za jego Ży- 
ezliwość i nie omieszkamy 2 niej 
korzystać przy sposobności. Ks. 
Wołowski nmarł trzy lata temu w 
Radomiu, Illinois. Red.) 


chnące redakcyi Mosta. Inteligen= 
cya kufłowa tak się na to oburzyła, 
że zaskarzono arcybiskupa o 10.000 
dol. poszkodowania. Sąd przecież 
Lie uwzględnił skargi, i herr Most 
został —herr von Habenichts! Mógł- 
by za owe 10000 nmiemato sądków 
piwa wypróźntć i po sulonach rezo- 
nować. Herr von Habenichta mści 
się teraz na wszystkiem co Święte 
— pa władzy sprawiedliwej i hajże 
burzyć motłoch naprzeciw tym co 
mają pieniądze aby coś najlepszego 
przy tej sposobności dla siebie ober- 
wać! Niestety rycerza gębą tylko 
wyciągnięto okurzonego z pod łóżka! 
Chicagoska rzeź dała dowód owocu 
tej nowoczesnej przemądrej bez- 
wyznaniowej inteligencyi owocu Mo- 
sta,  Spiesa, Schwaby, Belligera, 
Parsonsa. 

Zapomnieli łotrzy: co tobie nie 
miło nie czyń drugiemu! zapomnieli 
tak samo, Że obywatel amerykański 
każdy jest żołnierzem — gotowy 
pójść dobrowolnie — pomiędzy ty- 
siące obronicieli wolnej ziemi. My 
z nimi tak samo — tu niemasz bru- 
dera — tylko słuchaj prawa.... i 
rządu i Boga i bliźniego, Słuchaj 
sumienia, słuchaj głosu Wiary, nie 
gardłowego bezboźnika! Jeśliś dostał 
wnyki — to ci zdrowol? 'Tymeza- 
sem aby oddać nam sprawiedliwość 
za wyrządzoną obelgę, powiuni się 
Słowianie w Chicago dowiedzieć u 
sędziego karnego — lub szeryta; — 
niech każdy aresztowany o zbrodnie 
rozrachu 4 maja zezna swoje naz- 
wisko — swą narodowość, i awoja 
wyznanie, jakie tam ma religijne — 
tę zaś listę podać amerykańskim 
gazetom w Chicago, powiedzieć im 
tu jest dowód. „Now take it back 
all the slander!* jeźli nie chce to ina- 
czej z nim postąpić — i osławić go 
jako wspólnika zakłóconego porząd- 
ku. Tym sposobem niech nas ob- 
myją, kto nas oczernił! Gdyby zaś 
redaktor Chicago Times — chciał 
podróżować pomiędzy Renem a 
Wisłą — Dunajem a Dniestrem — 
musiałby więcej znać języków — 
jak swoje jedno i to samo God d... 
tak samo musiałby znaó historyę 
kilku narodowości, poznać ich oby- 
czaje, ich inteligentność, potem sam 


w 


Minneapolis, 28 maja 1886 r. 
P Często czytamy w Gazetach pol- 
skich, wychodzących w Ameryce, 
jak to pięknie Polacy postępują, w 
zgodzie i wierze żyją i o budowa- 
nia kościołów i szkół s'ę starają. 
Jest to chlubą dla nas, Że tyle do- 
brego o braciach maszych słyszy- 
my. í 

Przycbodzi i pa nas kolej, aže- 
byśmy coškolwiek z  Mipneapolis 
donieśli. -W pięknem tem mia- 
steczku jest nas mała tylko garstka 
lecz pomimo tego wzięliśmy się za 
radą i pomocą duchownego opieku- 
na naszego, księdza Majera, do dzie- 
ra i ustanowiliśwy rasawprzód to- 
warżystwo kościelne i wybraliśmy 
urzędników takiego; powtóre zrobi- 
liśmy pomiędzy sob; składkę, która 
dość pomyślnie wypadła; następnie 
kupiliśmy trzy ioty w dość dobrem 
położenia i za dość przystępną 
cenę; Ostatecznie żeś starali Bię 
nesi przełożeni o wybudowanie wspa- 
niałego kościołka, który wprawdzie 
nie jest jeszcze zovpełnie wykończo- 
py, lecz niezawodnie będzie w prze- 
ciągu trzech tygodai. Za praco 1 
mozoły podjęte w tej sprawie dzię- 
kujemy pnusamprzód, patronowi na- 
szemu, ks. Majeęrowi ze St. Paul, 
prezesowi ob, J. Ziemkowskiemu i 
kasyerowi ob. Lilli, 

Radzilibyśmy zarazem Rodakom 
aby tu do nas;do Minneapolis przy- 
jechali, be jest tu i dosyć pracy i 
płaca nie jest vajgorszą. Ktoby zaś 
chciał kupić loty, może takowe do- 


stać w pobliżu naszego kościoła, my | przyznać, Że był niesprawiedliwy 
% naszej strony dopomoglibyśmy mu | wydając  gazeciarskie potępienie 
podług naszej możności. Loty mie | ogółu — narodów sobie zupełnie 
są jeszcze zbyt drogie bo kosztują | różnych. 


od 450 do 550 dolarów, lecz za 
rok lub dwa będą riezawodnie o 
wiele droższe, 


Z uszanowaniem sprawiedliwości 
Jan Sztrenk, 


Jeszcze raz dziękujemy powyżej 
wymienionym osobom za gorliwość 
i staranie ich w sprawie naszego 
kościoła starem pclskieia „Bóg za- 
płać,“ bo chociaź każdy z nas nie 
szczędził ani kieszepi ani pracy to 
jednak oni najwięcej o dobro nasze 
się starali. > 


Rewolucya i reforma. 


'Tutaj rodzeni Amerykanie tak 
niedokładne zwyczajnie mają wy- 
obrażenie o stosunkach europejskich, 
Że różnicy pomiędzy tamtejszemi i 
tutejszemi nie potrafią ocenić i 
pojąć, o ile ta się odnosi do Życia 
polityczaego . 

Inteligentniejsi zaś tutejsi natura - 
fizowani obywatele znają i pojmują 
tę sprawę lepiej i ich obowiązkiem 
jest pouczyć tak rodowitych " Ame- 
rykanów, jak i imigrantów, którzy 
mylne pod tym względem mają 

| wyobrażenie. 

Mylnem jest zdanie, że rewolucya 
socyalna, grożące krajom europejskim, 
i tu może mieć miejsce i niebezpie— 
czeństwem grozi. 

Niebezpieczeństwo rewolucyjne w 
Europie powstaje przez brak poli- 
tycznej wolności ludu. Dla ludów 
europejskich nie ma drogi pokojo- 


Bol. Volkman, 
Sekretarz. 


Luling, 30 maja 1886, 
Z powodu krwawej burdy jaką 
bezwyznaniowy anarchistyczny mo- 
tłoch w Chicago, dnia 4 maja, 
skojarzył, jako sam jeden tutaj Po- 
lak muszę tysiące owych czerni 
miotanych pa przeciw naszej oaro- 
dowości słachać, które to gazety 
angielsko ehicagoskie okrzyczały.,, 
Dla czego? že zawsze na koszt byle 
bezwyźznaniowego łobuza, najchętniej 
szlachetnemu — katolikowi — bry- 
zgnie się w oczy — bo tamten po- 


Laube — pismo komunizmem où- |, 
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wej, va którejby mogły dla swych 


ioteresów zmieniać prawa lub iane 
uchwalać. Z tej tež przyczyny 
powstały wszystkie rewolncye no- 
woczesne w Europie począwszy od 
wielkiej apgielskiej rewolucyj, której 
ofiarą stał się Karol I. i francuzkiej, 
która była tak zgubna dla Ludwika 
XVI,aż do naszych czasów, 

Zupełnie taka rewolucya wybuchła 
tataj w roku 1776. Lecz podczas 
gdy rewclucye w Europie całkowicie 
lub częściowo zostały uóśmierzone, 
tutejsza zwyciężyła i utworzyła wielki 
wolny kraj ludowy, rzeczpospolitą 
Stanów Zjedaoczonych. 

Takiej polityeznej rewolucyjnej 
materyi jak w Europie nie ma tutaj 
woale. Istnieje ona tylko w imagi- 
nacyi, w .nieświadomości nowych 
imigrantów, którzy nie umią się 
wyrzec zapatrywań europejskich, lub 
tukich krajowców, którzy nigdy nie 
zdołali zrozumieć zasad prawdziwej 
ludowej rzeczypospolitej, pomimo iż 
się tutaj rodzili. 

Liczba tych, którzy z powodu 
swych politycznych, socyalnych i 
religijnych przesądów nie powinni 
żyć w rzeczypospolitej, jest niemsła. 
Lecz ogół ludu zna całą sprawę i 
chce utrzymywać w prawdziwym 
swym charakterze rzęczpospolitą 
ustaloną przez krwawą wojnę rewo- 
lucyjną. 

Charakter rzeczypospolitej zależy 
od „pokoju obywatelskiego i wolno- 
šeci“. Rewolucya polityczna odbyła 
się przeszło sto lat temu, reformy 
doczekamy się także, 

Jeżeli żadna z teraźniejszych pu- 
litycznych partyi nie chce lub nie 
może do niej utorować drogi, będzie 
je można w sposób spokojny, prze- 
kształcić, lvb też utworzą się nowe 
stronnictwa (Phil. Democrat.). 


Banicya Orleanistów 
z Francji. 


Republikanie zasiadający w fran- 
cuzkicj konwencyi narodowej zażądali 
wydalenia książąt Orleans tak ener- 
gicznie, że ministrowie musieli ich 
zadowolić. 

Książęta sami są winni, Że rząd 
tak surowo z nimi postępuje. Banicya 
ta powinna być dawniej rozporzą- 
dzona, gdyż zwolennicy ich jawnie i 
głośno Żądali ustanowienia na nowo 
monarchii i oświadczali, že rzecz- 
pospolita jest pieprawną i uzurpa- 
torską. 

Książęta nigdy nie występowali 
przeciw demonstracyom monarchi- 
stów przeciwnie pochwalali i 
pobudzali do nich. Zresztą Żyli 


m 


zawsze tak, jakby w istocie byli, 


monar chami. Książę Aumale, jene- 
rał dywizyi rzeczypospolitej, utrzy- 
mywał prawdziwie któlewski dwór i 
kazał się tytułować przez swoich 
oficerów „królewskim księciem, * 
Hrabia de Paris jeszcze bardziej 
się odznaczył pod tym względem. 
Podczas Ślubu księżniczki Orleans z 
najmłodszym synem króla Danii, na 
którym była obecna carowa, królowa 
Danii i książę Walii, kazał sobie 
oddawać honory królewskie przez 
urzędników republikańskich i roz- 
winąć dawny sztandar bourboński, 

Dziwna to musi być rzeczpospo- 
lita, w której książęta otwarcie jak 
królowie występują — potomkowie 
Napoleonów odgrywają swą rolę 
przynajmniej za kulisami. Dziwna 
to rzeczpospolita, która nie tylko 
jest przepełnioną książętami, du- 
kami, markizami, hrabiami i barona- 
mi, lecz która dozwala, że książęta 
cesAarscy i królewscy otwarvie pracują 
nad jej wywrotem, 

Gdyby rzeczpospolita francuzka 
była powstała rzeczywiście z woli 
ludu a pie byłe tylko dziełem kilku 
naczelników republikańskich, którzy. 
chcieli usunąć spory pomiędzy 
Napoleonidami, Orleanistawi, legi- 
timistami i republikanami, to juž 
dawno byłyby zniesione tytały ksią- 
Żęce i szlacheckie,a pretendenci byliby 
już oddawna musieli kraj opuścić, 
Lecz rzeczpospolita została zbudo- 
waną na gruncie niepewnym. Dla 
tego też Ścierpiała zawsze wszystkie 
podbarzania różnych frakcyi monar- 
chicznych i tylko ich niezgoda 
ocaliła ją rzeczywiście od buntów 
i rewolucyi politycznych, 


Rzeczpospolita wzmocniła się 
tymczasem, leczi wpływ Orleanistów 
wzmocnił się także gdyż po 


śmierci brabiego Chambord legitimi- 


Rci przyłączyli sig do Orleanistów. 
Lecz od tego czasu postępuje hrabia 
de Paris jeszcze bardziej jako król 
a bie dawno temu z wielka pompą 
odbyty Ślub córki jego Amalii z 
Karolem, pastępcą tronu portugal- 
skiego, jest nową przestrogą rzeczy - 
pospolitej przeciw  pretensyom i 
wpływowi domu Orleans. 

Królewskie hanory które odda- 
wano hrabi de Paris w Lizbonie, 
okazują, jakiej pozycyi on się do- 
maga i jak bardzo pretensye jego 
są uznane, duyczność poufała domu 
Orleans przez małżeństwa z dworami 
w Anglii, Rosyi, Włoszech i t. d. 
widocznie okazuje, jak odosobnioną 
jest rzeczpospolita francuzka. 

Nie ulega wątpliwości, że Francya 
jest odosobnioną. Między nią i 
Anglią nie ma najmniejszej przy- 
jaźni, pomiędzy nią i Włoctami 
istnieją stosunki powierzchowne 
tylko, kilkakrotne przybliżanie się 
Rosyi spełzło na niczem, wskutek 
dyplomatycznych błędów popełnio- 
nych w Paryżu, 

Car nie chce nie wiedzieć o wystawie 
Światowej w Paryżu w r. 1889, gdyż 
ta jest jubileuszem rewolucyi. A 
następnie opuściła Francya Rosyę 
w kwestyi greckiej, ponieważ stó- 
sując się dọ zdanie innych mocarstw, 
nie wstawiła się za pretensyami 
Grecyi. 

Odosobnienie to i coraz bardziej 
wzrastająca nienawiść między Fran- 
oyą i Niemcami, robią tem niezno - 
Śniejszą dla republikanów francuz- 
kich wzmagającą się  poufałcść 
Orleanistów z wielzinii mocarzami 
Europy i ich familiatoi. 

Agitacya, aby książęta orleańscy 
zostali wydaleni z Francyi, została 
więc wywołana przez bardzo ważne 
przyczyny. Niepodobieństwem jest, 
aby rzeczpospolita Ścierpiała tak 
potężnych nieprzyjaciół w kraju, 
pomimo iż otwarcie nie podnieśli 
rebelii. “Lepiej zawsze jest mieć 
otwartego nieprzyjaciela po za gra- 
nicą, jak tajnego w kraju. 


Po trosze wszystkiego. 


W stanie New-Yorku, nienatu 
ralizowany cudzoziemiec, lub przy- 
najmniej taki, który do naturaliza. 
cyi się nie podał, nie może posia- 
dać własności  nieruchomej (real 
estate), a więc nią ani dysponować 
ani przekazywać ma prawo. — Nie 
we wszystkich stanach prawo to w 
zupełnej surowości ani jest znane, 
ani stósowane, — Kupujący w do 
brej wierze własności dobrze 
zrobią aby się zabezpieczyli od 
szykan prawniczych, przeciw wszel - 
kiej wątpliwości pod tym wzglę- 
dem. — 


W kongresie na dniu 20 z. m. 
pan Payson z Illinois — wniósł 
bill do prawa, aby odtąd ziem 
publicznych, gdzie są one jeszcze 
pod kontrolą kongresu -— rozumie 
się nie legistatur stanowych — nie 
sprzedawano pod żadnym tytułem 
cudzoziemcom nie mieszkającym i 
nie naturalizowanym w Stanach 
Zjednoczonych. Po  wielsiem 
zmarnotrawieniu. przez partyą re” 
publikańską ziem na korzyść wiel 
kich entrepryz, monopolicznych za: 
kładów lub przedsiębiorstw kapita 
listów, i przy ogromnym zakupie 
gruntów tak na spekulacye wyprze. 
daży jak tak zwanych ferm spe- 
cyalnych, nie zostaje Zjednoczonym 
Stanom ziemi ornej lub przez imi- 
gracyą mogącej być uprawianej — 
zaledwo 50,000,000 akrów. Spe- 
kulvjących kompanii. w Anglii, 
Szkocyi, Hollandyi i Niemczech 
dziesięć, czy jedenaście, 17 wiel- 
kich bogaczów Europy: duków, si 
rów, markizów, konsulów i t. d. 
w liczbie 17 wiadomych, trzymają 
w swych rękach razem 26,747,000 
akrów — nie wliczając w to po- 
siadączy od 1,000 do 3,000 akrów. 
— Więcej jak trzy razy tyle akrów 
należy do kompanii, spółek, syn- 
dykatów kolei, które już wybudowały 
—albo które ciągle obiecują dopełnić 
kontraktu — ale że są one kra- 
jowe i dla krajowego użytku, nie 
wspominamy ani wielkości, ani ro~ 
dzaju praw, na jakich własność 
gruntu wyszła z kongresu kontro - 
li. — 


i WSE PRETO WET? 
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tracąc czasu na próżnych 
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W roku bieżącym wychodzi pism 
czasowych różnego nazwania i ob- 
jętości 14,160, a więc 666 wię 
cej niż przeszłego roku — z tych 
6 poświęconych wyłącanie pszczelni- 
ctwu, — 82 hodowli kur, — 18 
jedynie dla dentystów, — 2 tylko 
gazowi —— oświetleniu, — 5 gastro» 
nomii, — 8 dla whisky i alkoholu, 
— 129 amatorom i zwolennikom 
czystej wody z lodem lub bez lodu. 
1 w Hebrajskim języku, i jedno 
w Chińskim. — . 


Aerolity, spadające na ziemię z 
powietrza, właściwiej z nieznanej 
przestrzeni co otacza kulę naszej 
ziemi, zwykle złożone z czystego 
żelaza, z małą przymieszką innych 
kruszców, metali lub minerałów; 
zwykle spadają przy huku, gramo- 
cie, i wielkiem rażącem świetle, 
czasem przy jednocześnie objawia” 
jącem się trzęsienia ziemi. Jeden z 
takich dnia 10 Maja był spostrze' 
żony w Hawanie z razu na wyso* 
kości 500 jakby 4 półkoła formu- 
Jący nasz horyzont, który się wzniósł 
prawie na 80” (stopni) nad poziom, 
rozstrzaskał się na tysiące małych 
iskier — przy bardzo wielkim roz- 
legle słyszanym łoskocie, niby gro” 
mie. ~ Zrazu widziany przez kilka 
sekund, był wielki jak księżyc w 
pełni czerwono ognistej jaskrawości, 
z długim modrej barwy, jaskrawym 
też, ogonem. Jednocześnie z 
pęknięciem meteoru, który trwał 
nadzwyczaj długo bo 2 minuty; 
trzęsienia małe czuć się dało w 
Mazanillo. Czy ten meteor ma 
jaki stósunek z wybuchem Etny na 
wyspie Sycylii, nie możemy wiedzieć. 
To pewna że wybuch tego drugie» 
go europejskiego wulkanu bardzo 
zdaje się być groźnym dla miast 
jak Catania, Morte Rossie i wpo- 
bliżu rozłożonych wsi, szczególniej 
ku Nicolo położonych, ka którym 
lawa ognista, 200 łokci szeroka 
zdaje się dążyć. 


W Paryżu dnia 20 Maja, z oko- 
liczności 51 rocznicy śmierci jene- 
rała Lafayette, byłego wielkiego 
przyjaciela Polaków i ich sprawy; 
odprawiono żałobna nabożeństwo w 
kościele na Picpus (części miasta 
tak zwanej). — Amerykanie mie” 
szkający w Faryżu, złożyli na oł: 
tarzu wieniec bardzo kosztowny Z 
napisem: „Au Général Laffayctte 
Les Américains róconnaissants. — 
1834. — 1886“, — 


W Anglii, poróżnienie między 
Gladstonem a Chamberlainem, człon - 
kiem gabinetu, przyszło, zdaje się, 
do ostatnich krańców, w kwestyi 
autonomii (domorządu) Irlandyi. — 
Słychać wedle wczorajszych dzien- 
ników (24 maja), że publicyści 
angielscy przedsięwzięli po raz o. 
statni zbliżyć obu tych potężnych 
politycznych antagonistów. —Z tem 
wszystkiem ztąd i inąd donoszą że 
pułkownik Waring odezwał się do 
Oranżystów, aby jęli się do oręża 
przeciw ruchom narodowców, i nie 
rozpra= 
wach upokorzyli Irlandczyków za 


zbyt wiele wywagających. -—— Na 
to wezwanie dziennik dubliński 
„United Ireland“, odpowiada, bar- 
dzo znaczącem urąganiem. Zkąd 
inąd, dzisiejsze telegramy (25 
maja) zapewniają że biskupi Ir. 
landcy się udają do Parnella, aby 


że żądań Irlandzkich usunięto kwe% 
styę osobnego zupełnie parlamentu 
w Dublinie — aby więc reprezen- 
tanci irlandzcy zasiadali razem z 
innymi reprezentantami W. Bryta- 
nii, w Londynie, w  West-minster 
parlamencie. 


Przed kilku dniami, wyleciał jak 
z procy, nie spodzianie carski u- 
kaz do swego ukochanego ludu 
i do wiernych posłusznych jenera 
łów, ministrów, szpiegów i t. d. 
zawzywając ich do wierności.... 
patryożyzmu i do gotowości dla 
obrony ho noru!.. potęgi i 
sławy!... (Panie odpuść ciężkie 
grzechy) ojczyzny wielkiej - i ła. 
skawego cara. — Zdaje się jak 


„przodki straszyć, hejże na 


gdyby jakieś państwo, Bułgarya 
może, zagroziło bytowi i całości 
moskiewskiego imperium. 

Że ukaz ten ma minę wypowie- 
dzenia wojny blizkiej, nie ulega 
wątpliwości. Dla tego też bursy 
czyli giełdy w całej Europie bar 
dzo się zaniepokoiły — mianowicie 
te które na konszachtach z mo- 
skiewskiemi targami po największej 
części żyją. — Wojna kosztuje — 
pieniędzy potrzeba — Świataja Ra- 
sija — jako święta — w grosze 
nie bogata. — 

To nie tak jak we Francyi, gdzie 
jak potrzeba siedm milionów, to 
lud — niebogacze, przynosi 29 
razy tyle i prosi się u rządu aby 
wziął choćby na mniejszy procent, 
uciułany pieniądz. — Można z tej 
okoliczności nadmienić — że nie 
ma kraja w Europie, gdzieby było 
więcej pewnego dobrobytu między 
małymi farmerami, przekupniami, 
rzemieślnikami porządnymi, a - na- 
wet pilnymi robotnikami lub wy- 
służonymi a statecznymi żołnierzaa 
mi — jak we Francyi. — Oskaa 
rzanie Francji jakiego bądź rodza» 
ju, może się da zastósować do, 
miast szczególniej większych 
choć i to powinno być brane na 
szalę uszględnienia — w cale się 
mija z prawdą, gdy się zajrzy bliżej 
w dowowe życie ogólnego ludu, 
prowadzącego życie nie co dalej od 
burs, karuzelów, pożądliwych kon 
kurencyi i t. d. 


Nie tak się dobrze nadarzyło 
p. Bismarkowi w ostatnim sejmie 
niemieckim, wystraszenia Niemców 
i wyrwania z ich już prawie pu: 
atej kieszeni pieniędzy na karmie% 
nie i utrzymanie kilkukroć sto ty: 
sięcy próżniaków lud gotowych 
gnębić, —jak opiewa $wieżo wydana 
książka we Francyi pod tytułem 
„Avant la bataille'* w której autor 
dowodzi że Francya ten raz jest 
przygotowaną obronić się od wszel: 
kiej napaści. Pan Bismarck a za- 
nim cała czereda — jakby na wy- 
sejm 
berliński, aby wotował co najwię- 
cej pieniędzy na wojog przeciw 


kłótliwej Francyi. — Naturalnia 
nie wymienił wyraźnie, bo liczył 
na domyślność wiernych. Nowy 


dowód dobrej woli i zachęty ze 
strony poczciwego rządu pruskiėgo, 
aby Polacy stali się przychylniej- 
szymi dla niemczşzny co ich ze 
wszystkiego obdziera, czytamy w 
rozporządzeniu berlińsziem: aby od. 
tąd rekrutów z Poznańskiego i 


Prus Zachodnich — Polaków roz» 
sełać po wszelkich | ieckich puł 


kach jeno nie do gwardyi w - Ber 
linie. 

Kiedy pod Gravelotte trzeba było 
utrzymać się przy pozycyi przeciw 
Francuzom, Polacy byli bardzo do» 
brzy — ale do gwardyi w Berlinie 
to wara!.. Czy nie warto się za- 
stanowić Polakom, którzy schadzają 
się lub meetingi robią w salach 
niemieckich — gdzie bez wyjątku 
jest zawieszony święty Bismarck 1 
jego posłuszny pan Fric — czy to 
jest loicznie — już nie wspomnę 
odpowiednie imieniu naszemu. 

Pokazuje się że patryotyzm nie 
miecki wiele pomaga p. Bismarck 
skupiać majątek; ma dochodu ro- 
cznego obecnie już 600,000 marek, 
a rozchód wcale się nie powiększa, 
bo i pensya i prezenta więcej przy= 
noszą niż marek wydaje. — Jedem 
z ładniejszych przychodów robią 
mu gorzelnie, z wódek dystylacyi 
albowiem pobiera czystego zysku— 
a ich wyrabia nie mniej na miesiąc 
jak 100,000 litrów. — To mi to 
szynkarz całą gębą!.... 


W Kongo, w Afryce w kolo- 
niach belgijskich jest przeszło dzie- 
sięciu Polaków, dozorcami, dyre= 
ktorami — lub innego stopnia 
przełożonymi. — Pensye ich są od 
5,000 do 15,000 franków rocznie 
— tak znaczne z przyczyny niee 
bezpiecznych chorób i trudnej pra 
cy pod tak spiekłym upałem. 

P. Zenon Morawski pracuje przy 
kolei żelaznej — a niejaki Tomasz 


| O o a nA 


Za barykadą gwardziści stoją przy arma- 
tach, a inni broń podnieśli do strzału, a 
czekają na rozkaz. Któż im rozkazuje. Na ma- 
łym składanym stołeczku siedzi mały, siwy, 
surowy staruszek, bez wąsów, bez brody i 
przez szkła patrzy na masy cesarskiego woj- 


Czarne oko, czarne wąsy i twarz od słońca ogo- 
rzała, ale w żyłach ich krew czerwona płynie. 


ścia, zdobyło barykady. Dnia następnego bój 
ustał, Żołnierze się zatrzymali, tylko domy się 
palą; wiatr dymy rozgania po przedmieściach 
a po domach rabują żołnierze. Dowódzca wojska 
cesarskiego dał Wiedeńczykom dzień namysłu 
aby się poddali, złożyli broń, otworzyli bramy 


odpowiada, ale nie powęgiersku, nie rozumie- 
ją go. Prowadzą do Preszburga. x 
Nieznajomy widać wojska się nie boi, 
konika nie popędza i nawet nie patrzy na 
ostre miny Żołnierzy. Przyprowadzili go na od- 
wach, zatrzymali konia, on zlazł z wózka i 


ika. To jenerał Bem. Słuchaj, komenderuje: 

— Schować się za barykadę! Nie wychy- 
lajcie się na strzały! Barykadę na to budowa- 
liśmy, aby nas przed kulami osłaniała! 

Wojsko cesarskie myśli, że nikt baryka - 
dy nie broni. Zatrąbili do szturmu, pochyliły 
się bagnety, tysiąca z okrzykiem: „naprzód“ 
posunęły. Już dochodzą, — siwy Bem jak 
czarnoksiężnik laseczką machnął. . Błysnął o- 
gień, dym i huk, — zagrzmiały armaty Bema. 
Gdy chmura dymu opadła, odkryła całą dro- 
gę zaścieloną trupami cesarskiego wojska, re 
szta uciekła. Błysły oczy jenerała, — armaty 
grają za uciekającymi. Żołnierze znowu z da- 
leka strzelają z armat na barykadę i znowu 
idą do szturmu. Znów Bem z armat wali i 
nowe szeregi trupem- położył. 

Przez trzy dni od wschodu słońca do za- 
chodu grzmią wystrzały, ma wszystkich koń- 
cach Wiednia, cesarskie wojsko ciągle świeże - 
mi zachodzi szeregami, zmieniają się gwar- 
dziści, zmęczeni idą.do miasta, ich miejsce 
zajmują wypoczęci. Tylko Bem niestrudzony. 
Już trzeci dzień ciągle na nogąch, z jednego 
miejsca na drugie jedzie małym wózkiem i 
gdzie bój najstraszniejszy, tam miga jego rę- 
ka z podniesioną laseczką, tam on kieruje ar- 
maty na cesarskich Żołnierzy. 


IX. 
Za naszymi górami, za Karpatami, Węgry 
zakręcają wąsy, ostrzą pałaSze i tańczą czardasza. 


skich-nigdy nie naruszy. Ministrowie cesarscy 
i urzędnicy mamówili cesarza w roku 1848, żeby 
Węgrom odebrał dawne prawa i Węgrów nie 
prawami, ale urzędnikami rządził. Usłuchał 
cesarz złych doradców. Pokrzywdzeni porwali 
za broń; postanowili bronić praw ojców swo- 
ich. 

Na czele Węgrów stoi sejm, a na czele 
sejmu Koszut. Węgry biją własne węgierskie 
pieniądze, mają własne węgierskie wojsko. Nie- 
które oddziały wojsk węgierskich porozrzucane 
po różnych krajach Austryi, są w Czechach i 
w Galicyi i we Włoszech. I do nich doszła 
wiadomość, że urzędnicy prowadzą na Węgrów 
cesarskie wojska, aby odebrać prawa narodowe. 
Nie dajmy się! wołają całe Węgry, nie dajmy 
się! powtarzają na obczyznę zagnane węgier- 
skie dzieci, węgierscy. żołnierze. Zrywają z 
czapek dwugłowe orły, odrywają 4 mundurów 
czarnożółte sznurki i jak Żurawie z dalekich 


,krajów, ciągną, spieszą do ojczystej ziemi. 


Wolność — nad głowami Węgrów powie- 
wa trój kolorowemi, narodowemi chorągwiami, 
czerwone z zielonem i białem. Węgrzy się biją 
z cesarskiemi woj skami śród okrzyków: Niech 
Żyje wolność! Niech żyje Koszut! 

Wiedeń się bije z cesarskiem wojskiem, 
Węgrzy im ciągną na pomoc. 

Dnia 28 października, armaty grzmiały 


Węgier burzliwy, a  zawzięty nie ustąpiłby 
choćby cały świat na niego się walił. 

Cesarze niemieccy bywali królami węgier 
skimi. Węgrzy im wiernie służyli, ale cesarz 
niemiecki przysiągł narodowi, że praw węgier- 
do wieczora. Wojsko cesarskie zajęło przedmie- 


miasta, zdali się na laskę i niełaskę: wojska, 
wydali w jęgo ręce Bema, 

Wiedeńczycy radzą, patrzą na dymy, na 
ognie w około miasta pozapalanych domów, 
słyszą płacz i krzyk mordowanych kobiet i 
dzieci. Uradzili poddać się na łaskę i niełaskę 
wojska. : 

Bema nie ma na radzie, — Jest tam gdzie 
bić potrzeba, ale gdzie mowa o wydaniu broni, 
o poddaniu się na łaskę nieprzyjaciela, tam go 
nie ma. i 

X. 

Zatacza się księżyc po niebie, zimny, biały, 
jesienny, Szmaty chmur pędzą, skupiają się, 
zasłaniają go, ciemno na ziemi, — lecz wiatry 
je rozrywają i spychają na dół, za lasy. W 
odwiecznem korycie szumi szeroki Dunaj, -mi- 
gocze białemi, szklannemi falami, gdy na nie 
księżyc upadnie. Po nad Dunajem wije się 
drożyna z Wiednia do Preszburga. Wiedeń 
jeszcze w Niemczech, Preszburg już w Węgrzech. 

Po drodze pędzi wózek jednokonuy, na 
nim jakiś człowiek skulony. 

„_ Węgrzy spieszą na pomoc Wiedeńczykom. 
Przednie straże wojska węgierskiego już stoją 
w Preszburgu, Po nad drogą do Wiednia roz- 
sypane straże i warty. Z ukrycia patrzą na 
zbliżający się wózek. Gdy się zbliżył obsko- 
czyli go do koła i po węgiersku  zakrzyczeli, 
człowiek na wózku nie musi ich rozumieć, coś 


"szedł gdzie mu kazali. Na odwachu Żołnierze 


leżą na ziemi, iub—grając w koście, — rozma- 
wiają. Popatrzyli się na przybysza i pokazali 
mu kąt przy ścianie, gdzie mógł odpocząć. 

Obcy miał na sobie surdut zabrudzony, 
jak gdyby dopiero wyszedł z warsztatu 'ko- 
walskiego, trochę obdarty, buty powykrzywiane 
i na głowie czapkę z obdartym daszkiem. Z 
pod czapki wyziera włos krótki, siwy, twarz 
bez wąsów, bez brody. 

— To jakiś robotnik niemiecki — szepcą 

Węgry. 
— Boże! dziękuję ci że jestem już między 
Węgrami '— poryślał wchodzący. Poszedł w 
kąt, który mu wskazali, położył się na ziemi i 
'wkrótce twardo zasnął. Wczoraj jeszcze spał w 
Wiedniu. 

Tymczasem węgierskie wojsko raniuteńko 
szło pod Wiedeń. Robotnik się zbudził i prosił, 
aby go zaprowadzić do oficera. Oficer sam 
przyszedł, i zapytał czego żąda? 

— Proszę o papier i pióro, napiszę list 
do Koszuta. ; 

Oficer kazał dać, czego żądał i wysłał 
list napisany natychmiast do Koszuta. 

W południe zajechała przed odwach kareta, 
wyskoczył z niej hrabia Aadrassy, magnat 
węgierski w huzarskiem ubraniu, ze złotemi 
sznurami, wygalonowany, przy pałaszu, adjutant 
Koszuta. Zabębnili żołnierze, wystąpili przed 
odwach i broń prezentują. Wybiegł oficer i 
wita grzecznie adjutanta. 


(Ciąg dalszy nastąpi,) 
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Strączyński z Poznańskiego też 
przy kolei podobno pracujący umarł 
ostatniego lutego. — Może trudny 
i odległy dowóz żywności być przy- 
czyną  Śmiertelności większej, — 
Choroba najpospolitsza jest żółta 
febra. — 

KORWIN. 


PƏLSKA. 


—— 


Ziemie Polskie. 
Pod Moskalem. 


Jeden z dzienników rosyjskich pi- 
sze: „Do wsi w okolicy Brańsku 
przybył w nocy podczas zamieci 
ksiądz jakiś i dał śluby dziesięciu 
stadłom, oraz ochrzcił mniej więcej 
dwunastu nisochrzconych unitów.‘ 
Tak to biedni katolicy kryć się mu- 
szą z wypełnieniem swoich obo» 
wiązków religijnych! s 

— 2 Wołynia skarżą się na wiel- 


ki niedostatek księży. W połączo-- 


nej dyecezyi łucko-żytomir- 
skiej kształci się teraz mniej kle- 
ryków, jak dawniej w jednej dyece” 
zyi. Biskup otrzymał paszport za 
granicę na trzy miesiące dla pora= 
towania zdrowia, ale z tem zastrze- 
żeniem, aby się nie zatrzymał ani 
we Lwowie, ani Krakowie, a do 
Rzymu nie jeździł}. (Biskup wspo» 
mnionej dyecezyi nazywa się Ko- 
złowski i jest wydawcą Rozmyślań 
dla kapłanów Chaignona. Pojechał, 
do wód w Vichy). 

— (iokaw e wieści nadchodzą z 
lubelskiego o awanturac h, 
które chłopi urządzili w ordynacji 
hr. Zamojskie ;o, gdzie popi i ko- 
misarze podmawiali włościan do 
szkód w lasach. Szkody te wynio- 
sły 200.000 rubli. Ordynat pozwał 
do sądu szkodników, sąd mu wyna- 
grodzenie przyznał, ale nie można 
było odnależć komorników, którzyby 
zasądzone wynagrodzenie wyegzekwo- 
wali, gdyż takie było: polecenie z 
góry. Zamojski udał się ze skars 
gą do Petersburga, gdzie umiano 
jakoś tym razem sprawiedliwość 
zrozumieć.  Stamirów, gubernator 
lubelski, za to podobno został tran- 
slokowany do Suwałk, a obecnie ten 
sam naczelnik Kickierży, który 
chłopów  buntował, z komisarzem 
Trubeckim, dwoma sotniami koza» 
ków i popem jeżdżą egzekwować 
owe sumy. 

— W Warszawie wybuchł w 
sobotę 15 maja pożar przy ulicy 
Freta Szerokiej Na nieszczęście 
PIET tak iż ra 
tunek osób znajdujących się w trzy= 
piętrowej kamienicy był nader trus 
dnym. Mimo to pospieszono zaraz 
z energiczną pomocą i wyratowa - 
no przeważną większość mieszkań 
ców, ale niestety nie obyło się bez 
ofiar. Stróż domu Sodak tak zo~ 
stał poparzonym, że wątpią o us 
trzymaniu go przy życiu. Zabiło 
się także dsiecko Zofii Zielińskiej, 
żony fryzyera. Dziecko to wypa- 
dło matce z ręki na bruk, a matka 
sama wyskoczywszy za dzieckiem 
minęła materace i spadłszy na bruk, 
tak się poraniła, że niebawem ży- 
cie zakończyła. Dr. Zaremba, który 
czynny brał udział w ratowaniu nieo- 
szczęśliwych, otrzymał ranę w 
głowę od spadającej z góry cegły. 
Kilku strażaków także szwank po- 
niosło, jeden z nich spadłszy, zła- 
mał rękę. 

Pożar ugaszono o 10 godzinie 
wieczorem. Warszawa dawno już 
nie miała pożaru połączonego z ty: 
lu ofiarami. 

— Wszyscy trzej biskupi uniccy po 
tępili wydawnictwo znanego rene- 
gata Naumowicza i zakazali prenu - 
merowania jego wydawnictw t. j. 
Nauki i Słowa Bożiaho. Pier- 
wszy w tym względzie wystąpił ks. 
arcybiskup Sembratowicz; toż samo 
zrobili ks, biskupi Pełesz i Stupni- 
cki. Naturalnie że ,.Kijewlanin' 
oburzył się srodze na taki zakaz, 
„Rug lwowska pisząc o tem oburze- 
niu robi słuszną uwagę, że lepiejby 
było, gdyby „„Kijewlaniu* wziął w 
opiekę prawosławie swoje na Ukrai- 
nie, od którego lud coraz więcej 
odpada na korzyść sztundy, aniżeli 
starał się podtrzymywać je w Ga 
licyi, gdzie nikt o to nie prosi z 
wyjątkiem kilku płatnych renegatów. 
Dziwi się wreszcie,  „,Kijewlanin** 
że w konstytucyjnej Austryi bisku- 
pi potępili wydawnictwa carsko pra- 
wosławne pana Naumowicza, ale dla 
czegoż nie wolno mieć na Wołyniu 
naprzykład, choćby najmniejszej bro- 
szurki, wydanej w Austryi w duchu 
katolickim?  Niesłuszny jest także 
domysł „Kijewlanina*, że to paw 
pież nakazał ruskim biskupom wy” 
stąpić przeciwko wydawnictwom pa~ 
na Naumowicza, by tym sposobem 
zniszczywszy go materyalnie, ukaw 
ra za przejście na prawosławie. 
Domysł to w duchu czysto rosyj- 
skim. ż 


Pod Prusakiem, 
W. ks. Poznańskie, 


Do Bygdoszczy, jak pisze 
„Ostd. Presse*', przybyła w tych 
dniach gromada wychodźców nie= 
mieckich z Rosyi, składająca się 
z 16 rodzin a z 116 głów. Za» 
mierzają oni jechać do Brazylii, 
dokąd wyruszą =z  Bygdoszczy 
niezadługo. 

Pochodzą oni z Morawii, Szlą- 
zka, Pomorza i dla tego z Rosyi 
wędrują, że iw tam odmówiono wy» 
pełniania obrządków religijnych; na- 
leżą oni bowiem do sskty, „„moraw. 
skich braci.** Kapłana ich nawet 
wydalili z kraju Rosyanie. Żąda» 
no od nich, aby prześli na schizmę 
lecz wszyscy woleli opuścić ten 
niewdzięczny kraj, niż wyrzec się swej 


wiary. Mieszkali oni na Wołyniu, 
gdzie mieli swoje posiadłości, któ - 
re za bezcen sprzedać byli zmusze- 
ni, gdyż ziemię nabywać wolno tyl - 
ko Rosyanom, a ci korzystając z 
okazyi, tylko za budynki płacili. 
Wychodźcy skarżą się, że od pół- 
tora roku zaczynali Moskale  nieli* 
tościwie obchodzić się z Niemcami, 
co dawniej nie było. 

— ` ZKrosna miasta położone 
go nad Odrą przy kolei poznańsko - 
marchijskiej, donoszą, że w 14 ma- 
ja zrządziła trąba powietrzna stra- 
szliwe spustoszenia. Kilka domów się 
obaliło, prawie wszystkie dachy są 
uszkodzone, wszystkie szyby wybi- 
te; wieża kościelna spadła i zrajno- 
wała zupełnie sąsiedni dom, Woj. 
sko i straż ogniowa  usunęło gru- 


"zy; kilka osb wydobyto ciężko 


poranionych, kilkanaście jest zabi - 
tych. Na Odrze zatonęły dwa o- 


kręty, 5 ludzi znalazło Śmierć, 
Straty ogromne. 
— W celach  kolouizacyjnych 


kupił rząd pruski w dniu 14go z m. na 
sabhaście w Gnieznie wieś Komo- 
rowo w blizkości stacyi kolei żela 
znej Chwałkowa (Weissenburg) po- 
łożoną, mającą obszaru 300 hekta ~ 
rów za 165 tysięcy 500 marek. 
Dobra te były dotąd w posiadaniu 
Polaka. 

— Smutna wiadomość docho* 
dzi nas, pisze „Dziennik Poznański“ 
że wieś Brzostkowo w po 
wiecie wrzesińskim z rąk polskish 
przesżła w dniu 15 z. m. w drodze 
działów w ręce niem ieckie. Nabył 
Ją Marcus z Poznania. Smutno 
bo przecież ze względu na zamo: 
żność osób do działów należących, 
majątek ten mógłby był pozostać na” 
wet bez uszczerbku dla nikogo w 
rękach polskich. 

Jeśli tak dalej pójdzie, to emu- 
tna nam perspektywa się przedsta - 
wia i ojczyzna nasza Coraz więcej 
się kurczyć będzie, A zacierają 
toż nasi najserdeczniejsi ręce z ra- 
dości i ostrzą już zęby na Łubowo w 
powiecie gnieznieńskiia i jeszcze na 
dwie wioski w tymże powiewie, kró. 
re mają być sprzedane w drodze 
publicznej licytacyi. Snują już pię - 
kne obrazy przyszłych w tym po- 
wiecie wyborów twierdząc, że te na- 
wet bez nabywania przez Niemców 
majątków pomyślny mieć będą dla 
nich rezultat, bo kieruje niemi sil- 
na ręka landrata Myśmy sądzili, 
że silna ręka landrata zajmuje się 
administracyą i dobrem powiatu a 
nie agitacyą wyborczą. 

Widocznie myliliśmy się — niech- 
że i obywatele rodacy uasi powiatu 


ulegną i zawczasu baczą na wszy» 
stkie stosunki, jakie tylko mają 
związek z wyborzami. 

— Duchowieństwo dyecezyi po: 
znałskiejątgnieznieńskiej otrzymało 
okólnik, w którym arcybiskup Din- 
der donosi o spełnionym już wyborze 
zastępcy i obu jeneralnych wikarya. 
szów. Spodziewać się więc możaa 
niezadługo zajęcia  opróżnionych 
probostw Przybycie nowomiano- 
wanego arcypasterza przewlecze się 
prawdopodobnie aż do jesieni, po = 
nieważ poprzednio zamierza on wy- 
jechać do Rzymu a następnie na 
kilkotygodniową kuracyą do Karło - 
wych Warów. Administracya ma. 
jątku arcybiskupiego w najbliższym 
czasie przejdzie w ręce jeneralńego 
wikaryatu. 

— W Międzychodzie - zabił 
piorun podczas silnej burzy w pią? 
tek dnia 14 z. m. po południu trzy 
osoby, dwie dorosłe i dziecko i ko- 
bietę jədną zranił. 


Prusy Wschodnie i Zachodnie. 


W Tylicach pod 'Uoruniem w da, 
14 z m. o 9 godz. zrana nawiedził 


pp- Wybiekich gwałtowny ogień. 


W jednej chwili spłooęła stajnia ze 
śpichtaem, wozownia, powozy, zbo ` 
że na Śpichrzu, kilka sztuk trzody 
chlewnej w chlewie, który się zajął 
od stajen. Budynki nizko były 
asekurowane — straty więc zna 
Cne. s 

—Skoro w osieroconej teraz dyecezyi 

chełmińskiej ustanowiony będzie wika - 
ryusz kapitulny albo biskup, będą 
mogły, jak pisze „Qaz. Tor.*, na- 
stępujące probostwa być obsadzone: 
Białuty, Dąbrówno, Dźwierzno, Go- 
dziszewo, Górzno, Gowidlino, Ka- 
szczorek,  Langnowo, Miłobądź, 
Mszano, Nibork, Nowacarkiew pod 
Peplinem, Oksywie, Osiek, Pogó - 
dki, Sarnowie, Szynwald, Topólno, 
Wysin i Zukowo; wymienione są 
biskupiej  kolacyi; prywatnej ko- 
lacyi — to prawo ściśle biorąc w 
skutek  niekorzystania zeń wozas 
przeszło na biskupa — 84 następu- 
jące probostwa: Bobowo  Buczk, 
Czarnowo, Stare Grabowo, Grono 

wo, Jabłonowo, Jania, Kiełbasin, 
Konarzyn, Krajanka, Nawra, Nie- 
wieścia, Ogorzeliny,  Ostromecko, 
Ostrowite w dekanacie radzyńskim, 
Papowo toruńskie, Pinczyn, Pruszcz, 
Sierakowice, Słowianowo, Stężyca, 
Sulęczym, Lypniewo, Wałdowo, Ža. 
krzewo, Złotowo i Żołądowo. Rzą- 
dowej kolacyi probostwa opróżnione 


|są: Bzowo, Ferstynowo, Grabowo 


pod  Lubawą, Pluskowęsy i Rogo 

żno. Jest więc obecnie w ogóle 52 
probostw do obsadzenia, między te- 
mi tylko 5 rządowego patronatu; 
na jedno z tych (Rogoźno) już 
kapłan prezentowany. 

— W Ostrodzzu w Prusach 
Wschodnich i okolicy szalała 
niedzielę dnia 9 z. m. silna burza. 
Kilka piorunów uderzyło w jezioro 
pod miastem i w dąb. W Pie- 
trzwałdzie uderzył piorun w 
dom komornika Waniewskiego, 80 
letniego staruszka i zranił go. 

— Wewsiżelaskach pod 
Ełkiem w Prusach Wschodnich wy: 
buchł w dnia 12 z. m. przed pół 
pożar, który skutkiem silnego w!- 
chru tak się szybko rozszerzył, że 


w przeciągu kilku godzin trzy 
ćwiercie wsi spłonęło. Większa 
część nieszczęśliwych tych mieszkań: 
ców potraciła całe swoje mienie. 

— W Nadwórnie pożar wszczął się 
17. z. m. o pół do 12. godziny 
w nocy. Czwarta część śródmieścia 
to jest kilkadziesiąt domów żydo- 
wskich zgorzało w przeciągu trzech 
godzin; sklepy w rynku uratowane. 
Materyał suchy drewniany, leżący 
swobodnie na placu, siano na stry- 
chach, tu i owdzie nafta a głównie 
zabudowania pokątne drewniane spo- 
wodowały ogień bardzo gwałtowny. 
Szkoda wynosi około 80,000 zł. 
Przyczyna pożaru niewiadoma, 

W Uhercach Niezabitowskich, pow, 
gródeckiego, zgorzało w tych dniach 
9 domostw, których wartość wyno- 
siła 2000 zł. Z pogorzelców dwaj. 
tylko byli uzbezpieczeni. 


Pod Austryakiem. 
Galicya. _ 


, W Krakowie w sali egza- 
minacyjnej wydziału lekarskiego 
odbyło się w dniu 9. z. m., jak pisze 
„Reforma, uroczyste odsłonięcie 
port retu śp. prof. Kozubowskiego 
— Po zagajeniu przez rektora unia 
wersytetu dr. Łepkowskiego w obec 
grona profesorów, członków wydzia- 
łu lekarskiego, oraz uczniów me - 
decyny, zabrał głos prezes Towa- 
rzystwa lek. dr. Rosner, a po nim 
dr. Ściborowski tudzież dziekan wy- 
dzialu lek. dr. Blumenstok, który 
do wspomień, podnoszących zasługi 
zgasłego męża na polu umiejętności, 
dołączył również cechę, charaktery» 
zującą widocznie patryotyczny jego 
sposób myślenia. Gdy bowiem z na- 
staniem czasów Bacha uniwersyteto- 
wi narzuconym został język niemie 
cki jako wykładowy, śp. Kozubo- 
wski aby nie sprzeniewierzyć się 
godności Polaka, wolał usuaąć się 
dobrowolnie z zajmowanej przez sie» 
bie katedry profesorskiej i w chara : 
kterze profesora nadzwyczajnego 
wykładał dalej po polsku, 


RYZYKOWNE PRZED. 
SIĘWZIĘCIE. 


W. środę ubiegłego tygodnia, pie 
sze pewien dziennik angielski, od- 
był się ślub Cleyelanda i panny 
Fr. Folsom, 

Cleveland był już burmistrzem 
buffaloskim, gubernatorem stanu 
New York i jest prezydentem Sta- 
nów Zjednoczonych. Pomimo wszy» 
stkich tych urzędów odpowiedzial- 
nych, które dotychczas zajmował, 
wziął obecnie na siebie odpowie- 


na lnekrai  wazvstkje 
iune są mało znaczące.. Na czele 


familii znajdzie takie obowiązki, 
że nie raz będą mu się zdawały 


te, które pełnił będąc głową gmi- ~ 


ny, stanu, narodu, pojedyńczemi, 
łatwemi. W: istocie główna praca 
jego życia dopiero się rozpoczęła, 


podczas której pozna że rządaić -- 


miastem lub. krajem jest zabawą 
tylko dziecinną w porównaniu z rzą ` 
dem nad niewiastą. 

Do rządzenia: ciałami polityczne= 
mi nie potrzebujemy obecnie szcze- 
gółowego geniuszu. Długie 
Świadczenia ustanowiły reguły i 
prągpisy, które ułatwiają  sprawo- 
wanie urzędu. Powinności burmi- 
strza, gubernatora, prezydenta są 
określone i uregulowane, że' tak 
trudną jest rzeczą w ich sprawowa- 
niu się zmylić, jak trudnem jest 
wykoleić się pociągowi na torze, 
na którym nie ma przeszkód. U- 
rzędnik ma swych doradzców, swój 
gabinet, rzadko kiedy jest obowią- 
zany rozpocząć jakie dzieło sam, 
polegać na sobie samym: lub wziąść 
na siebie wielką odpowiedzialność. 
Istnieją przecież zawsze przykłady, 
które w przypadkach wątpliwych 


mogą mu służyć za wskazówkę; 


nie ma ani cala drogi, któryby nie 
był już poprzednio oznaczony. 
Istnieją, że tak powiemy, mapy 
wskazujące mu wszystkie skały, 
mielizny, wydmy, wybrzeża, prędy 
i nurty. Statek jego nie potrze- 
buje się narażać na wiatry przeci- 
wne, Żadu: skały nieznane zagra- 
żają jego bezpieczeństwu. 

W pożycia małżeńskiem saś dzie- 
je się przeciwnie. Pomimo iż bie- 
zliczoni są żeglarze, którzy się pu- 
Ścili na morze małżeństwa, to je- 
dnak nie wyrysowano dotychczas 
jeszcze mapę taką, któraby nowe- 
mu  awanturnikowi wskazywała 
wszystkie niebezpieczeństwa tej że= 
g!ugi. Niejednego spotkała burza, 
drugi wpłynął na skały, trzeci na- 
potkał inne niebezpieczeństwa gdy 
Się puścił pe swą łodzią na taje- 
mnicze wody małżeństwa; żaden 
zaś nie znalazł te same przeszkody 
na tem samem miejscu, na którem 
poprzednik jego je napotkał. Ka- 
żdy jeden doznał innych doświad - 
czeń. Każdy mężczyzna, który się 
żeni jest nowym Kolumbem, który 
na chybił trafił płynie dla zbada. 
nia krain nieznanych. Może być, 
że odkryje Świat nowy, lecz może 
i statęk jego rozbije się Już wten- 
czas nim z widoku stracił wybrzeża 
i port, który co dopiero opuścił, 

Cleyeland rozpoczął zadanie, W 
którego wykonaniu nikt mu nie 


pomoże. W tym przypadku nie 
może się odnosić do konstytucyi, 
deklaracyi zasad lub platformy 


stronnictwa jednego lub drugiego. 
w przypadkach wątpliwości nie mo: 
że się udać o pombc do ministrów 
gwoich. Nawet rada przyjaciół nie 
ma żadnej wartości. Sąd jego wła» 
sny nie pomoże mu nawet, gdyż 
nie ma doświadczenia. Na łodzi 
swej wypłynął na morze nieznane 
i bez mapy, steru i kompasu musi 
się spuścić na Opatrzność lub Zrzą- 
dzenie, aby się dostał szczęśliwie 
do końca mety, 


Większa część mężczyzu żonatych 


do- - 


zren 


o 


okaże mu może sympatyę, ponie- | prowadziły do tego, iż okradł kasę 
waż wiedzą co go czeka, znają ry- | banku powyżej wymienionego. 

zyko podróży, wiedzą co to choro- — Bill oleomargarynowy przy- 
ba morska i co burza i bałwany. 


jęty dziś w izbie reprezentantów | piec i 10 letnia dziewczynka) wdo: | „ Co., w Millvale, 


znacznym. Cztery firmy mają tyle 
czynieni», iž muszą skapować stare 
żelazo. Właściciele fabryk „Republic, 
Clintoni Vesnvius i ,„Graffa, Bennett 
mie mogą woale 


Pożary i Nieszczęścia. 
W Springfield, Mass.,  usiłowało 
dwoje dzieci (dziewięcio'letni chło 


Naród a może i świat cały bg- opiewa, że masło jest żywnością, | wy Richards „rozniecić ogień za po- wyrabiać tyle Żelaza potrzebnego 
dzie bacznie śledził nowe to przed- składającą się wyłącznie z mleka | mocą petrolej u przytem zapaliło | do fabrykacyi rur, ile mają zamó- 


sięwzięcie naczelnika 


litej, Teraz dopiero się pozna dodatku soli, z dodatkiem lub bez 
prawdziwą jego wielkość, jeżeli ta- dodatku materyi jakiejkolwiek na 
kową posiada. Pokazał że umie | dającej jej żółtej barwy. Oleo- 


rządzić miastem i stanem 4 może | margarynem zaś nazywa się każda 
lecz obecnie okaże | substancya, fabrykowana z olemar 

wiele trudniejszemu | garynu, z oleo, z oleju oleomarga » 
rynowego, z butteryny, z lardyny, 
ze suiny lub „neutrala, każda mię- 
szanina z powyższych materyi, ka- 
żdy ekstrakt ze smalcu lub łoju, 


Aresztowania anarchistów są na każda mięszanina z łoju, tłuszczu 
porządku dziennym. bydlęcego, tłuszczu nerkowego, 

*— W środę rano znalazł agent | Smaleu, „,quotto'* lub innej materyi 
„policyi w rzece ciało 60 letniego | nadającej barwy, tłuszczu z kiszek, 
może człowieka, w którego ubiorze | odchodów tłuszczu, — która ma 
znaleziono karteczkę z napisem Jan | zastąpić masło i za tekowę ma być 
Cielski. Okazało się, że mieszkał | sprzedawaną. 
pod No. 106 Warren Ave. i odebrał Fabrykanci takowej mięszaniny 
sam sobie Życie. mają opłacać rocznie $ 600, han. 

— Znalazły się dowody, že Johan | gjarze hurtowni $ 480 i handlarze 
Most skazany na rok więzienia W | zwyczajni $ 48. Każdy fabrykant 
Nowym Yorku brał także udział | ; sprzedawacz _ oleomargarynu, 
w. podburzaniach RÓ ZZ ZW WK ać który nie płaci podatku przezna- 
Chicago, i; dla tego też zapozna 3 czonego, podpada karze. 
piezawodnie 4.domem „poprawy Każda wiązka — czy to w na: 


Illinois — Joliet. > | 
—Zwłoki44 letniego Fr. Rudnika, czypiach, paczkach i t. d. musi 


zamieszkałego pod No. 1704 Clark być oznaczona stęplem i karteczką. 
ulicy znaleziono w rzece. Nie wia Za funt oleomargarynu płaci się 5 
domo czy przypadkowo się utopił | centów podatku, Kto kapuje lub 
czy też popełnił samobójstwo. przyjmuje oleomargaryn, który nie 
— Pod chodnikiem przed domem | jest naznaczony podług powyższe 
No. 64 W. Lake str., znaleziono go prawa, aby go Sprzedawać, po 
w jednym z ostatnich dni maszynę | dlega karze. 
piekielną. Policya wrzuciła ją do Washinglon, 4 czerwca. W se. 
jeziora. nacie uchwalono wynagrodzić ofiary 


— Dwóch „sielonych* z La| pocy chińskiej i 
y j w Rock $ 
Crosse, Wie., balwierz W. E. Cran- Sai 


dal] i robotnik Hart Riley, odwiedziło 
w tych dniach kapitana tajnej poli- 3 3 ź 
oyi Tyrrell, Celem odwiedzin ich | Który nie dawno temu ciężką był zło» 
było wywiedzieć się, ilebp mogli żony biemocą, z powodu wątłego sta- 
zarobić, gdyby wykryli całą bandę | DU swego zdrowia, podał się do dy- 


i narodem, 
czy podoła 0 
zadaniu — rządzić niewiastą. 


CHICAGO. 


Wyoming Ter. 
— Manning, minister finansów, 


„AŚ : 
I 
, 


fałszerzy pieniędzy. Na odpowiedź, | misyi. 


Prezydent Cleveland nie 


Że rząd nie za to nie płaci, opowie- | przyjął takowej, udzielając Man- 
dzieli w jaki sposób się bez pienię- | ningowi „urlop“ aż do lgo paż- 


dzy i biletu na kolej w Chicago się | dziernika, 


znajdują. 


oświadczając zarazem, 


Oraudall otrzymał nić | że będzie można w sprawię tej dal: 


tak dawno temu list „poufały“ od | sze przedsięwzięć kroki, gdyby do 


tak nazwanej „spółki trocin* w 
Nowym Yorku, która mu za dobre 
pieniądze chciała dostarczyć pienię- 
dzy sfałszowanych. Gdy z odpisu 
jego oszuści ci widzieli, że ptaszek 
da się schwycić na lep, przysłali mu 
niby to na okazkę dolarówkę dobrą 
donosząc, iż jest stałszowaną. Jak 
najprędzej zaciągnął hipotekę w 
wysokości $150 na przyrządy swe 
balwierskie i w towarzystwie Harta, 
który zabrał ze sobą swe oszczędno- 
ści, vdəł się do Nowego Yorku, w 
celu zakupienia pieniędzy sfałszowa- 
pych i zbogacenia się za ich pomocą. 
Patij stali się towarzysze ofiatami 
owych oszustów sprzedających troci- 
ny zamiast sfałszowanych pieniędzy. 
Pozostało im zaledwie tyle, iż mogli 
przybyć do Chicago. Pieniądze na 
bilet kolejowy do La Crosse Crandall 
niezawodnie będzie musiał sobie za- 
robić upiękezaniem twarzy obywateli 
chicagoskich, ` ) 

— Jan Sianka, 14 letni syn pol- 
skich rodziców mieszkających pod 
No. 758 W. 17 str., dostał się w 
piątek tak nieszczęśliwie pod pociąg 
Chicago Milwaukee i St, Paul kolei 
na rogu 42 ulicy i Ashland Ave,, iż 
utracił nogi. 

— Michalina Cherzacb, 10 letnia 
dziewczynka, której rodzice pod 
No. 92 Ruble ulicy mieszkają, wpa- 
dła w piątek do rzeki w pobliżu 
22 ulicy i utonęła. 

— Anarcbista Neebe został pusz- 
czony na Wolność stawiwszy kaucyą 
w wysokości $17.000. 

— W niedzielę żostał uwięziony 
Seliger jeden z najzaciętszych anar- 
chistów, 

— „Daily News“ donosi, Że tor 
warzystwo „Kościuszki“ ofiarowało 
$500 na pomnik Tadeusza Kościu- 
szko, mający być wystawiony w 
Hamboldt parku, 


WASHINGTON. 


Washington, 2 czerwca. Za 
wnioskiem Hatcha (Missouri) u- 
chwalono w izbie reprezentantów 
upodatkować oleomargaryn i wpra 
wdzie ma się płacić  ośm cen- 
tów za fuat. 

Stowarzyszenie rzemieślnicze 
zachodniej Pennsylvaniji, liczące 
około 70,000 członków, zaprotesto = 
wało przeciw upodatkowaniu oleo 
margarynu. 

W senacie przyjęto wczoraj „bill“, 
ażeby listonosze pracowali 
ośm godzin dziennie. 

Przyjęto także „bill* 
lający cudzoziemcom nabywać grun= 
tów związkowych. 

Washinglon, 2 Czerwca. 
prezydenta i panny Franciszki 
Folsom odbył się dziś o 48 wie- 
czorem. Ślubu udzielił pastor Su- 
derland w asystencyi brata prezy 
denta, pastora Williama Cleveland. 
Nastąpiła mała uczta. O 8% godz. 
wyniosła się młoda para poboczne- 
mi drzwiami z białego domu, ucho- 
dząc w ten sposób rozlicznym re- 
porterom różnych gazet, wsiadła do 
gotowego powozu, udała się na 
dworzec Baltimore i Ohio kolei i 
wyjechała do Deer Park w stanie 
Maryland, miejscowości położonej 
226 mil od Baltimore. 

Obecnymi przy ślubie byli mini- 
strowie (wyjąwszy Garlanda), ich 
żony i niektórzy z najbliższych 
krewnych Clevelanda i panny Fol 
som. ' 

Królowa angielska życzyła le 
velandowi pomyślności drogą tele- 
graficzną. 


Washington, 8 


Je- 


czerwca, 


tylko brać wszystkie arsenały 


nie dozwa» | J9» 


Ślub |. wpływowych, 


oznaczonego dnia stan zdrowia mi_ 
nistra nie miał się polepszyć. Man= 
ning cofnął rezygnacyę i udał się 
do kąpiel w Hot Springs, Arkansas. 


Urząd jego będzie tymczasowo 
sprawował podsekretarz _ finausów 
Fairchild. 


— 


AMERYKA. 


Z, Minnesoty, Dakoty, Iowa, Ne- 
braska, Wisconsin, donoszą, że stan 
ziemiopłodów polepszył się wskutek 
lekkich deszczów w ostatnich dniach. 
W Iowa mniejsze ziarno stoi wybor- 
nie, lecz kukurudzę tez :ba było w wie- 
lu miejscach sadzić po drugi raz. 
W Illinois zboże i kukurudza rosną 
pięknie. Dusza w Kansas zaszko= 
dziła wszystkim ziemiopłodom. 

— Z Tombstone, Ari., donoszą, 
że 100 Apachesów opuściło rezer - 
wacyę, którzy palą i rabują w po- 
wiatach Graham i Cochise. 

— Sąd przysięgłych (Grand Jury) 
w Seattle, Wyoming Ter, wniósł 
skargę przeciw 10 hersztom, którzy 
wywołali hecę przeciw Chinczykom. 
Okazuje się z dowodów sądowi prze- 
dłużonych, że w Stanach Zjednoczo- 
nych istnieje towarzystwo mające 
nazwę „Red American 'nternational 
Working-men's Association*', któm 
rego celem jest „,znieść teraźniejszy 
rząd i na jego ruinach ustanowić 
państwo socyalistyczne**, Celem te- 
go towarzystwa jest także wkradzać 
się do wszystkich stowarzyszeń ro - 
botników, a zwłaszcza do „Rycerzy 
pracy*' i starać się o to, aby urzę- 
dnikami byli wybrani inteligent- 
niejsż sooyaliści, wywoływać nier 
pokój między ludaością i popierać 
wszelkie rozruchy. Towarzystwo to 
liczy, że wybrzeże nad oceanem 
spokojnym, jest najlepszą okolicą, 
w której można pracować dla anar- 
chizmu.** W przeszłej jesieni utwo- 
rzono poboczne gałęzie tego stowa - 
rzyszenia w Seattle, Tacoma, Olym- 
pia i innych miejscowościach nad 
zatoką „Puget Sound.'* Heca 
chińska była tylko pozorem, aby 
tem więcej zwolenników uzyskać dla 
tego związku.. 


Inteligenci tego towarzystwa, 


| uczą się w jaki sposób używać dy- 


namitu a w swoim czasie chcą za- 
i składy 
zasobów wojskowych, popsuć kole- 
aby wojsko nie mogło przybyć 
w czasie przedsięwziętego buntu, 
dać aresztować wszystkich mężów 
którzyby wystąpiło 
przeciwko temu ruchowi. i t. d. 


Z grodu śmietankowe- 
go. 


(Milwaukee.) 

W Milwaukee aresztowano w Śro- 
dę ubiegłego tygodnia 14 osób: 
dwóch za udział w ostatnich rozru. 
chach robotniczych; dwunastu za spi- 
sek boykotowania. 

— „Grand Jury“ w Milwaukee 
oskarzyła następujące osoby o spi- 
Bek: Pawła Grottkau, Karóla Si- 
mon, Franciszka Hirta, Antoniego 
Palm, Jana Protzman, Hermana 
Lempel; o bunt: Józefa Krajszew - 
skiego, Henryka Gustle, Williama 
Strehlow, Jana Runge, Ańteniego 
Heiba, Alberta Hoefer, Henryka 
Dampf, Alberta Piepenburg, Karóla 
Baur, Jana Gabryelskiego, Fer- 
dynanda Luppnow i Augusta Goetz. 

— Robert. Schilling, wydawca 


dną z ostatnich czynności prezy- „ Volksblat'u**, organizator i jeden 
denta przed ślubem jego było uła- | Z główniejszych rycerzy pracy mil- 


skawienie za kradzież na 5 lat | gauckich został 


aresztowany za 


domu poprawy skazanego kasyera | spisek i boykotowanie. Puszczono 


banku znanego pod nazwą „,„,Na- 


go na wolność, skoro stawił $3000 


tional Bank of the Republic“ — | kaacyi. Z tej samej przyczyny zo- 
Bigelowa, który był rzetelnym czło- | stało uwięzionych w ogóle 70 lu- 
wiekiem, póki spekulacye go nie doa | dzi, 


LA ` m7 tr E = $ 
A S STE cyk Pm S A S P LR a Kock 


1zeczypospo* | lub śmietany z dodatkiem lub bez | się ich odzienie a dzieci znalazły | wień. Co dzień wyrabia się prze- 


straszliwy zgon, nim ktoś mógł przy” | szło 400 tun takiego Żelaza, nie 
być z pomocą. i wliczając tego, które się wyrabia w 
— W dniu 1 czerwca wydarzyła się | „National Tube Works w MeKees- 
straszliwa eksplozya w głównym bu = | port“. 
dynku fabrycznym ,,Unexcelled Fire- : 
work Co.,* pod No. 33 Benett Aye. 3 
Jersey City. Drzwi i okna zostały Farmerzy i koleje. 
potłuczone; dach rozerwany na drobne W jednym z przeszły ch numerów 
kawałki. Robotnicy w liczbie 200 u- donieśliśmy juź Czytelnikom, że w 
ciekali na wszystkie strony. Pożar | pewnym dniu sprzedano w Chicago 
został „w krótkim czasie uśmierzony przesyłkę kukurudzy z Nebraski po 
przez straż ogniową. Nie obyło się 27 centów za buszel; z tej kwoty 
atoli bez ofiar ludzkich. Howard | Pozostało farmerowi przesyłającemu 
Johnson, 24 lat stary, został zabi- | kukurudzę 5 c. -— wyraźnie tylko 
ty na miejscu a 21 letni James | PISĆ centów — za buszel. Reszta 


Barker otrzymał Śmiertelne rany. |— 22 centy — poszła na zapła- 
cenie kolei, komisyi i t. d. W 


innym przypadku otrzymał farmer 
tylko $ 2650 za 55v buszli kuku- 
rudzy; $ 147.50 poszło na zapła- 
cenie . kosztów przesyłki. 

Są to przypadki wyjątkowe mo- 
które atoli udowodniają, że pra- 
ca farmera nie przyniesie mu przy 
teraźniejszych nizkich cenach zboża 
korzyści póty, póki kompanie kolei 


Przestępstwa. 


Herszt anarchistów Johan Most 
został w dniu 2 bm. skazany przez 
sędziego kryminalnego Smyth w 
Nowym Yorku na rok więzienia w PA 
domu robotniczym (Blackwells Is- | 
land) i $ 500 kary pieniężnej; 
towarzysz jego na 9 miesięcy wię- 
zienia i$ 250 kary, Schenck na 9 | zachodnich z niego będą  zdzierać 
miesięcy więzienia. tak wysoką pładę za przesyłkę je- 

Przy ogłoszeniu wyroku żałował | go produktów. Że to jest czystem 
sędzia, że,prawo nie dozwala mu | zdzierstwem widzimy ztąd, że ko 
wyznaczyć większą karę. Most za» | gzta przesyłki zboża z Chicago do 
służyłby nawet na śmierć, gdyż | Nowego Yorku koleją a z tamtąd 
jest największym łotrem,- który | okrętem do Liverpoolu i Londynu 
kiedyś stawał przed sądem, Braun: | — na przestrzeni 'ośm razy tak 
schweig jest prawie takim samym wielkiej — wynoszą bardzo mało 
łotrem; Schenck zaś, mówił sędzia, tylko więcej, jak koszta przesyłki 
został, o ile mu się zdaje, przez | z okolic na zachód rzeki Missouri 
swych towarzyszy, zwiedzionym, leżących, do Chicago, 
lecz zasługuje na surową karę, aby Jeżeli kompanie kolejowe nie za- 
przez to dać przestrogę jemu i niechają swego zdzierstwa, to łatwo 
innym zwolennikom nauk Mosia, możemy się doczekać, że w przy- 

Most uczy się obecnie kowal- | padku dobrego zbioru pszenicy w 
stwa, Braunschweig pracuje przy Europie i Indyach zostanie paze” 
maszynach a Schenck uczy się fa* | nica indyjska przesyłaną na targ 


brykacyi obuwia. nowo -yorski, tak, jak to jaż obe- 
— Dwadzieścia mil od Coffeevil» | cnie "się dzieje z ziemniakami. 
le, Kas., znaleziono pewnej nocy | Przez całą prawie zimę i wiosnę 


ubiegłego tygodnia zamordowanych; | przywoził i przywozi każdy paro - 
doktora Jerzego W. Pyle, jego żo- | wiec europejskie kartofle w wię: 
nę, dwoje dzieci i służącego. Wi. | kszej lub mniejszej ilości do Noe 
doczną jesż rzeczą że zostali zabici | wego Yorku. Tak przywiózł nie 
siekierą. Tej samej nocy zamordo | tak dawno temu bremeński paro- 
wano pewną wdowę i syna jej, | wiec „Fulda“ 1200 miechów, a 
mieszkających o pół mili drogi tyl | kilka dni przedtem parowiec nale- 
ko od doma dr. Pyle. I te osoby | żący do White Star linii nawet 
zostały zabite za pomocą siekiery. | 22,600 miechów kartofli do Nowego 
Mordercę schwytano. Jest nim) Yorku. I dla czego to? Nie dla 
niejakiś John Stevens, którego dr. | tego, że ziemniaki europejskie są 


Pyle kazał kiedyś uwięzić za kra | lepszymi od ziemniaków tutejszych 
dzież. — lecz dla tego, że w Hamburgu, 


— Charles A. Buddensiek, zna- | Bremen lub Londynie można kupić 
ny budowniczy w Nowym Yorku, | 2% 50 e. beczkę kartofli, aa którą 
który nie stawiał domów, lecz pra | W Nowym Yorku się płaci $ 2.25, 
wdziwe pułapki na ludzi, a który za | tek, że po opłaceniu przesyłki i 
to został skazany na 10 lat domu | ©ł%, (15 centów) importerowi po 
poprawy i $ 500 kary pieniężnej, zostaje się jeszcze wielki profit. I 
został w dniu 8 czerwca wysłany | 7 Nowej Szkocji, Nowego Brun- 
do Sing-Sing (domu poprawy stanu ) ŚWicku i ionych wysp przysyłają 
New York). farmerzy kartofle na targ nowose 

— W Omaha, Nebr., areszto. porski. W roku ubiegłym przy 
wano w czwartek Balthazara Rau, | 07059 5 zagranicy do" Nowego 
jednego z anarchistów, którego po- Yorku tylko dwa mólispy buszli 
licya chicagoska od kilku dni już kartofi, 3 Ą 
szukała za udział brany w rozru- Wszystkie kartofle, które się ro~ 


chach  anarcbistycznych na De- cznie w Nowym Yorku spotrzebują, 
plaines. ulicy: mógłby dostarczyć stan Michigan 


i dni é V : 
ż W Sprkoięc E i zachodnia część stanu New York 


RSI 3 : Lecz łakomstwo kompanij kole= 
cili się o politykę w piątek Jan S. |., , ; 
ć à jowych nie- pozwała na to; ceny 
Gentry i Dr. Agee tak, .iż Gentry | : k 
. „~“ [ich są tak wysokie, że z każdych 
doskoczywszy zadał przeciwnikowi 
Aj ; trzech buszli, które przewożą, dwa 
swemu takie cięcie nożem, iż tenże < : 
ch 3 są potrzebne dla zapłacania prze - 
na miejscu ducha wyzionął. Gen- kia f wi ta; : 
try jest demokratą, dr. Agee był tę aben „PA por cz 


f j tylko zapłata za jeden buszel. 
PE nblikanem. Jeden i dragi. był Smutny ten stan rzeczy jest do% 
nietrzeźwym. 


wodem, jak ważnem a nawet i ko 
— W czwartek otrzymał 


48M TEE IG koRóWiK: E >+ 
Wert National bank“ w Van Wert, niecznem je udowa anały jak | 


À, n. p. Hennepin kanał lub inne, 
O., przez „Uzited States Ekspress“ aby módz konkurować z kolejami, 
od „Union National bank'u'* w | 5 wtenczas mógłby farmer tanim 


Cincinnati paczkę, która miała za | kosztem przesyła$ swa ziemiopłody 


wierać $ 10,000. W paczce atoli | 03 rzeki Mississippi do Chicago i 
nie znaleziono żadnych pieniędzy, | do innych miast położonych nad 
lecz tylko watę i papier różnego | wjelkiemi jeziorami. 

gatunku. Trzeba dodać, że prze- 
syłka spóźniła się o jeden dzień. 
Nie wiadomo dotychczas, gdzie i w 
jaki sposób pieniądze zostały skra= 
dzione. 


Masio sztuczne i kongres, 


W izbie reprezentantów w Was- 
hingtonie toczyły się w ostatnich 
tygodniach rozprawy, czy oleomar- 
garin, butteripe i tym podobne pro-- 

Kronika pracy. dukcye mają być upodatkowane lub 

Konweneya rycerzy pracy w Cle- | tež nie Upodatkowanie sztucznego 
veland, O., zakończyła się w dniu | t*g0 masła ma swoich przyjaciół — 
5 czerwca po 10 dniowej sesyi. Kon- nienpodatkowanie także. 
wencya ta została zwołaną dla Za upodatkowsniem są zwłaszcza 
uregulowania następujących punktów: | farmerzy, którzy widząc, że wielu 
rozruchy na półaocnym zachodzie; | ludzi używa masła sfałszowanego, 
uregulowanie strajków i boykotów, | są zmaszeni zoiżyć cenę masła pra- 
stosunki rycerzy do stowarzyszeń | wdziwego. Naprzeciw zaś wystę- 
rzemieślniczych (Trades Unions); | pują fabrykanci owego masła, któ- 
szybki wzrost stowarzyszenia robo- | rzy włożyli niezmierne sumy w 
tników i prawodawnictwo dla robo- | ten przemysł, gdyż musieli przecież 
tników, Nie wiadomo co tam | kupić kotły, maszyneryę, stawiać. fa- 
uchwalono w kwestyi rozruchów i | bryki i t. d. do jego fabrykacyi 
niesłasznych strajków i boykotowa- potrzebne, a którzyby wielką ponie- 
nia, _ Uregulowano przyjmowanie | Śli strato, gdyby je wysoko upoda- 
nowych członków i odwołano peł- | tkowano. Pierwsi twierdzą, Że czy- 
nomocnietwa dane 600 organizatorom: , ste łatwo strawne prawdziwe masło 
Co do prawodawnictwa dla robotni- | nie powinno być wyparte z targu 
ków została wysłana petycya do | przez mięszaninę nie tak łatwo 
kongresu, aby grunta rządowe były strawnych, a za tem bardziej zdro- 
dawane tylko. obywatelom atvery- | wiu szkodzących tłuszczów, — dro- 
kańskim, aby rząd starał się odzy- | dzy mówią, że. každy. ma prawo jeść, 
skać grunta, znajdujące się w ręku | co mu smakuje i že niesłusznem by- 
stowarzyszeń i korporacyi zagra- | łoby, gdyby człowiek ubogi miał 
nicznych i aby system bankowy | być- pozbawiony sposobności kupo- 
został uregulowany przez założenie | wania labio tłuszczu potrzebnego 
banków pożyczkowych w każdym | do jego pokarmu, bo - geny masła 
powiecie. f prawdziwego 2e śmietany są bowiem 
często zbyt wysokie. Innemi słowy 
že nie powinno sig nikogo, który 
może i chce jeść masło sztuczne, 
wstrzymać od kupowania i jedzenia 
jego, tak samo jak się nie zabrania 
pikomu kupować smalcu, używanego 
przez wielu zamiast masła. 


— (0 przemyśle stali i Żelaza 
w Pittsburgu pisze tamtejszy ,,Be- 
obachter*, Handel żelazem jest o 
w ele większym jak w roku ubie- 
głym. W dziewiętnastu waloowniach 
pracuje się podwójną siłą robotwiczą. 
Tak samo w knuźniach i hutach z 
żelaza w Chartries, w fabryce Millvale _ Przeciw temu nie możnaby nie 
i bucie żelaza „Vəsuvius,“ Widoki | vówić, gdyby: tylko fabrykanci a 
od dawnych lat nie były tak dobremi, | jeszcze bardziej handlarze tem ma- 
jak właśnie teraz, W siedmiu fabry- | stem nie starali się oszukiwać publi- 
kach pracuje sig przy 195 piecach, ù czność przez sprzedawanie masła 
Taki sam ruch okazuje się w fabry- | sfułszowanego zu prawdziwe, Dla 
kach stali, W „Black Diamond“ | tego też dążono już dawno za usta- 
stalowni pracuje się dzień i noc i | nowaniem praw surowo karzących 
wyrabia 150 tua stali dziennie. | tych, którzy oszustwa się dopuszcza- 
Tak samo w fabryca Spanga, Popyt | ją. W wielu stanach uchwalono juź 
o rury Żelazne jest także bardzo | takowe prawa, lecz do tego czasu 
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mało kto postępował podług nich. 
Słuszną też jest rzeczą, Że kongres 
zajmuje się tą kwestyą, gdyż prze- 
cież sprawa ta tyczy się całych 
Gdyby: u- 
któreby uniemo- 
Żebliwiało sprzedaż sfałszowanego 
masła za prawdziwe po większych 
i mniejszych targach, natenczas by- 
łyby interesa wszystkich zabezpie- 
czone, i nie potrzebaby go zupełnie 
z targów usunąć przez za wysokie 


Stanów Zjesnoczonych. 
chwalono prawo, 


upodatkowanie go. 


„Bill“ do prawa tego wniesiony, 
opiewa, že oil każdego tunta takie- 
go masła ma się płacić dziesięć 


centów podatku i že nie ma być 
wolno sprzedawąć go w ilościach 
ważących mniej jak 10 fantów. 
Oprócz wielu innych poprawek do 
tego wniosku zrobił także Adams z 
Illinois jednę, w której nadmienia, 
że pięć centów podatku od fanta 
wystarczałoby,i Że fubrykanci mają 
wprawdzie sprzedawać oleomargarin 
itd. w paczkach dziesięcio-fantowych 
tylko, lecz że owe dziesięć fun- 
tów ma być podzielonych na poje- 
dyńcze fanty, z których każdy tak jak 
tytoń ma być oznaczony stęplem 
podatkowym, numerem i nazwiskiem 
fabrykanta. 

„Bill“ - oleomargarynowy został 
nareszcie w dniu 3 czerwca w izbie 
reprezentantów przyjęty, Co ;,bill* 
ten opiewa, podajemy w innej ko- 
lumpie dzisiejszego numeru „Gazety 
Polskiej.“ - > 


——R nn 


Kronika kościelna. 


Arcybiskup Kenrick ze St. Louis, 
jako delegat apostolski został upo- 
ważniopy przez Ojca Św. do prze- 
wieziecia oznaków godności kardy- 
nalskiej arcybiskapowi Gibbons w 
Baltimore. Arcybiskup Kenrick 
wyjedzie ze St. Louis w dnia 28 
bm. a wręczy oztaki w dniu 1 lipca. 

— W czwartek został ogłoszony list 
pasteskiarcybiskupa Heiss i biskupów 
kościelnej prowipoyi milwauskiej, któ- 


kraj opuściła, 


w raz z ojcem, p. Hyskowińskim, 
Gość z za oceanu, 
zabawiwszy krótko” w Warszawie, 
pojechał w Lubelskie, do rodzonego 


wuja matki a swego dziadka, który 


jest bezdzietny i pragnąłby p 
Greshama zatrzymać stale w kraju 


er urodził 


num“ w Milwaukee i dla wysokie 
go swego wykształcenia został za 


* Nowo.zamianowany biskup w 
Green Bay, Wis., ksiądz Katzer, 
następca po śp. biskupie Krautbau - 
się w Linz w Austryi 
i jest obecnie 40 lat starym. Studya 
swe kapłańskie odbył w „„,Salesia» 


mianowany profesorem tego zakła- 


du, który to urząd sprawował przez 


łat 10. Od kilka. lat był wikaryu 


szem jeneralnym dyecezyi Green 
Bay, a po Śmierci ks. biskupa Kraute 
bauer, który nagle umarł w dniu 


18 grudnia został zamianowany ad= 
ministratorem tej dyeeezyi przez ar- 


cybiskupa Heiss. 


HUMOR i PRAWDA. 


Wieśniaczka: „Proszę pana do= 
ktora, mój Michałek zachorował na 


ospę“. 


„Doktor: „Tak — dobrze; zaraz 


u was będę ** 

Wieśniaczka: „,Prosiłabym pana 
dektora, aby się jeszcze wstrzymał 
z kilka dai, bo dziewczynka nasza 
może ją też dostanie; toby pan do. 
ktor mógł ich razam leczyć. '* 

— W kótku przyjaciół mówiono 
o małżeństnie. „Moja żona j ja 
jesteśmy jedno, mówił jeden z nich*'. 
„To nic! odpowiada drugi. „Ja 
i moja żona jesteśmy dziesięć.** Na 
zapytanie, jakimby to sposobem 
mogło być, odpowiedział: „Moja 
żona jest jednójką, a ja jestem ze- 
rem a więc jesteśmy — 10. 

— Farmer: Cay to kolej wa: 
sza ma przechodzić przez tę stodołę? 

Inżynier: „Tak jest. -Nie może: 


gody, smutki, pociechy szczęcia 1 nie- 
szczęścia przy odmianzch omylnego dwia- 
ta reprezentująca c. 30 
OPOWIADANIA JMĆ.PANA WITA NAR 
WOJA, rotmistrza konnej gwardyi koron- 
nej A. D, 1760 — 1767 spisati Wł. Łoziń. 
ski, w mocnej oprawie, zezłoconym tytu- 
likiem $1,25- 
171. PAMIĘTNIKI Makryny Mieczysłuwskiej, 
ksieni Bszylianek w Mińsku 16c. 
172. ZBRODNIA  UKARANA, opowiadanie 
życie amerykańskiego. 10c 
DROGA KRZYŻOWA, ułożona według ćw. 
Leonarda, przez X. Mycielskiego T. J. 
tudzież gorzkie żale i modlitwy o męce 
pańskiej. 10 c. 
DZIECI WDOWY, powieść moralna. 30 c. 


wefy a Koszyka Kwiatów ................ c. m 
©. NIEFRZEPŁAOONY PIERŚCIEŃ, czyli kto 
= 


W. BUDZYŃSKI, 


11 Carlisle Street 
Pomiędzy” W ashingon i West ul. 
NEW YORE. 


ma szczęście, ten prowa.lzi swą ulubienice dc 
domu. Dziwna powiastka o ubogim szewczyku 

i Zalimie, córce sułtana tureckiego.... .c. 15 

3. HISTORYA o rycerzu złotoskrzydłym, o por 
wanej dziewicy z drogim klejnetem i złotym 
zamku. Opowiedział I. Danielewski......c. 1( 

<4, TANIEC ŚMIERCI. Opis wszystkich stanów 


od papieża aż de kmiecia, jak ich śmierć do 
SRBOK O E waz Aa ++uao404u00A R c. 10 

AGENTURA 55. O KASI, ładnej dziewczynie..... .---..---€. 
à 36. POWIEŚĆ o końcu życia Piłata Pontskiego 10 
Okrtowa, kolejowa i. [Interes m. KOSZYK KWIATÓW. Powieść przez Ks. 
WEKSLOWY R zez O PERE c. 80 
Wyrabia karty okrętowe a: O 


przez Józefa z nad Obry  .......--------- 
na parowce Bremeńskie, Hamburgskie, Rotterdam | 99. ZAKLĘTY DWÓR yi 
skie i ppanc s o 2 PE 


zidskiego, mocno oprawna z złoconym ty 
Bilety kolejowe na wszystkie punkta Stanów tutikiem $1.7 
Zjednoczonych i Europy. 


190. 


173. 


100. ULICA NAD WISŁĄ. Krotochwila w dwóch 
— ze „piewkami napisana przez Karols 
OBA 10:50 


174, 


c -...€. 50 trzy za jednego $1 W mocnej oprawie, ze rłoconym tytulikiem 
| 7" Kto m. "a=" papero wych 101. The 12 day of September, 1888, is the 200th an- ne 
pieniędzy a mnie może © wykupić STAY o otieski kindest evente inbi | 17. ZBIÓR PIEŚNI NABOŻNYCH KATOLI- 


„ story. John Sobieski, King of Poland, conquers 
the Turks under the Walls of Vienna Sept. 12, 
1688, and Forever after Relieves the whole 
Christian World from the Iron Yoke of the 
„ u. | BISRERO AWK FR su. ZAKO c 20 

102. SMOK we wsi, czyli strach ma wielkie oczy. 10 
108. PIERWSZE WOJNY KRZYŻOWE. z dodat 
kiem krótkiej wiadomości o następnych c. 10 
104. KSIĄŻKA PUNKTOWANIA......«..... c. 10 
105. HISTORYA o siedmiu mędrcach w litewskim 
ezyku „Historyija septyniu Mokitoju iż Law- 


CBICH dla użytku kościelnego i domowego. 
Zawiera: ÓŻ msze, nieszpory, 1102 pieśni z 
dodatkiem nieszporów i.cińskich, jeszcze 
4 więcej pieśni łacińskich i 26 piekni za 
Polskę. Obejmuje blizko 1100 stronnic 
wielkiego formatu na pięknym pspierze i 
z wyzłacanemi tytulikami, j 

Dzieło to sprzedaje się po cenach naste 


„Money Order“, niech przyśle pa- 
książki lub Gazetę wartość w mar- 
kach pocztowych (Post stamps), 
których może kupić na każdej po- 
czcie. 

ROZ Bee EA W O OAZA 


- ch: 
1 KO Ą 7 f, aszko ant Letuwiszkos kałbos per Augusty- pujący 
KATALOG KSI Ą ZEK na Zeytz, zakonika Piardeta.". =... Sz |. w pół skórek 82.25 
d Jany, , cami G skiej” |-195- JOZAFATA DOLINA ezyli Sąd Ostateczny vate w skórę $2.75 
drukowanych w drukarni „Jazety Po ej napisał x. Feliks Gondek, > Krzyża Cate w skórę 1 wyzłac :ne brzegi $25 


nowic, Dyecezyi Tarnowskiej .......... c, © PRAWDZIWY PERSKO EGIPEKI SEN 


NIK. Najprwniejszy sporób wygrania na 
loteryi weóług kombinacyi słynnych ma- 
gików i profesorów matematyki ORLICE 
i t. p. tudzież wyjawienie tajemnic i spo- 
soŁów, jakich używano w starożytności do 
przepowiadania i wróżenia przyszłości. Z 


176. 


WŁ. DYNIEWICZA, 
W CHICAGO. 


108. NAD SPREĄ. Obrazki współczesne przez 
B. Bolesławitę w mocnej oprawie ze złoconym 
WODA 1 ZAŚ Popa WÓD c. 80 


cz > GLĄRZ Z WĄLENCYI. Przez Autors 


POŚREDNIK POLSKO - ANGIELSKI, książ. 
ka dla Polaków w Ameryce dla łatwego nau- 
czenia się po angielsku z opisaniem każdego 
wyrazu, jak się ma wymawiać; wypracował 


W. Dyniewicz, przejrzane,poprawione i zna- Bcatusa i Kosz, yka Kwiatów. ..-. c. 3L przeszło 200 obrazkami. 30 «. 
cznie powiększone, a mianowicie dodane s M. JASSA GOLA CZĘSTOCHOWSEA, gdwęda GENOWEFA w mocnej prewe 
rozmowy i różne listy w polskim i angiel- przez Karola Kucza <. s. -sasas saa ness © 10 ze złoconym e e a . 2. USE A 
skim języku. .....-++2924 002 aaa owa a aana c. 65 | 111. PŁACZ i NARZEKANIE Ojców świętych : 

. ŻOŁTY GENERAŁ, z opowiadań wieczornych czyli siedm ksiąg Mojżesza ...-...-..... ©. 
spisane przez Wł. Łozihskiego..!.....--- c. 40 w mocnej oprawie ze złoconym  tytuli- 

j, KSIĄŻKA DO NABOŻEŃSTWA zajmująca o PEPRSEN PS OEE trrTEYrY+ agd c. H 0 T E l 

j 450 rendia drobnego drukd, zdam 112. ARYTMETYKA czyli książka rachunkowa 
bożeństwa na każdy dzień całe zy Td dla szkół poaa w mł ed arie T z t k P l ki 
Mszy éw., Spowiedzi, Komfnfi, Litenie, Nie- podłog urytmetyk ameryKaNskic uzimierz 
SORT, bir Doge kayžoni, o pr Jyniewicz, w mocnej oprawie......... c. 35 ILeWS 0 - 015 p 
łacińskich, 42 pieśni polskich, Kalendarzyk itd. | 113. RINALLO RINALDINI, sławny dowódzca 7 
vydanie dla kobiet....,.....-..... c 75i 1.50 rozbójników XV1LI wieku, Czyny jego to- w N ANTICOKE, Pa., 
RJALI I CZARNI, powieść z życia Litewskiego warzyszów czyli tajemnice góry wawozów i £ 
akróślił Jan SYEMA r. on ares sas istr c. 35 dolin Włoch. Cena pojedyńczego ċgzempla: | utrzymuje we własnym budynku 
3 AŁATY "RA r Kpr IZA...----— sadzie nasesrzza- ertsen Ci i 

a A R 0 G A, powieść przez oz W mocnej oprawie ze złoconym  tytuli- 4 . 
ing Z L. WIIKODSKĄ...-.2+- 222 2222 1212 C+ NS . c. 85 John Sosnowski 


s. PIĘĆ P. «!NUS JEDNO R. Wicika Ramota 
zo wspomnień ojczystych, spisana przez “nl, 
DOBA: 65555 030 See TOgę TAE c w 

4. KWIAT NIEWINNOŚCI, książeczka do ra- 
bożeństwa d'a vieci, osobne wydanie 12 
całopców i oscbne dla dziewcząt po.....c. 25 

. ŻYWOT GENOWEFY powieść moralni sat- 
dzo wzruszajyce z starożytnych czasów. .c. 30 

- ELEMENTAR% POLSKI, czyli nauka czyta- 
ria, pisania i rachowania dla szkół katolicko 
polskich w Ameryce, wyp”acował W. Dynie- 


114. Z PRZYGÓD TUŁACZA. Wędrówki swe po 
różnych krajach opisał W. Karłowski. Cena 
pojedyńczego egzemplarza......-...... ©. 35 

1%. KSIĄŻKA ZBIOROWA. Zawiera: 1. Opo 
wiadanie zee o strasznie dziwnem 
łożu. 2. Bitwa pod Kobylanką dnia 6 maja 
1864 r. 8. Djabeł w łóżku hotełowem, przez 
Wiktora S. Van Bergh. 4. Teodor, Król Bo- 
rów, powieść korsykańska, przez Zygmunta 
Krasińskiego. 4. Wypruwa profesora Norden: ») 
skjoelda do biczuna północnego c.25 


116. ZAKLĘTA DZIEWICA z brodą czyli cyru 


nareżnik Church i Hanover str. 
5.86. w pobliżu polskiego kościoła. 


Etablirt seit 1851. 


Henry Schcellkopf, 


No. 232—2%4 Ost Randolph-Str., 


EE aa wypala dze emy ii zaj | eat test włee Se Pis ne 
+ RATEGRIZMI aa el katoliko pic g | 1 dair pegea Płafgownacgo asosin 6 | Ericho Degagagen ung kto, 
SĘK Ino fatman „mam. Meas | zetózonam da kat. piki "Am, | Boa agi wod Sl Sowie 
8 Ez yy kaza AE 119. "POWRÓT - w JACZKI, ` powiastka z cza. Aechia o Sad, 
kilku pieśniami do M atki Bozkiej - €. 0 sów powstania T adensza m ppn c. 15 DERM Aeee ea © 
14. LUDZIE LESNI i Wieszcze dzieci e. 5 | 190. SOCHATERSKA RODZINA; wywck apani Eingemachte Zungen und Kre 


wstania 1863 r., zdarzenie prawdziwe 
Wi. Czaplicki ERT o BR 


e" Mal PET Hamb. Rel-liasnitge, Aachie Rate. Sardino; 
121. KUCHARKA POLSKA I AMERYKAŃSKA, 


Feinete Holl. Milchner Haeringe, 
Frunze. Erbsen und Spargel, 


15. WYPRAWA NA SYBIR i OSTATNIE CHWI- 
LE SZPIEGA przez Alex. Bednawskiego c. 5 


rzy vie dawno temu byli zgromadzeni 
na soborze prow.ncyalnym w Mil- 
waukee, po wszystkich kościołach 
tei prowiucyi. Na wstępie opiewa 
list pasterski, Że sobór na to się 
odbył aby rozszerzyć, wyświetlić 
i zastósować do spraw prowincyi 
prawa uchwalone na soborze ple- 
narnym w Baltimore w listopadzie 
1884. Następują napomnienia, aby 
każdy wypcłniał wiernie powinności 
swe religijne; dalej jest wzmianka o 
kościołach parafi dnych, którą to 
kwestyg szczegółowo Tozbierano na 
soborze prowincyalnym i plenarnym. 
Pod tym względem opiewa list pa- 
sterski pomiędzy innemi: 

„Obowiązkiem naszym jęst prze- 
prowadzić przepis, że aż do pewnego 
czasu zależącego od Warunków lo- 
kalpych, każda parafia katolicka 
powinna posiadać szkołę katolicką. 
Ksiądz, któryby zaniedbał świętego 
tego obowiązku jest niegodnym swego 
stanowiska, a kongregacya, któraby 
była powolną i oziębły w wybudo- 
waniu i utrzymania szkoły parafia|- 
nej nie może się spodziewać otrzymać 
błogosławieństw religijnych, których 
pie chce zabezpieczyć dla dzieci. 

Dalej opiewa list pasterski, Że oa 
soborze plenarnym przysposobiono 
katochizm w języku angielskim 
aby naukę religijną ułatwić. Wska- 
zuje także w jaki sposób wybierać 
nauczycieli dla szkół parafiulnych 
i poleca zamianowanie rady dozórców 
czyli inspektorów, którzyby w roku 
raz lub dwa razy szkoły odwie- 
dzali. 

List wspomina także o kwestyi 
kapitału i płacy i powiada, že to 
jest stara ta różnica, wyświetlona 
w piśmie św., pomiędzy bogatym 
i ubogim: 

„Jeżeli kapitaliści postępują podług 
roguły pogańsziej kapując pracę na 
najtańszym targu, natenczas Bóg nie 
jest'z pimi; a jeżeli robotuicy sobie 
wyobrażają, že wszysoy ludzie po- 
winni mieć równy udział w wygo- 
dach i uciechach Życia ziemskiego, 
to muszą wiedzieć, że Bozka Opa- 
trzność postanowiła ivaczej, Przemysł 
i trzeźwość były zawsze korzy- 
stniejszemi dla natury ludzkiej 
społeczeństwa jak bogactwa i roz- 
rzutność, Popełnienie  niesprawie- 
dliwości jest zawsze złem, uvierpie- 
nie jej możebyć błogosławieństwem. 
Ołwet nie jest nigdy dozwoloaem, 
lecz kościół gromadził podczas 
wieków Średnich robotników w 
cechy, a nędza, którą robotnicy 
dzisiaj cierpią nie była znaną przed 
XVI stuleciem. Stan rzeczy zmis- 
niłby: sig wnet, gdyby bogaci się 


my sobie inaczej pomódz “' 
Farmer; Sluchajcie przyjacielu! 
W tem mam też coś. do pomówie- 
Czy myślicie, że mam 
nic innego do -pracy, jak tylko stać 
tu i otwierać lub zamykać bramę 
stodoły za każdym pociągiem który 


pia. nie 


Niestrawiony pokarm 


w żołądku wyrabia kwas, który działa ns 
górną część gardła i na podniebienie wywo 
łując zgagę. Z pokarmu nies'rawiouego po- 
wstaje także gaz, który jest przyczywą „wis 
tru w żołądka" i uczucia jakoby organ ten 
się rozszerza, HOSTETTERA  BITTERS 
84 o wiele lepazem lekarstwem w przypad- 
ku kwasu i nadęcia żołądka, jak alkaliczna 
sól u. p. tak nazwany „,hartshorn** lab też 
węglik sody. Szklanka od wini „,Bitters'u, 
przed obiadem lub po nim, zawsze będzie 
duiatać jako pewny 1 skutkujący środek. 
Wyborne to lekarstwo na trudność trawienia 
czy jest nader dolegającą lab chroniczną, 
zapobiega także i leczy febrę malłaryalną, 
zatwardzenie, choroby w;jtroby i nerek, 
nerwowość i stabość w ogóle. Osoby, któ- 
re czują, iż tracą siły Bwe, powinny użyć 
natychmiast wybornego tego i wzmacnia- 
jącego lekarstwa. 


— 


BEES” Czasopismo pewne w arty. 
kule wstępnym w zeszłym tygodniu 
opiewa, że redaktor gazety polskiej 
mającej najwięcej abonentów w 
Stanach Zjednoczonych jest wolno - 
mularzem, i prosi wszystkieŁ kato - 
lików, aby się zań modlili. Nie 
wiemy przeciwko komu cios ten 
jest wymierzony czy przeciw wy- 
dawcy lub redaktorowi. Obaj są 


w całych Stanach Zjednoczonych, 
aby kto w brednie takie uwierzył. 
Czyż były redaktor Kuk-jaw-juk a 
nie może wymyślić coś lepszego 
aby „Gazecie Polskiej'* zaszkodzić, 
Tajne przymierze pomiędzy panami 
D. 'i B. aby szkodzić „Gazecie 
Polskiej’ o ile można, jest nam 
znanym. Red, Gazety Puiskiej 
w Chicago. 


BG Z“ staraniem pana Pople- 
wskiego w East Saginaw, Mich , zo” 
stał z „Gazety Polskiej“ przedru - 
kowany w „Saginaw Evening News“ 
protest przeciw dążnościom anar- 
chistyczny'n i socyalistycznym i t. 
d. w angielskim języku, przesłany 
przez sekretarza Zjednoczowych Po 
laków w Nowym Yorku, w imieniu 
delegatów różnych Towarzystw Pol- 
skich w Nowym Yorku, Brooklynie, 
Newark, Paterson i East Saginaw 
„Gazscie Polskiej *. 


zastanowilii nad prawidłem: „Juką PGE "AMRA PLO Ć 
miarką mierzycie taką wam odmie- 
rzonem bydzie,“ t 

List pasterski jest podpisanym przez zNekrologia. 


arcybiskupa Heiss, Milwaukee; biska- 
pa Seidenbusch z północnej Minne- 
soty, bisk. Ireland ze S: Paul; 
biskup, Vertin z Marquette; bisk. 
Marty z Dakoty; bisk, Flasch z La 
Crosse i ks, Katzer, udministratora 
(teraz biskupa) dyecezyi Green Bay. 


— W Wojnowie umarła w dniu 
12 maja r.b. Anna z Koświków Po 
welska, licząca lat 96. 

— W dniu 11 ‘maja umarł w 
Łęczycy w Królestwie  Polskiem 
Bolesław Grynwald. 

— W Czarnokościach umarł w 
dniu 15 maje, Erazm Wolański. 

— W Irkucku zmarł zesłany na 
osiedlenie Ks. Franc. Skrobejko. 

— W Tarnowie zmarł w dniu 
10 maja Jan Lipiński gwardzista 
z. r. 1848, 

— W Złotowie umarł w dniu 19 
maja Maksymilian Czerwiński. 

— W Zdunach zmarła w tym 
samym dniu Adela Karzewska.” 

— W Krakowie umarła w tych 
dniach Antonina Komorowska. 

— Antoni Rzewuski, porucznik 
wojsk polskich i weteran z r. 1830 
— 31 umarł w Poznaniu w dniu 
dniu 17 maja. : 

— W Użycy w Serbii umarł 
Wacław Sypniewski, lekarz wojsko- 
wy armii serbskiej, Pochodził z 
Ostrowa pod Gniewkowem: 

— W Poznaniu umarł w dniu 
15 maja dr. Teofil Matecki, żoł> 
nierz z r. 1830, 

— W Kluczborgu umarła w dniu 
17 maja Helena z Daszkiewiczów 
Łukomska, 

— W Szubinie umarł w dniu 17 
maja Dyoniy Frankowski, licząc 
lat 83. . 


* Warszawski „Kuryer Poranny" 
pisze: W tych dniach bawił w na- 
szem mieście p. Jerzy Gresham, 
młody Amerykanin, syn wysokiego 
dygnitarza w Stanach Zjednoczo« 
nych, a mianowicie sir Johna Gre- 
shama, jeneralnego dyrektora poczt. 
Amerykański gość, przez matkę 
z domu Łyskowińską, solidaryzuje 
się z polską narodowością nietylko 
przez samo- urodzenie lecz, dzięki 
zasadom wszczepionym przez zacną 
rodzicielkę, pan Gresham doskonale 
mówi po polsku i niktby nie pomy- 
Ślał, słysząc go rozmawiającego, iż 
pierwszy raz w życin odwidza kraj 
macierzysty. Ale bo też za wpły- 
wem naszej rodaczki cały dom dyre- 
ktora Greshama jest po polsku, 
a wszystkie dzieci mówią raszym 
językiem równie dobrze jak angiel 
skim. John Gresham z przywiąza- 
uia do żony nauczył śię jej mowy 
rodzinnej i w niej & rodziną spo 
winowaconą koresponduje. Głównym 
celem wyprawienia p Jerzego Gre- 
shama było zapoznanie go z rodziną 
matki, która młodem dziewczęciem 


z 


tędy będzie przechodził. | 


za nadto dobrze znani w Chicago i |. 


nna” 


16. ŚLUB KKÓLEWSKI, WARSZAWA DNIA 
6 KWIETNIA I BOLESŁAW ŚMIAŁY, król 


dl 


zawierejąca kilka set przepisów kucharskich 


a młodych mężatek, kucharek i gospodyń na 


Getrocknete Pilze (Schwaemme), 
Schweizer Kindermeh] und Condesirte M1) 


Polski, przez Alex. Bednawskiego „.....c.8 | potraw, a szczególnie: Śup gosów, Jasja. | Erans Champignons, Kapera u : 
17. WYPRAWA PO ŻONĘ, według opowiadania Pe zrzec, panier © a aeni e E. pa e Feinstes Mohn- Oliyenoeh = ono OTER, 
EZ) ZERA -- AP > potraw mięsnych i postnych z uwzględnieniem AecŁter Weinessig und Dnuesseldort śe 
starego organisty Franciszka Gączarzewicza, potraw pósskich, a mianowicie: barszczu, bi- Gotbaer Trueffel-Leberw orter senf, 
spisał Paweł Gawrzyjelski .. 8 c. 10 gosu, zrazów, flaków i pieczywa amerykaf- A B puns. 
zk gin ; SPE; aoe; A oe Aęchte Braunschw, Cervelatwurst, 
18. ARYE POLSKIE, zebrane dla Polonii w Ame skiego jako te: cakes, biskuits, muffins, pies Jtalianische Salami und Maccaroni 
ryce przez W. Dyniewicza 755 » ae it d ........--..-. 2212402289 c. Parmesan- Roquefort u Neuschateler-Kaese, 
19. POWINSZOWANIA dla rodziców i innych | 122. POJATA córka Lezdejki, albo Litwini w Aechten Emmenthaler- und Kraueter-K seee, 
drogich osób -€. 0 XVI wieku, romans hisforyczny przez Berna- Limburger-, Rahm-und Handkaese, ' 


20. PROROCTWO Michaldy, królowej ze Saby c.15 
21. SENNIK, czyli wróżenie ze snów . 
%. ŻYWOT św. Wincentego a Paulo ...... 
23. DOKĄD IDZIESZ ....... 


+. 0.15 
.. ©. 10 


c.5 


towicza, w mocnej oprawie i z pozłacanym ty- 


tu 


128, INAUGURACYA Grover Clevelanda, pierw- 


sZ 


nego, wybranego prezydenta Stanów Zjedno- 


e POJ PET AL PER IRE IW $1.7 


ego po 24 latach z stronnictwa demokratycz- 


Fromage de Brie und Edamer-Kaese. 
Strussb. Gansieberpastelen uud Trueffeln, 
Pommersche Gaensebrueste, 
Franzoesische Kath. Pflaumen, 

Getrock. Birnen, Kirschen, Heidelbeeren, 


KAD TDZIES iS ZZG na s - a> z Deutsches Zwetschenmus, 
24. LISTEK WŚRÓD BUKZY, böt AR czonych, w dnin 4 marca 1885 r. . ........ © 5 
frenoak praia ‘X, epizod.z wojny | -194 MAŁY LISTOWNIK dla dzieci ........ ROŚ BE ——g 3 Kucmmel. Koriander, 


25. MYNHAUSEN nowy, ten z dłagim nosem, 


1%, ŚŚ. CYRYL I METODY Apostołowie Sło- 


Frische Grvenkern, Linsen und Hirse, 


czyli dziwaczne podróże i figle ........ e. 10 wiag ..-.-22---4-0> ZCS A i m und Woeisengries, i 
26. HRABIA PAROBKIEM U KMIECIA, powieść 126. UTWORY kapitana Ręczyńskiągo ...... c.5 echter Pariser Schnupftabak 
wyciggnigta z Ramot Ramotkó Viikoń- | 127. CUDZE SZCZEŚCIE. Obmzek w Deutsche Spinnraeder, ollkratzer, Holzschuh, 
ago WRZ z ZROBIE | Suma AERA DAY 8 i py, naga Frische Gemuese., Blumen- und Grassamen, 
%. JAN ORLIK, znalezione dziecko w gn'eździe POMĘ alles zu den billigsten Preisen bei 


orlem ..... 0.80 


28, KSIĄŻECZKA JUBILEUSZOWA |... c.5 


128. PISANKI WIELKANOCNE, powiastka przez 


ks 


. Schmida . ©. 15 


Henry Schoellkopf. 


%. BUTY DZIADUNIA, opowiadania Jana Za. (gp ró "Top „Z © Wholesale and Retail Grocer. 
80. GABRYEL HOŁUBEK, wielki wojownik | go EĘKACH SMIERCI, przez Karłowskie. 

31. KALAMBU RY aji C I prawda Reda > OORA ENEA: Sia eer MAKA 

st. MINISTKANTURA z dodatkiem dwóch piečat | © PO WIASTKI POLSKIE, przez Fr. hr. Skarb 

39. GORZKIE ŻALE czyli Pasya 1.068 | O ZASŁUŻONYCH KRAJOWI POLAKACH; 


34. NIESZPORY ŁACIŃSKIE ...., = c 
35, DROGA KRZYŻOWA, czyli Stacye .... c. 10 
36. DWIE MSZE I NIESZPORY po polska .. c. 4 
37. ZEMSTA czyli wymierzenie sprawiedliwości 
przez Polkę, kochającą całem sercem Ojczy- 
znę i jej bohaterów . i - ©.10 
88. DWIE POWIEŚCI, 1. Dzień 26 Lut: co, 1846 r. 
w Poznaniu i powiastka Pauliny z L. Wilkoń- 
skiej 
9. KATECHIZM y 
40. CZTERY POWIEŚCI 1. z Niedalekiej prze 
szłości, Nowela przez M. D. Chamskiego. 2, 
Noc na pobojowisku z wojny turecko-mo- 
skiewskiej 1877 i 1878, 8, Moc Duszy, opowiada 
nie Edmunda de Amfcis, przetłumaczył z wło. 
skiego Piotr Zubrzycki. 4. Zbieg........ c. 5 
4. O JANIE TWARDOWSKI), wielkim czaro 
wniku i jego sprawkach wraz z powieściami 


5, 


135. KRÓTKI RYS początku rozwoju i obecnego 


ta 


Te 


136. KRWAWE SIEROTY powieść napisena przez 
LA CEN oea © 10 


137. ROZMOWA POLAKA Z KASZUBĄ .... c. 10 

188. JAMES GARFIELD, albo Praca i Cnota, poe- 
mat skreślony podług faktów przez Teofil 
Samolifńską Ą +3 f 


139. NOWY SOWIZDRZAŁ í awantury jego, ozdo- 
c. 40 


bic 
w 


140. TARŁO, powieść z dziejów Polski przez Fr. 


Paryżu pod przewodnictwem W-bnej 


c. 5. 


nu Instytucyi zakładn św. Kazimierza w 
Matki 


ofili Mikułowskiej ........ 0,35 


my ośmiu obrazkami aoai date 
mocnej oprawie, ze złoconym tytulikicm 
z s c. 60 


Jedyną prawdziwą mąką z „Vi- 
cteriu* młynu pod nazwą Smitha 
jest 


J 
o czarach: Czarownica, o spaleniu 14 mniema- hr. Skarbka w mocnej oprawie, ze złoconym Alexandra H. Smith'a Best, St 
‘nych czarownic w Doruchowie, Madejowe łoże, WUMEN o wó OŚ aso „2d PE *Lonis.” 
Chłop i djabeł, Osieczna. .......-..----- c. 80 141. ŻYD WIECZNY TUŁACZ È 


3 ze ane meiner, | 10L ŻYD WIECZNY TUŁACZ .....--.-.:, 10] Ióavatkie f i : 
12. OPOWIADANIE podróżnego o strasznie dzi- | 149 Na DALEKIM ZACHODZIE, opisał W. Kur pi stkie inne są  podrobionemi. 
WNEM. RÓŻU. sessen oss eearaea aa ea tar aaa łogąki Piw kak sieć" aae dza: DAAD azwisko Smith jest bardzo powsze- 
43. BITWA pod Kobylanką dnia 6 maja 1864..c. 5 | 143. P !RWSZY ROCZNIK Tygodnika Powieścio- | chuem lecz jedyrą mąka która 
44. DROGA KRZYŻOWA czyli obchód Stacyi dla wo-Naukowego, obejmujący 832 stronice wy- x apd A gx, 
pożytku dusz ludzkich, z polecenia XX. H. raźnego druku na pięknym papierze, ozdo- obecnie jest praw dziwą, jest} 
Bulskiego i H. Górskiego............:.:.€. 10 biony 54 rycinami, oprawny mocno w półskó 


15. KORONKA na cześć niepokalanego poczęcia 
Najświętszej Maryi P. Bogarodzicy......C. 3 
it HISTORYA o siódmiu mędrcach ... ...€. 25 
46. SKARB WATAŻKI, mocno 1 pięknie opra 
WOBEC: act Sazełęgaj hca PARADE ow asculo TO 


18, KRWAWA NOx Oy 16330 


rek, ze złoconemi tytulikarni, który zawiera 


na 


imienna, Córka Hetmańska, Krwawe sieroty, 
Obrazek z naszej ziemi, Partyjka storika czyli 
zakład wygrany, Dwaj sgeicdzi, Poczciwi Íu- 
dzje, Cnota i wina, Szymek i Handzia, Pier- 
wsze pycha—drugie łakom=two, Bóg nie opu- 


stępujące „mj jom Czartowa G:ra, Bez- 


Alexandra H. Smith'a Best; 
Nie dajcie się zbałamacić przez 
fałszywe przedstawienia, 


ELISHA A. ROBINSON. 


3 ni > Ma Aa édi, kto się nań spnéci Szymon z Zawiśl z g 

45. pa ARA Gillera o organizacyi Że" seca Wflkanocne; wiele powiastek szary jedyny x wę 7 TES 
w Amefyce......----++- sses 4904404334 19030 Ols ich—lndowych, obrazków historycznych, ? ją 

50. JASKINIA BEATUSA, w mocnej oprawie z śni i wiele opisów rozmaitej treści nanko- róg Franklin 1. ater ulicy 
słoconym tytulikicm.--- «ss oros soss sess: TB wej. (Powieści te w formacie książek Stein, polski i czeski expedyente 


51 JÓZEF KONIUSZEWSKI. wspomnienie g 
czasów prześladowania Unitów na Podłesiu, 
napisał Nadbvżanin....--++++-.. .€. 2 

52. KWIAT PRERYI między Indyjcżzykami, po- 
wieść z zachodnio-półhocnej Ameryki, Ch. A. 
Murray, prze?ożona na polskie przez Józefa 
Betkowskiego, w mocnej oprawie ze złoco 
nym tytriikiem GO RE zek SEO zapa 1.25 
53. ŚPIEWNIK pieśni nabożnych zawierający 630 
pieśni, jako to: Pieśni codzienne, Mazy św. 
Kiesspory polskie. Nieszpory łacińskie. Pie- 
śni na uroczystości pańskie, na Święta Matki 
Boskiej i Świętych Pańskich, Pieśni za Polsk 

niemniej pieśni przygoane, Psalmy, Supli- 


kacye i t. d.....-.es:4 sua a aiz 0 1.06 | 146. ŚW. MIKOŁAJ, dramat w czterech aktach 
34. DZIEJE starego i nowego Ter<amentu czyli dla dzieci. Przez ks. K. Kozłowskiego.. c. 50 

Historya biblijna Ba szkół polskich z 1% (trzy za 1.00.) 

obrazkami, ma alestyny i £giptv, mocno | 147. TRZY MIESIĄCE. Ze znalezionego reko- 

oprawna w ozdo mg okładkę. ....-..----- c, 40 pismu, wydał Paeet Narzymski = e: ta 50 


ib. ZOFIA KOSSAKOWSKA, powieść historyczna, 
w mocne obr. za © Dym tyt,.--+220 4 c 60 
€ OBRAZKIIOPOWIADANŁ* OBOZOWE prze: 
Alfreda Barwińskiego.....-++-+-------+-- c. 80 
57. Z PRZYPADKÓW POLSKIEGO WĘDROWCA 
Swe własne przypadki i przygody na lądzie 
| ua morzu opisał Władysław Hoppe....c. 15 
58. GRATULANT, oraz Pieśni weselne dla m- 
dzieńców i drużbów, zawierający: Zaprosuiy 
na wesele — Oracye weselne — Mowy przed 
wyjazdem do kościołai przed ślubem — Po- 
winszowanie drużby przy wyjeździe do ko- 
ścioła w czasie tańca i przy nezcie—Życzenia w 
dniu weselnym--Piosneczki weselne. ....c. 
59. WYPRAWA PO ZŁOTE RUNO, Wielisława. 15 
60. LISTOWNIE Polsko-Amerykański. Podręcz- 
nik zawiecziącz: Naukę pisąnia listów i go- 
towe wzory listów, w wszystkich przypadkach 
życia, mianowicie: Listy pocieszające, upo- 


kosztowałyby przeszło $30:00). Cena 


144. GROBY NA STEPIE. 
amerykańskiego. Przełożył Karol Maćkow- 


szawy 11 grudnia 1830 r. z ópisem trzech pier- 

wszych bitew stoczonych 1 

krzewiem, 17 
Olszynce i 19, 20, 25 lutego pod Grochowem, 

zz ostatniego weterana z tegoż pułku, 
tóry z karabinem w rękn 


tw 


148. JASKINIA POTĘPIEŃCA. Powieść przez 
Fr. Xaw. Tuczyńskiego...... £ c. 50 


wach czynnym i we wszystkich innych oprócz 
Warszawy (J. Ręczyńskiego.).....- c. 25 


-.32.85, 


Opowiadanie z życia 


lutego pod Za- 
pod Dobrem, trzech dni w 


był w tych bi- 


Ta sama w mocnej oprawie, że złoconym 


tytulikiem....... 


s. OB. 


140. A CÓŻ ROBIĆ? Powiastka przez Józefa 


Złotorzyńskiego.... 


150. K 


sieroty polskiej w Paryżu..... 


n OT ROOTA c. 10 
SIĘŻNA LUBOMIRSKA czyli cudowny los 
eped 


151, LUDGARDA czyli skutki wychowania opar- 
tego na religii i moralnoéci, opracował po- 
dług źródeł pewnych Tomasz Wiśniewski 


Ta sama w mocnej oprawie ze złoconym ty- 
tulikiem........ +. 7 


c. 75 


152. LOS SIEROTY czyli powieść wystawiająci 
zgrozę nieludzkości, srogość zawiści, i da- 
tkliwość nędzy, skuteczność wiary i cnót, 
wzorowość miłosierdzia i szczodrobliwości 


W księgarm polskiej W.Dyniewicza 
są do nabycia: 


Ks. Piotr Skarga 


AININ 


STAREGO 1 NOWEGO ZAKON 


Na każdy dzień przez 
cały rok. 

Wybrane z poważnych pi- 
sarzów i doktorów kościelnych, 
do których przydane są niektó- 
re duchowne obroki i nauka 
przeciwko kacerstwom, przytem 
kazania krótkie na te święta, 


minające, dziękczynne, ge rf opatrzności przez ks. A. Pokojskiego.. c. 30 zzo à Ą p PPNA 
pisnjące, powinszowania, podania itd., a wre- | 153, KOMINIARZ I MŁYNARZ czyli zawalenie | KŁOTE wn zien w miesiącu 
szcie listy sławnych m piv Soso s wte: Komedya w 1 akcie ze śpiewami. pe y es ac 


wąckiego, Krasińskiego, Szajnochy, Libelta, 
Krazzewskiego, Morawskiego i apoleone 
szczególnie zastósowany do użytku i wygody 


remba.... maka 
trzy egzemplarze......... 


DOBRY FRANUŚ I ZŁY KOSTVŚ czyli 


Kamińskiego; mazykę ułożył F. Za- 
1.00 


mają. 
Oprawne w czarną skórkę 


Polaków w Ameryce.......-- 154. ` s NI 
PANAIT r życie dwojga różnie wychowanych dzieci. c. 50 
Bi O ODNIK do minaj lelów, zaiłośnych | aptata w mocnej oprawie że złoconym ty. po $8.00 
62. PRZEWODN lo pisan i TEREE GE: ET =" 9 
oraz tyczących się skat zamążpóźścia..C.85 | sx, se PIEŚNI dla sskół poląkich > oprawne w cząamą szórkę 
A .Z S1 po ch w Ameryce s 
63. POJEDYNEK kapitana Bogusławskiego i uczta ułożył były nauczyciel w Chicago Franciszek wvzłacane brzegi $10 00 
u Iwana GroŹnego....-...++.+++++++::2+ c. 15 0% Ff Ra FEZEWA FACE ARCE Ę 


61. TAJEMNICE Różańca Świętego na kartkach 


. ©. 10 


~ = > 156. POWIEŚCI LUDU spisane z podań (291 st d 9 > 
a RI SWIATEK Nowela ze wspo- | zawiera: 1) Wiik i Skowronek, 2) O awanastu | PIERWSZE POLSKIE STUDIO 
. LJE ATEK. No za i zrólewiczach zaklętych w orły, 3) Lis iWilk, 
mnień lekarza turysty, przez Michała wiz 4) O bogatym om co miał syna jedynaka, LITO G R A FI cz NE 
WSKIego.....2.-2-4+-eeeeaa naci az ee nace a Ko 5) Kojata, 6) Piękne oczy, 7) Bieda, Ś) Tomita. = 
66. ŻYWOT ŚW. WOJCIECHA skreślony przez Ks. 9) Sierota, 10) Rozmowa bydląt, 11) Wianek 


H. Koszntskiego, proboszcza w Mielżynie 15 
6. KRAROWIAKI, 657 śpiewek ze Źródeł etno- 
graficznych i własnych notat zebrał Zygmunt 
e 22-74-70 N jC TZW CAO c. 85 


Helisi, 12) Maciej Pyta, 18) Kaganiec, 14) Pie- 
niądze, 15) Twarz królewska, 16) Djabeł i mą- 
dry chłop, 17) Tumek, 18) Kłamstwa nad kłam- 
stwami, 19) Jałmużna, 20) Zofia, 21) Mary, 


Józefa Kwaśniewskiego 
— w CHICAGO — 


Wykonuje wszelkie prace wcho- 


ŚCIŁ borowy Zielonka nad 22) Djabli taniec, 23) Blada panna, 24) Wieczn s ź Si i 

> dach Brichy 5 Powieść ludowa poznań szewc, 25) Zwierciadło, 26) Pan Kożuszek, 27) dzące w zakres litografii jako to: 

sko-amerykańska. Napisał Jan Niemir...c. i5 a. iona, 28) m gr mrm tl Pot e portrety — wszel kie obraz y 

m ŻYWOT bw. Paca zc” | ooma pęk mi em pI | kościelne i narodowe 
70. STANISŁAW $S, Nowela z Meksy- mocnej oprawie ...7-««++-1+-+-+++2+ ifesan T i i i 

*" ku. Napisat Władysław Hoppe.......--..-€. 8 8) Op owe jako i w kolorach 


71. PIOSNKI, DUMKI I ARYE NARODOWY. 25 
72. BOLESŁAW czyli dalszy ciąg Genowefy c. 30 
13. OBRAZKI HISTQRYCZNĘ......-««+++- c. 15 


74. DZIEJE NĄRODU POLSKIEGO przez J. 
Chociszewskiego.  Ozdobione 78 = 


157. PIEKŁO (Czy jest? Czem jest? Co czynić aby 
się do niego nie dostać). Napisał J. W. X. Bi- 


skup de Segur ...---.-- 


158. N 


.. ©. 35 
TEPOKALANA MARYA PANNA, nasz ra- 


tunek, pomoc nienstanna, czyli opis pod po- 
wyższą nazw znajdującego się w Rzymie o- 


— dyploma dla. towa- 
rzy Rt w, etykiety kupieckie (labels) 
ksrty anopsowe (Show cards);— jak 
również wszelkie prace wchodzące w 


kmi... OAZIE f brazu po całym świecie nwiękiasego łaska- | dział grawierczy tak na drzewie — 
%5. SYN BUhSHSTRZA. Obrazek z niedawne mi; oraz wskazówka i sposób, jak mamy u- Í 3 z ~AS 
przeszłości, pzez F. Choihskiego....... e. wielbiać i zyskiwać pomoc a= Maryi Pan- jako też płytach kamiennych 
16. KONIK ZWIERZYNIECKI. Powieść i Obraż ny. Zebrał z oryginałów włoskich K.Ś.U.S. | zarazem podejmuje się wykonywa - 
przez Sierpińskiego... .....---:-1111--- c. 10 LO. PLAe sees oreiro 6.38 | pig Obrazów olejnych do ołtarzy itp. 


11. MARCIN MRĄGA. 


Powiastka historyczna z 
ziemi kaszubskiej, przez Józefa Grajnerta. 


(z 
15 


ta opracował Wiktor Karłowski |...» 


159. PROBOSZCZ z KUKULEWA, podług Dande- 
BEDE S | 


Polecając się łaskawym wzglę- 


Rycin$.) ..-.2.2-1-12-essseoi ans saaezeas 00 c. 5 i dom Rodaków, uprasza się o prze- 

y . e 160. KAZIMIERZ BRODZIŃSKI, odczyt publ , 1 

kx e owa 5 zzz PACK" przez Sew. Duchińską |... 00.7. ©. I | syławie wszelkich korespondencji. 
ei ę JIKU.....+.easaaaonarsti++ +24 ł, 


79. ABECADŁO z ob.azkami treści ej a 
dzieci po,skich w Ameryce. Przez W. Dynie- 
WICZA....-->---s004005002000000 440000005 c. 15 

80. ODGŁOS Z ZA MORZA. Poczye polsko-amery- 
kańskie. Napisał Paweł Gawrzyjelski. ...c. 35 

81. PRZYJACIEL DOMOWY. Użyteczne rady i 
wskazówki o domu i gospodarstwie, zebrane 
przez Gazetę Polską. ......----+*--* «+++ c. 2 

2. SOBIESKI POD WIEDNIEM. Magea a w pię 
ciu aktach, napisana dla szkół pols m pd óf- 
nocnej Ameryce. przez K. K.........-.. t. 80 

83. JAN III SOBIESKI, król polski, obrońca chrze- 
ściańistwa pod Wiedniem. ...........-....- c m 

84. ZAMEK nad Czarnem Morzem. Powieść ory- 
ginalna przez * g *....-.--.:«++saasassse c. 40 

85. OBRONA św. Częstochowy, historya cudowna 
a prawdziwa o Jacku Brzuchańskim, miesz- 
czaninie Częstochowskim, na cześć i chwałę 
Boską a dobrym ludziom na paca opo- 
wiedziana przez Józefa z pod Krakowa z3 T 
T n OROT TTET annsa c. 16 


161. H 
la 


162. 


163. 


164. 
165. 


166. 


167. 


168 


ISTORYA O GRZEGORZU, który przez 17 
t pokutował przykuty do skały. Piękne 
c. 0 


i wzruszające opowiadanie dla ludu .... 


OFIARA ŻMUDZINA, obrazek historyczny 
z czasów powstania 1831r. przez Chwali- 
bora c. 80 
WYGRANA W KARTY, powiastka nor- 
wepska. Podtng nieznajomego autora 0- 
pracował J. N, Jankowski c. 20 
Ta sama w mocnej oprawie c. 35 
NIEPOSŁUSZNA, treżcit A. Parysso  c.5 
PRZYPADEK NA ODPUŚCIE, przez J. N. 
Kamińskiego c. 10 
PRZERAŁ! IWE ECHO Trąby Ostatecznej, 
albo cztery rzeczy ostatnie cztowieka cze- 
kające «c. 80 
BRATOBÓJCA, powiekć moralna z czasów 
wielkorządztwa Alby w Niderlandach, o- 
snuta na p»wdziwem zdarzeniu, napisana 
przez X. Heyduckiego kapłara w Weesen 
w Szwajcaryj, c 20 
CO. PIĘKNEGO w osmiu powiastkach. 


pod adresem 
J. Kwaśniewski 
532 Noble str. Chicago Ill. 


J. A. Ganzke 


Bandaiysta 


POLECA — : 


rupiurowe Paski (sorężyste), Mma- 


skic p z w Eenmaa "Trekć: 1. Papuga, 2. Palma kwietniowa, T. 
mocnej OprawIe...+.-+++*+*+******** j l 2 
KI Mara o zazdeccw +40: c. 10 powiasika.3, Smutne skutki niemgdrego SOTYA, 
D ate z aea Jezusowego oa figla, 4. Nieuczynność, powieść, 5. Prze- Wszelkie polecenia wykonuję jak nājaknratnie) 
89. STACYE czyli droga z lub tni 


p 
nańskiej. $ „ „16 
. J. Książka zawierająca Koronkę, No- 
pa „A. 4 rtastie, Modlitwy i Pieśni do Gwię c 
k/o  WEMEECNENPO CCC « 


169, 


czucie, powiastka, 6. Ludwika i Helena, 
powieść, 7. Złotówka, powieść, 8. Trzy 
przyjaciółki, powiastka, c. 30 
HISTORYA o szlachetnej a pięknej Ma- 


gelonte, córce króla z Neapolu i © PIO- | 


TRZE RYCERZU, hrabiem różne przy* 


:e”Trampów nie przyjmaje się 
544 Grand Str. 
NEW YORK, CITY. 


POSZUKIWANIA 


Ke Pionka z Ryszków, rodem z Babic przy 
Oświecimie poszukuje swego męża Andrzeja 


Fłonki profesyi młynarskiej, zamieszkatego 16 
lat temu w Babicach, który przed 12 laty opu- 
ścił żonę, a ożenił się po crogi raz w Frytku na 
Morawie. Ktoby ¿pał miejsce jego pebytu niech 
raczy donieść do: 
g Stefan Ryszk3. 
Sł enardoah, P2., 
Box No 12. 
z, 
w fa rb. starego 
PZZZ Dario w ea gi ae ir a» 
brata mego Walerego Gnziejewskiego, rodem z 
Huiy Chojna w Królestwie Polskiem, który od 
trzech Jat ma przębywać w Chicago. Ktoby 
wiedział © miejscu jego pobytp, niech łaska 
wie mi doniesie pod adresem: 
FELIKS GUZIEJEWSKI, 


133 Detroit str., Buffalo, N. Y. 


Poszukuje 


dobrego stelmacha za partnera, który 
musi rozumieć dobrze wszystkie pra- 


21-27) 


ce w ten zawód wchodzące i musi 
mieć $ 300 — 400 gotówki. 
Dobry krawiec znajdzie także 


natychmiast dobre- miejsce. 
Zgłosić się można wprost, do 


J. B. Lattus, 


HiCKMAN, RY. 


 Baezność  Wiarusy! 
Posiedzenie roczne „Gwardyi Pu: 
łaskiego* odbędzie się w Niedzielę, 


EPO WE 


Wieksza gorgas, antiali smien, 


J. WŁA. STUDNICKI 
z Long Branch, N. J. 


Ciąg dalszy. 
ROZDZIAŁ X. 


Dwadzieścia lat znaczy bardzo 
wiele w życiu człowieka, Lecz 
dwadzieścia lat nie zmieniły 
wielce Gertrudy.Pomimo iż prze- 
Żyła już 38 wiosnę, nie liczył- 
byś jej więcej jak lat 25. Na 
pięknej jej zawsze twarzy nie 
było najmniejszej fałdki, czoło 
było białe-i gładkie jak zawsze, 


tylko włos jej ściemniał co- 
kolwiek. 
O Leonie 


nie 


koił jej boleść. Jedyną jej po- 


ciechą był jej syn z małżeń- 
stwa z hrabią. Chociaż go mi- 


łowała jak matka 


zapomniała 
nigdy, leez utraciła nadzieję, 
że go kiedyś zobaczy, czas u- 


powinna 
dziecię swe kochać, to jednak 


wiono mi zawsze, Że jestem 
dzieckiem Steinerów, lecz o- 
becnie wierzę prawie, że tak 


nie jest, że byłem dzieckiem 
przybranem, bo nigdy nie ko- 
chałem ludzi tych tak, jak po- 
dług mego zdania syn powi 
nien miłować rodziców.“ Ta- 
kie i tym podobne rozmowy 
prowadzili często. Hrabina nie 
umiała sobie wcale wytłóma- 
czyć, dla czego czuje się tak 
szczęśliwą w obecności młode- 
go człowieka. Nieraz pomyśla- 
ła sobie, że jej Leon powi- 
nien tək wygląda jak młody 
ten artysta. 

Gdy hrabia czasem wyje- 
chał, była hrabina bardzo 
zadowoloną, gdyż miała więcej 
cząsu do przepędzenia w towa- 
rzystwie młodego człowieka. 

Hrabia Albert, kazyn Wol- 
frama, tymczasem śledził wciąż 
hrabinę, lecz dotychczas nie 
mógł odkryć tajemnicy, którą 
tak silnie pragnął posiadać. 
Widząc ją tak poufałą i przy- 


Ostatnie Wiadomości. 


Berlin, T czerwca, Kardynał 
Jacobini, sekretarz stanu Ojca Św. 
zawiadomił barona v.,  Schloezer, 
zastępcę pruskiego w Watykanie, 
Że kościół przyjmuje warunek, sta- 
wiony przez rząd pruski, iż 
Watykan zawiadomi rząd o wszy- 
stkich stałych nominacyach ducho- 
wieństwa w obrębie posiadłości 
pruskich, i że biskupi katoliccy zo- 
stali o tem uwiadomieni. 

Paryż, T czerwca, Książę Napo- 
leon protestuje przeciw wydalaniu 
książąt z Francyi.  Przepowiada 
iż wskutek tego wybuchnie wojna 
bratnia we Franeyi, 

270 strajkierów w Decazeville po- 
wróciło dziś do pracy w kopalniach 
żelaza. . 


Londyn, T czerwca. W izbie 
niższej został „,,bill< GGladstona, żą- 
dającego samorządu dla Irlandyi (Hc- 
me-rule), odrzucony większością 30 
głosów. 


Rzym, ? czerwca. Na tajnem dzi- 
siejszem Consistoryum oświadczył 
Ojciec św. že ks. Jamesa Gibbons w 
Baltimore i ka. Taschereau w Quebec 
i jeszcze inni zostali zamianowani 
kardynałami; przeczytał także ne- 
uwiska 18 nowo-zamianowanych bj- 
skupów. 


UWAGA! 


American Furniture Go. BREMEN 


sprzedaje 


Meble, Kobierce, C 
ebie, Koblerce, Leraty, 
. 3 w 
piece i t. d. 
taniej niź jakikolwiek inny skład w Chicago; za gotówkę lab na łatwą 
wypłatę, 
Może opatrzyć W asz -dom me wszystko, co jest potrzebnem od sklepu 


aż do strychu o 25.procent taniej jak którykolwiek inny skład 
mebli w Chicago. 


Jesteśmy jedynymi agentami dla stynnych 


American Viena krzeset. 


Mówi się po niemiecku”. 


EGGERS & MERAN własciciele. 


92 & 92% West Madison str. 


KSIAŻKI 
Dla Szkół Polskich w Ameryce 


ME 


i 
NEW-YORK! 


Wprost” płynące szybkie niemieckie 


parowce: 
EIDER EMS WERRA 
BAALE TRAVE 
ELBE FULDA ALLER. 


Dwa razy w tygodniu. 
Z Bremen: W każdą Sobotęi Środę. 
Z New Yorku: W każdą Sobotę i Środę: 
Czas przeprawy pomiędzy 
Bremen i Nowym Yorkiem 
Dziewięć dni 
Przeszło 


1.500,000 


pasażerów został» od czasu zajoże 
nia stowarzyszenia bezpiecznie i do- 
brze na parowcach północno-niemie- 
ckiego Lloydu pomiędzy Niemcami 
i Ameryką przewiezionych 

Szybkie parowce północno-niemieckie. 
go Loydu posiadające wysokie poktady; 
wyborną wentylacyę i odznaczające się 
najlepszemi wygodami jakoteż krót- 
kością przeprawy dają przyjemnąi 
spieszną sposobność podróży do 
Niemiec lub ztamtąd do Ameryki. 


"NA BALTIMORE! 


Xto cnce swą starą ojczyznę odwiedzić, albo 
swoich krewnych lub przyjacioł z Europy do Ame" 
Tyki sprowadzać, ten powinien użyć do tego prze- 
pysznych, nowych, żelaznych, śrubowych parow* 
cow pocztowych 


Północno Niemieckiego Lloydu 


Na parowcach pot. niemieckiego Lloyd'u prze- 
prawiło sie do końca roku 1885 przeszło 1,500,000 
osób. 


FParowce tej kompanii: 


America, 
Hohenzollern, 
Hohenstaufen, 
Habsburg, 
Salier, 
« Herman, 
Wesser. 
Chodzą regularnie co 14 dni pomiędzy Bremen a 


Baltimorei przyjmują pasażerów po przystęp- 
nych cenach. 


Niezmiernie tanie ceny 
Za podróż kajutą lub międzypokęa- 
em 


Najlepszy wikt! 


Największe bezpieczeństwo. 
Parowcami północno- nlemieckiego Lloydu 


zostalo 
1,500,000 pasażerów 

szczęśliwie przeprawionych przez ocean. Jestto 
najlepsza sposobność pirap dla imigrentòw z 
Polski, Gallcyi, Poznańskiego, Pomorza, Prusitd. 

Tanie bilety kolejowe do Bremen i z Baltimore 
na zachód. ą 

Zupetna obrona przeciw oszukafistwu w Bre- 
men, na morzu i w Baltimore. i 

Imigranci mogą wprost z parowców wsiadać 
na w pogotowiu będące.wsgony kolejowe, 

Wagony nie zmieniają się pomiędzy Baltimore, 

Chicago i St. Louis. Polscy ttómacze towarzyszą 
imigrantom w podróży na zachód. 

Miejsce wylądowania w Baltimore stoj pod 
kontroją pólnocno-niemieckiego Lloydu 1 mężów 


zaufania kościelnych towarzystw bratniej pomocy . 


Bilety na podróż TAMi NAPO- 
WROT mają zniżoną cenę, 


co do bliża ó a- 
pytaniem raz sb szczegółów udać się należy z za 


A. SCHUMACHER & CO., 
6 SOUTH GAY STREET, 


Baltimore, Md 


4 Lipca rb. w bali zwykłych posie- 
dzeń. Każdy członek powinien być 
cbeenym, gdyż będzie wybór 
wych urzędników. Nieobecny po- 


wiązaną do malarza, rozumiał 
Że zawiązała z nim romansik. 
Postanowił ją jeszcze ściślej 


nie czuła tej namiętnej mi- 
łości, jak ongi do pierwszego 
swego Syna Leona, o którym 


f albo do ` 
J. Wm, ESCHENBURG, 
FIFTH AVENUE & WASHINGIO0N STEET 
CHICAGO, ILL, 


O raty pasażerskie i akomodacyą w między- 
pokładzie lub kajutach, prosimy się udać do 
Oelrichst Co. Gen.Aq. 3 Bowling Green, N.E 
H. Claussenius & 00., No, 2 8. Clark Str. 

Generalniagenci zachodn. 


Kto sobie życzy posłać po swoich przyjaciół Z 
Polski do Chicago,możeu nas wykupywać through 
tykiety odrazu wprost na całą podróż. 


Paryż, T czerwca, Romuńczyk 
pewien pokgsany przez wściekłego 
psa, który przybył dość wcześnie « 
do zakładu Pasteur'« umarł na wo- 


wydane przez 
"WŁ. „DYNIEWICZA, 


= 582 NOBLE UL., — — CHICAGO, 


no- 


ILL. 


å eii . + a s - * d ł ZER . m z Agent, 538 Noble bica y i | 
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WIK TOR KARŁOWSKI, Hrabia kochał ją zawsze|o tem hr. Wolframowi. Nie można wyleczyć przez BC dn zl Czytania, ł isania i Rachowaniu, p OCS OZ, Baoburgsko=bmorybaoskie Niemiecko-Cesarskich PocztowychiPasażerskieb 
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czerwca. Za wnic- 


NAUCZYCIELA 


wizycie w stolicy, która w in- | stać się spadkobiercą wszyst- Washington, 1 czyli Nauka Czytania, ‘Pisania i Rachowania, 


z nauką pisowni i gramatyki, 


EYE : 


i ś ' 3 ; > od zez Wł. Dyniewieza, otaota o p! EŃ yk 
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Podziękowanie. 


W dniu 8 bm. odbyła się majówka (pic- 

Towarzystwa Tadeusza Kościuszko w 
Sbamokin, Pa. O ecncścią swoją raczyli nas 
zaszczycić lakże towarzystwa: Gwardya War- 
azrwska z Shenandoah, Pa., i Tow. Brstniej 
Pomcoy św. Stanisława Kostki w Shamokin, 
Pa.. za co im jako i wszystkim biorącym u- 
dział w majówce jak najserceczniej dziękuje- 
my starem polskiim „Róg zapłać". Przyjdzie 
czas to się odwdzięczemy w inny sposób. 

W imieniu Tow. B. P. Tadeusza Kcściuszko. 


Stanisław Weyna, kap. 


nic) 


Z drukarni „Gazety Polskiej“ 
wyscodzi także regularnie w każdy 
czwartek 


TYGODNIK 


Powieściowo.Naukowy 


który kosztuje dla naprzód płatnych 
abonentów „Gazety Polskiej” w 
Stanach Zjednoczo.ych i Canadzie 
tylko jednego d iara. Dla innych 
dwa dolary. 

Do Europy, Azyi i Ameryki po- 
ładniowej 5U oentów więcej. 

Pieniądze na Tygodaik muszą 
być naprzód przysyłane. 

Rocznik Tygodnika rozpoczyna się 
z dniem 1 Lipca. 

Zapisujący sobie Tygodnik, od- 
bierają poprzednie numery od rozpo- 
czętego rocznika, aby mieli powieści 
rozpoczęte w całości. 

Żądającym, poseła się jeden z 
poprzednich numerów Tygodnika na 
okaz bezpłatnie. 


OBRAZY 
POLSKO-NARODOWE, 


któremi każdy Polak 
w Ameryce 
powinien swój pierwszy pokój 
przyczdobić, do nabyca w księ- 
garm Polskiej W. Dymniewicza. 


Matki Bozkiej Częstochowskiej, 
z berbaua Pelaki, latwy i Rusi, w 
sześciu kolorach, rozmiaru 19 X 24 


cale po e. 75 
II 


Jana IIl Sobieskiego, pogrom- 
cy Turków pod Wiedniem, w pig- 
ciu kolorach, rozmiaru 24 X 380 ca- 


li po o. 75 
III 


Tadeusza Kościuszki, bohatera 
Polski i Amryki w siedmiu kolo- 
rach rozmiaru 11 X14 cali po c.7%. 


BLUM & BLUM 


Niemiecki i Polski Adwokat, R. 25, 
95 Dsarborn str. Chicago. Bióro 
otwarte od 2 do 5 po południu, 


(Aug. 1—86.) 


tr W No. 19 „Gazety Polskiej“ 
(13 maja) była wydrukowana kore- 
apondencya z North Prairie, Morri- 
son Co., Mino., w której autor jej sig 
uskarza, že Polacy w North Prairie 
nie mają uznania itd. W tych 
dniach otrzymaliśmy od proboszcza 
tej miejscowości, ksiądaa Nagle, ko- 
respondencyę, w której tenże oświad- 


cza, Że korespondent, jeżeli nie 
kłamie to się myli. Nasamprzód 
powiada ke. Nagle, že w North 


Prairie nie ma 150 familii polskich, 
rejestr kościelny bowiem wskazuje, 
žo ich jest tylko 103; dalej mówi, 
Że kazania w polskim języku odby- 
wają się co dwa. tygodnie, a w wiel- 
kie Ńwigta jak Bože Narodzenie, 
Wielkanoc, i Zielone Świątki jest 
kazańie w niemieckim i polskim 
języku, Ksiądz Nagle wcale też 
nie jest przeciwko temu, aby Siostry 
były sprowadzone dla szkcły i żąda, 
aby korespondent dostawił świadków, 
którzyby udowodnili, że on (ks. 
Nagle) kiedykolwiek przeciwko temu 
występował. (Co do zarządu kościel- 
nego, powiada ks. Nagle, Że Polacy 
mają w nim dwóch zastępców, a 
Niemcy tylko jednego. Na ostatku 
radzi proboszcz, aby korespondent 
ogłosił swe naawisko „bo tylko 
kłamstwo boi się światła słoneczne- 
go“. 

(Dla braku miejsca nie mogliśmy 
podać korespondencyi w całej jej 
osnowie. Nazwa korespondenta jest 
nam znaną, lecz na własna jego žy- 
czenie nie podaliśmy jej, Red). 


Wehlavda i Leona miała Ger" 
truda dziwny sen w którym 
widziała syna swego wyrosłe- 
go na pięknego młodzieńca, zy- 
skującego sobie sławę w świe- 
cie. Sen ten dziwny jakis wy- 
warł na nią wpływ tak, iż 
nabrała otuchy i stała się ws- 
selszą. Miała nadzieję, iż syna 
swego jeszcze kiedyś obaczy. 
Każdy widział zmianę w u- 
sposobieniu hrabiny i cieszył 
się z tego, lecz nie mógł pra- 
wdziwej przyczyny odgadnąć. 

Rozalia Weiden; o której 
wspomnieliśmy, była śliczną i 
wesołą dziewczyną, do której 
hrabina była bardzo przywią- 
zaną. — Młody hrabia był w 
Bonn na uniwersytecie; ojciec 
jego życzył sobie, wykierować 
go na męża stanu. 

Gdy hrabina wróciła, już 
nie było Wehlanda, a Leon 
był już na dobre zajęty odna- 


wianiem kosztownych obra- 


zów, jakie hrabia posiadał. 
Skoro tylko mogła, przyszła 
do galeryi obrazów. Weszła 


cichaczem i przypatrywała się 
pracy artysty. (łdy się przy- 
padkiem odwrócił, spostrzegł 
na środku galeryi stojącą wy- 
soką piękną postać, która mu 
się zdała być znajomą. Nagle 
przypomniał sobie. Była to ta 
sama postać, którą jakoby 
przez mgłę, przez sen zawsze 
widział — zbladł i oczy jego 
zabłyszczały dziwnym jakimś 
blaskiem. I na jej twarzy o- 
kazało się wzruszenie. Matka 
i syn po 20 letniem rozłącze - 
miu widzieli się po raz pier- 
wszy. Hrabina podała mu rękę 
i przemówiła do niego. Usły- 
szawszy jej głos, był przeko- 
nanym, Że go już dawniej sły- 
szał. — Poczęła się rozmowa 
to o sztuce i o innych zwy- 
czajnych rzeczach, jak to zwy- 
czajnie bywa, gdy nieznajomi 


się spotykają. Jej zdawało 
się gdy z nim rozmawia- 
ła, że kiedyś słyszała głos 


podobny do głosu młodego 
artysty. W toku dalszej roz- 
mowy wyznał jej, że podo- 
bną twarz jak ona posiada, 
widział w snach i marzeniach 
swoich. Ona także oświadczy- 
ła, że już widziała twarz po- 
dobną. Tok dalszej rozmowy 
przerwał głos dzwonka woła- 
jącego na obiad. Przy obie- 
dzie oczy ich wciąż się 
kały. 


szu- 


ROZDZIAŁ XI, 


Hrabina nie mogła zrozu - 
mieć, co ją tak pociągało do 
nieznajomego młodego tego 
człowieka. Rada była patrzeć 
na niego, słuchać dźwięcznego 
jego głosu. Pewnego razu pod- 
czas rozmowy oświadczył: 
„Zdaje mi się nieraz, że je- 
stem jeszcze dzieckiem, że 
znajduję się pod wielkiemi 
rozłożystemi drzewami, że ba- 
wię się nad strumykiem, i że 
obok mnie znajduje się pię- 
kna_niewiasta podobna do pa- 
ni.* „Gdzieś się pan rodził?“ 
pytała się Gertruda. „Nie 
wiem. Najdalsze. moje wspo - 
mnienie sięgają czasu, gdy by- 
łem w Wilmioghein.* „Lecz 
czy nie pamiętasz pan ojca, 
matki, krewnych e „Nie; mó- 


Pewnego razu, gdy hrabia 
był znów wyjechał za intere- 
sami, a kuzynek jego był za- 
trudniony na innym folwarku, 
poprosiła hrabina artystę, aby 
jej i wychowance towarzyszył 
w przechadzce do poblizkiego 
Bergendorf. Leon chętnie przy- 
stał. 

Uszedłszy spory kawał drogi 
usiedli aby odpocząć nad stru- 
mykiem w cieniu drzew. Naraz 
odezwała się Rozalia Weiden 
wychowanka hrabiny: „Ach 
ciociu, jakże też podobien jest | 
do cioci pan Steiner. Ma to 
samo czoło, te same włosy, te 
same oczy, te same rysy twa- 
rzy. Śmiałoby można powie 
dzieć, że jest młodszym 
tem lub też synem cioci.“ 
Hrabina się zadziwiła, że sama 
tego nie spostrzegła dawniej, 
lecz spokojnya: głosem odpo 
wiedziała wychowance, Że czę- 
sto na świecie się trafia, iż 
ludzie są sobie podobnymi. 


ROZDZIAŁ XII. 


Leon, który bawiąc u swe 
go mistrza nigdzie nie wcho- 
dził w towarzystwo, teraz co 
dzień widząc młodą  Rozalię 
Weiden, polubił to dziewczę i 
nawet się w niej zakochał, nim 
to spostrzegł. Hrabinie natural- 
nie nie przysło na myśl aby 
młody artysta mógł się w jej 
wychowance pokochać. 

Rózia uie była dziewczyną, 
którąby wielki świat do pię- 
kności policzył — była jedna- 
kowoż piękną w swym rodza 
ju. Miała twarz małą, wielkie 
a piękne oczy, ciemne brwi, 
nizkie a białe czoło, ciemno- 
brunatny włos, wzrost średni. 
W obejściu swem była poje- 
dynezą i przyjemną dla każ- 
dego. Wszystkiemi swemi przy- 
wiotami ujarzmiła wnet serce 
Leona. Ten spostrzegł wnet, 
że Rózia posiada niezwykły 
talent do rysowania; za pozwo- 
leństwem hrabiny począł jej u- 
dzielać lekcyi. To przybliżyło 
jeszcze więcej młodą tę parę. 
Leon czuł się szczęśliwym; 
szczęście jego miało atoli wnet 
mingé. Przy owych lekcyach 
nie odbyło się także bez roz 
mowy o kwiatach i poezyi, o 
miłości i t. d. — Koniec koń 
cem, że młodzi ci ludzie szale- 
nie się pokochali. Były to dwie 
natury niewinne, którym przy- 
szłość na myśl wcale nie przy- 
szła. Gdy jednak Leon rozpo- 
znał prawdziwy stan swego, 
serca, dopiero począł rozmy- 
ślać o tem, że on jest tylko 
biednym malarzem a ona szla- 
chcianka wysokiego rodu. 
Pomyślał także, jak przykrem 
mu będzie za kilka miesięcy 
opuścić to miejsce które mu 
się zdawało być prawdziwym 
rajem i wrócić do rzeczywisto- 
ści, do zimnego świata. 

Gdy już oboje rozpoznali 
prawdziwy stan swych serc i 
dali sobie to do zrozumienia 
ustały lekcye rysunków. Ro- 
zalia wynajdywała wciąż ja- 
kieś wymówki — toją głowa 
bolała, to była znużoną i 
tym podobne. Hrabina śmiała 
się z dziewczyny, bo nie znała 
prawdziwego położenia rzeczy. 


(Ciąg dalszy nastąpi). 


bra- 


— mi 
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Wilkesbarre, 1 czerwca. Wskutek 
zapalenia się ziemnego gazu w 
„Mineral Spring“ kopalni zostało 
dziś 2 robotników Śmiertelnie i czte- 
reoh niebezpiecznie  poparzonych. 
Wina to dozórcy, który oświadczył 
robotnikom, nim się spuścili do 
kopalni, iż wszystko jest w porząd- 
ku. 


Chicago, 8 czerwca. ŚSzatani w 
postaci ludzkiej podpalili wczoraj 
rano bedynek znajdujący się pod 
No. 781 i 788 S. Canal ulicy. Po- 
Żar wybucbł o czwartej z rana. 
SŚmieró w płomieniach znaleźli 
45 letni Michał Murpby, żona jego 
40 letnia Auna Murphy, 12 letnia 
Nellie Murphy, 10 letnia Anna 
Murphy (córka), 10 miesięczna Aggie 
Murphy, 28 letuiacMary Duakin, 
4 letni Patsy Lavin, syn pani Mar- 
phy z pierwszego małżeństwa i 
Wiliam Haho, rzeźnik 63 letni. 
Zwłosi wszystkich zawieziono do 
domu pośmiertnego ( morgue). Wszy- 
soy ci ludzie mieszkali na wyžszem 
piętrze. Cudem prawie uszło Śmierci 
6 tygodni liczące dziecko, które 
zoaleziono obwinięte w gruby szal. 


Chicago, 8 czerwca. Wczoraj va 
wieczór rozpoczął się w budynku 
wystawy (exposition-buildivg) bazar 
czyli „fair“ na korzyść now.go 
mającego być w krótce wybudo- 
wanego zakładu dla sierót imienia 
św. Wincentego a Paulo, Wystawa 
la fantowa została, zaaugurowana 
przez pochód prawie wszystkich 
towarzystw katolickich miasta po- 
dzielonych na 6 dywizyi. Dywizya 
polska (drugs) z półnaocno-zachodniej 
części miasta składała się 2 jede- 
pasta towarzystw w regaliach. Na 
czele maszerowało około 100 kade-. 
tów polskich w pięknych ubiorach 
Żuauwskich. Było trzeba widzieć 
tych malców, jacy oni byli dum- 
nymi! A marszałek i dwaj oficero- 
wie na konikach zapewne nio byliby 
chcieli miejsca swego ustąpić nawet 
prezydentowi Clevelundowi, 


Około 9tej godziny przybyła do 
budynkn wystawy szósta dywizya 
składająca się z członków bractwa 
św. Krzyża. Prezydujący ob. Rend 
przedstawił za pierwszego mówcę 
najprzew. arcybiskupa ks. Feehan 
który mówił blizko 80 minut. 
Szkoda, iż treść jego mowy zrózu- 
mieli tylko w pobliżu jego się znaj- ! 
dujący, gdył z powodu zaziębienia , 
głos jego był słabym. Ponim prze- 
mówił Oglesby, gubernator stanu 
Illinois, Harrison, burmistrz chicago- 
ski, sędziowie Hawes i Moran. 
Wszysoy mówcy pochwalali kościół 
katolicki w ogóle i Siostry Miłosier- 
dzia Bzczegółowo dla zasług ich 
bezinieresownych dle cierpiących i 
nieszczęśliwych członków ludzkości. 

Co wieczór inny program. 


W przyszłym tygodnia odbędą 
sig Go wieczór przedstawienia 
lyriczno-muzykalne, Zaręczamy Ro- 
dakom, którzyby choieli się udać w 
wieczór do „Exposition buildiag, 
że nie będą Żałowali kilka centów 
tam straconych, gdyż zabawią się 
należycie i będą mieli zadowolenie, 
Że się przyczynili do wielkiego dzie- 
ła, którego celem jest wychowanie 
na porządoych obywatóli dziatek 


porzuconych przez nienaturalne ma- 
tki. 


Troy, N. Y.,8 czerwca. W fabry- 
ce rejlsów Rennsselaera rozsadził 
sig wczoraj kocioł parowy, wskutek 
czego dwóch robotników zostało 
zabitych i dziesięciu ranionych, 


Na wygnańców polskich pod 
zaboróm pruskim złożono w Re- 
dakcyi „Gazety Polskiej: ** 

Jan Paszk, Minto 

Tomasz Wierkus “ 1.00 

W Kamrowski śe 1.00 

Autoni Gerszewski * 50 


Ruzem $3.50 

282.95 

Ogółem 286,45 

Wysłano dotychczas $282.95 czyli 

960 marek. Obecnie wysłano $3.50 

czyli 14 marek. Razem marek 
974, 


$1.00 


Z poprzedniego 


Z EO JJ JJ CLJ JC LOL 
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jeszcze 4 więcej pieśni łacińskich i 


czyli Dzieje Starego i Nowego Testamentu (mniejsza) w mocnej oprawie ce. 12 


8. DZIEJE STAREGO I NOWEGO TESTAMENTU 
czyli Historya Biblijna, ułożona dla szkot katolickich, z 100 obrazkami i mapą 
ziemi świętej, w mocnej oprawie — — — o. 40 


9. GRAMATYKA POLSKA 


ułożona przez Teodozego Riagoniúskiego, profesora języka polskiego i literatu 
ry. Drukowana dla szkół polskich w Ameryce z wydania trzynastego, w mo- 
onej oprawie = = ay = = = — c. 25 


10. ARYTMETYKA 


czyli Książka Rachunkowa, podług arytmetyk amerykańskich opracował K. 
W. Dyniewicz, w mocnej oprawie — — — — c. 35 


11. LISTOWNIK 
dla szkolnych dzieci, uczący pisania listów z dodatkiem powinszowań e: 25 


DZIEJE NARODU POLSKIEGO 


ozdobione 78 obrazkami w mocnej vprawie po a sa 


Dr. Spork Apteka 


bezptatne „dispensaryum. 332 W. Ohioa- 

go Ave, 
Wszystkie gatunki lekarstw patentowanych 
medycyn, można tutaj dostać, n rady, jak trzeba 
kupować lekarstwa 1 jak ich nalepiej użyć, zo- 
tang udzielane chętule bezpłatnie prrez 


Dr. Emily Spork. 


(Weście ze sobą przyjaciela, który rozumie ję- 
zyk angielski lub niemiecki). 


Bezpłatne „Dispensaryaum*. © 
322 W. Chieago Ave. 


Dia dzieci i niewiast otwarte każdego dnia 
cd,l do 3 godziny. W tej aptece nie płaci sio 
nic za rady i koneuitacye, a małą tylko kwote 
za lekarstwo. Choroby płci żeńskiej leczą sie 
darmo; niewiasty potrzebujące pomocy lekarskiej 
płacą tylko za lekarstwo użyte przy aplikucyi 
Dispevsaryum* to stoi pod kierownictwem do 
ktorki Spork, damy mającej wiele lat dr świad 


czenia, (march 11-87) 


12 


= 40 


Następujący Panowie 


są upoważnieni do zapisyw.aia abo- 
nentów, odbierania obstalunków na 
książki, robienia kontraktów za 
anonse : odbierania pieniędzy za 
Gazetę, Tygodnik i za książki, 
W Alberta, Minn. W. Wisniewski Í Fr. Spiczka. 
—Anderson, B. B. Throop, pocztmistrz. 
— Brokływte N. Y. T. Kornobj8. 
— Buffalo, N. Y. F. A. Górski, Jakob Johnzon 
i J. Jozef Majchrzycki. 
cw zie R arnke, 
— Bay City. Walenty Wróblewski i M, Stajkowski. 
Bronson, Wincenty Ławniczak. j 
— Calumet, Mich. L.* Wróblewski. 
Ohicago, Stanistaw Lauferski i Slanistaw Bu- 
Cleveland. M Kon 
„aveland. M. Konrad ì P. G. Freeman. 
- Clover Bottom Józef Pillot. 
—Orosby i Duluth. Marcin Lepak. 
Csestocohowie. August 1. Zaiontz. 
-Dunkirk, J. Szubarga. 
— Dubois. Bonifacy Ziarnik 
— Detroit. Jan Lemka . 
-Erie Pa. Aloizy Nagowski, 
— Freeland, Chas, C. Boczkowski, 
—Gramd kapids, Mich., J. W. Napicrata. 
— Hazleton, Zygmunt Twarowski, 
— Kansas City. J.B. F. v. Paradowski, 
—Kewaunee. Jun Brzeziński. 
—emont. Michał Nowacki 
Ene iep a obowi 
— Louisville Ky. Jan Richter. 
- Mahanoy Oity, H. Lipski. 
—Mhilwaukce Jakób Wożniak, Jakób Krygier I 
A, Kuehn. 
—Minnesota Lake, Minn., Józef Schulcz, 
—Mowunt Carmel, W. Przębyliński 
—Nanticoke, John Sosnowski. 
— Newburgh. Jan Rydlewski. 
—New Fork'u.J.Wm Bndzynski. 
—Pittsburgh, Pa. i Wis Szewczuga. 
— W Poznaniu, W. Dronsutowicz. 
— Radom A Malinowski 
—Soranton, Fr. Marcinkiewicz i Fr. Stryczyński. - 
—Shamokin, St. Wejna. 
- Shenandoah, D. Szymański. 


O r z ae e 


Zało- 
żone w 
roku 


1540. 


JOSEPH A, STOLBA< Co. 


Rytówaioy i mincerze (Die Binkers and Sten- 
cil Cutters) 
Str.. Chicago. 
1 


No 6 South Clark 


'FARRYRANC - St. Louis, Mo., Ounfry Kozłowski. 
Stepli, pieczęci mosiężnych i stalowych, żela- | Sw. Jadwiga, Tewas. M. Zizik. 
zek s: jA SARAD nia] aa blach do aa (4007 —South Bend, Ft. Kowalski i J. Sosnowski. 


— Stevens Point, Wis., Jan Kubisiak i w. 
PR ar po e 

-= „M Szwajkowski i Geo.J.Vollmayər. 
— Wilkes Barre, Jóżet Czernik. SA 
— Wilno, M. A. Mazany. 

— Winona. Józef Jeżewski i Jan  Anglewicz, 


BUYERS GUIDE 
(Przewodnik m og ji Jest 
wydawanym w marcu I wrześniu 
każdego toku. 280 stronic 
8% x 11% cala z przeszło 3,000 Illc- 
stracyami— cała galerya obrazów. 
Podaje ceay hurtowne wprost 
dlakostu merów wszystkich 
towarow dla potrzeby osobistej lub familijnej. 
Wskazuje jak zamawiać towary i ae do- 
ktadną cenę wszystkiego, co potrzebujecie, je 
cie, pljecie, nosicie lub czem się zabawiacie. 
Nicocenione te książki zawierają in- 
formacye zebrane z targów całego świata. 
Prześlemy kopię tej książki darmo za ode- 
braniem 10 centów dla zapłacenia przesyłki 
pocztowej. Spodziewamy się, że się do nas 


plates), tak nazwanych „baggage and ņJ00l 
check», pieczęci dja notaryuszów i korporacyi, 
jako też gumowych (rubber stampe), etc. etc. 

(March 25—87) 


W KSIĘGARNI POLSKIEJ 


W. Dyniewicza, 


632 NOBLE Stř., — = 
jes do nabycia 


ZBIÓR PIEŚNI 


NABOŻNYCH KATOLI.- 


CHICAGO, I., 


= (ICH udacie. Z szacunkiem, 
CKIC MONTGOMERY, WARD & C0., 
dla użytku kościelnego i domowego. 287 L 299 Wabash Av., Chicago, Ill, 
Zawiera: z July 15—'86, 


1102 pieśni z 


52 maze, nieszpory, 
łacińskich, 


dodatkiem  nieszporów 


Felix Wodyński, 
ARTYSTA 


podejmuje wszelkie prace wchodzące w zawód 
rzeźbiarski, wykonuje je jak uajstaranniej po ce- 
nach umiarkowanych. Wyrabia ołtarze, kaZ :lnice, 
konfesyonały w stylach rozmaitych i figury, jakie 
sobie kto życzy, 


Wykonuje pracę i oddawa ją gotową ze złcie- 
niem i malowaniem li tylko za zamówieniem. Wy= 
konuje także rysunki wtasnoręcznie na wszelkie 
roboty kościelve. Adresować proszę do biora Red- 
Gazety Polskiej, 532 Noble str., Chicago. 


28 pieśni za Polskę. 

Obejmuje blizko 1100 stronnie 
wielkiego formatu na pięknym pa- 
pierze j z wyzłacanemi tytulikami. 

Dzieło to sprzedaje się po cenach 


następujących: 


Oprawne w .półskórek: 


legzemplarz pocztą za $2.25 
Całe w skórę: 1 egz.pocztą za$275| Ludwik Boehme, 
Całe w skórę i wyzłacane brzegi: ź 5 
1 egzempl. pocztą za $3.25 S kł ad b ronl p a l n ej 
Biorąc w większej (ilosci odstępuje jakoj to: 
ię zwyczajny rabat. = I Słućców 4 Dubeltówek, 
Rake Rewolwerów; 
> Prochu, Kul, Kapis 
Listy polskie na poczcie. | wuih przyborów ayia, PZW 


Również utrzymuje na składzie do drzwi zamki 
dzwonki, posrebrzane numery; rozmaite noże i 


Malewicki M. 
przybory stołowe. 


Markowski J. 
Majewski Ignacy 


571 Abraham -- 1020 
873 Allasz Pawet 1023 
890 Blazek Franc 


899% Capanich Józef 1040 rr Marcin zakres puszkarski, ślusarski i maszyniarski. 

904 Cimgrosz Józef 1042 Petlo Józef = 

dS Frameczki N, 108 bildrmowac r. | 776 Milwaukee Avenue, 
ck zefa a H, 

985 Frodyma Majk 1051 Pstkiewicz Jan GO ILLS. 

945 tambosik ry 1052 Pych Jakób CHICAGO, S 

951 Haw Jan r] poni 

963 HMeciński W. uBZyŃ8 a 

M ia m ik | J. A. MRAZ. 

v78 Jordan Henryk 045 8e F r 

97. 1079 Bchuzel Ja W 

Spa w Fa 1084 Semrau BL SALON _ SŁO IAN- 


9:9 Ga ecla Tekla 


980 Kamin 1090 Schtajnberg A. 
981 Kapusta Wojciech 1094 Stecskal Antoni SKI 
982 Karguz Paweł 1099  Burowzecki J, Kz 
983 Karnojski Szymon 110) suwalska M. A kg: 
994 Kozub Walenty 1107 Walchar Jan ;Czesi, Polacy, Morawianie, Słowacy 
1000 xuperski Ignacy 1108 Waldyn Jan > RERA f dzi 5 
1061 Kuberski J zet mo Wanohori Jan P. | i każdy inny Słowian znajdzie u mnie 
1003 r Jan an : s s 
o zj e iie Wiereloch Jan | Zawsze jak najskorszą usługę, piwo 
1009 Lamke K. 1122 Wrzesiński Józef | wieże, wódkę dobrą a zresztą wszystko 
1011 Laskowska M. 1124 Urnak D, J. 4 A lon’ 
1012 Lencki Franc 1126 Wiskochil M. co się tyczy pierwszorzędnego salon u- 
= py F.T. = kd e P ve 
„m ii o iwe |663 Milwaukee A 

. 


KARTY OKRĘTOWE 


z wszystkich części Europy. 

Osoby, jadące do Polski, lub 
chcące posłać po swych przyjaciół 
powinne udać się do 


J.J. Hawelki 


łównego pasażerskiego ajenta Lake 


Tygodnika Powieściowo*Nauko - 
wego z druku wyszły No. 50 51i52 
izawierają: Opactwo Carrow przez 
J F. Smith (dokończenie); Dwie 
Marye, powieść z dawnych czasów 
polskich przez Fr. Xaw Tuczyńskie: 
go. Dlugi, Szeroki i Bystrooki 
(Gawędziarz); Klara czyli zwy- 
cięztwo cnoty, powieść napisał 


j ; . hore ichigan Southern Kolei 
S ai L znich. na linii, w Maso 1, przy VanBuren 
Treść naukowa: Tanie leczenie alle ul.; zapy- 


ulicy naprzeciw La ul ) 
tajcie się, nim, karty kupicie gdzie- 
indziej. 


domowe rozmaitych, chorób 
kończenie ), 


(do- 


O JJ OC LOLQQQCQCQOQO)J)J))J)A)DJ)JOQ)J)JOĄO))))DO0QOP)D))))D))))Q)JJQ)>DQ LOL JLO  ___ _ _ _śś000080808iww cca, ddd, wii 
poza 


skutecznia wszelkie repcracye wchodzące w ! 


New Torkiem i Hamburg lem 


zatrzymająca się na podróży w tamię stronę w 
Plymouth (dla Londynu) i w Cherbourg'u (dla 
Paryża), a podczaspowrotu w Havre (dia Pary- 
ża, Shouthampton lub Lendynn.) 
DNIE WYJAZDU: 
dwa razy TYGODNIOWO. 
Z New Yorku: w czwartek i sobotę. - 
Z Hambur ga: w srode i sobotę. 
„ Havre: wtorek 
Jest to najstarsza linia niemiecka, która po- 
dredniczy przeprawę pomiędzy Ameryką i Kuro- 
pa. Za ulubiong tą linią przemawia to, że od cza- 
su swego istnienia przewiozła przeszło 
1,250,000 
>ąsażerów z wielkiem zadowolnieriem tychże. 
znaną jest rzeczą, je strawy 
są wyborne 
TANIE CENY. 
a Tykiety 7 jakiegokolwiek miejsca w Euro- 
pie do jakiegokolwiek miejsca w Ameryce po 
najtańszych cenach. „48 
Wygody dla pasażerów w kajutach niezrównane. 
Dla międzypoktadowych bardzo wygodne. 
PARY na podróż dotąd I napowrót w kajntach 
lub na międzypoktadzie zawsze po jak najtań- 
szych cenach. 
Polski ilustrowany Almanak zostanie każde 
mu przesłany darmo, kto się po niego zgłosi do 
jeneralnego bióra w Chicago* 


Zgtosić się do: 


Cs B. RICHAR } . 
61 Broadway, = l z 

New York, | Chicago, TU., 
lub do 


W. DYNIEWICZ, 
583 Noble Str., Chicago, Ills. 


'B.STOBIECKA. 


PRAKTYCZNA LEKARKA NAOCZY 
487 Milwaukee Avenue, 
sty Leczy także 
Wszelkie inne choroby 


Ma pokoje, urządzone dla 
pielęgnowania _zamiejsco- 
wych chorych. W chorobach 
niebezpiecznych, trudnych wzywa pomocy jednego 
z najlepszych lekarzy w zła 2 którym jest 
w połączeniu, Biednym rady u ziela bezpłatnie. 

roszę podawać dobry adres, bo przez podanie 
ye o adresu, wysełane medycyny zwracają 
sie i psują. 


GA 


Geny Targowe. 


(w składach hurtownych) 


QHicaGo, 9go Czerwca 1886, 


Mąka, zimowa 3.50@4.50 
«Minnesota wiosenna 4.00.@4.25 
z: « patent. 4.50(95.00 
b żytnia 3.15(03.40 
“ żytnia w miechach 3 2093.40 

Pszenica No 2 buszel TT@T9 
> WOJE 68—7+ 

Kukurudza S ; 24AT 

Owies - 24.084 

Żyto ; s . 50—59 

Jęczmień +... , .. 85Q5$ 
ieprzowina, beczka . 8.90 —9. 12 


Smalec, 100 funtów . 6.40 


Masło zwykłe  . E T—9 
dobre h ya 12(013 
śmietankowe ? 144—15 
Ser à ż 1 .  5—84 
Jaja, tuzin . f : 10 
Siano, tuna tymotka No, 1 . 9.00 
te Teena AND „lks 6.50 —7.50 
mięszane ; 5.50—7,00 
preryowe «6 4.00—5 50 
Kartofle, buszel [200045 
Nowe kartofle, beczka . 2.25—8.25 
Gęsi tuzin 8.5005 00 
Indyk) fuot s 3 . 6@T 
Kury * - NDZ IG 
Kaczki, * . 108 
Żywe świnie |. 2.8504 30 
Owce : s 2 25(06.25 
Krowy $ 20.00@ 50.00 
Spiryt . . E , 1.14 
Cytryny, pudełko . 6.00Q00.50 
Bananas, . z 1.50—2.50 
Pomarańcze, pudło .  4.00—4.50 
Kawa, funt Java $ 18—214 
«Rio : . . 10Q124 
Cukier, pat.-loaf, funt . 74 
„ standard granulated 64 
st” staniiardcaz (o5-..=%=.058$ 
„„ żółty . 5(054 
Herbata . . 20—80 
Ryż, Carolina, funt f 6@T 
„ Louisiana i 6@6ë 
Wełna : : : 12028 
Łój . < i 24(04 
Cybula Ra 1.15Q02.70 
Groch, polny .  . 1.12@1.25 
Fasola (Groch biały) 5 1.15Q1.30 cofnij się wspomnieniem do mądrych rad kochaj 
Miód, funt . 0. a  15Q17|. pesmi Pen moesz swe powinności wobacy 
Sałata, tuzin główek . 12—15 atura pomoże ci sama, bo postepując tym trybem, tylko rozniecasz płomień 


Ogórki, tuzin . 40@50 
Poziomki, kwarta . . 5@8 


Kapusta, 100 główek. 5.00—10.00 
Pomidory (tomatoes)pudło 1.00 © 1.25 
BAWEŁNA. 
St. Louis, middling  . nii 8% 
New Orleans, middling. 84 
„iow ; 8% 

„good ordinary +  * 14 
Cinciunati, middling - + + : 9 
Louisville, 3, 
Galyeston, MONIKI 
lowozś4 s. 
good Ordinary . 7% 
middling . . « 


3 


» 


Memphis., 


j 
WE 
Q 


WŁADYSŁAW DYNIEWICZ, 


Redaktor „„WAZETY PoLSKIEJ” 


Zgłaszając się po Kartę Okrętową winien podać liczbę osób, ich 
i śowiaić miejsce ich pobytn; jak tówniaź! p w Aockąd mają się udać. 


„ybywający do Omroaeo, zostają z 


stronę Ameryki, 
wiek, ich nazwóska 


worea kolej żelaznej przezemnie odebrant 1 za” 


mieszkałym tu krewnym odstawieni. Przejeżdżający przez Ohicago, w dalsze strony zostan= 


natychmiast wyekspedjowani. 


Pieniądze w najmniejszych ilośctach wysełam do Europy najtańszą drogą w dam odbiorcy 
Zmieniam najkorzystniej pieniądze ourcpejskie na tutejsze, 
Pośredniczę przy ściąganiu wszelkich pieniędzy z Europy. 


&@ Zanim rodacy udacie się do innego biura, zaczerpnijcie 


wiadomości u mnie. 


Władysław 


Dyniewicz, 


5832 Noble Street, near Milwaukee Avenue, Chicago, Illinois. 


CHICAGO [IL 


Dla publiczności polskiaj są Agentami pocztowo-pasażerskicn parowców 
Półnoćno-niemieckhiego Lloydu. 
Z BREMEN DO AMERYKI. 
. DYNIEWICZ, " MARTIN WARNKI, 


532 Noble Str. Chicago. 
JAN ANGLEWICZ, 
Winona, Minn. 
JAN QGAJEWSEI > 
18. 


Green Bay, 
L. WROBLEWSKI, 


Calumet, Mich 


2 Ta Pokazy O ( 
i | Sasza „PSB I > | : 
nin er = ` 
~ ji È n. daga 
532 Noble Streci, near Miiwaukee Avenue, Chicago, Lilinois, 
sprowadza, h k h lub przyjaciół mogą opłacić całą podróż, z każde 
miejsca w RY ŻA WZ WODA əd way w każdą R ze 


Patrzcie Czytajcie | 
Tani magazyn Pieców, Naczyń ki- 
chepnych i želaztwa, 


427 MILWAUKEE AVENUR 
Największy wybór—— 


Pieców kuchennych 
No. 7 po $8.00 i 18.00. 


Każdy piec zagwarantowany jako dobry do pie- 
czenia chleba i nie pęknie. 


Kotty do prania No. 7 po 900. 

pena CA «  « 8 po $1.00. 
Menaszki (dinner pails} po 180: 
Rury do pieców po 15c, 
SPRZEDAJĘ i KUPUJĘ 


TYLKO ZA GOTÓWKĘ=<=41 


po Bcible równych cenach. Pamięta cie na czeski 


Chas. Sokup 


427 Milwaukee Avé., Chicago. 
Mówtmy po polsku. 


Berlin, Wis 


P. BOBKIEWICZ, 
La Salle, Ill. 
ST. BUDZYNSKI, 
New York City. 
JAN KUBISIAK, 


: Stevens Point, Wis. 


TANIO! TANIO 
R.Stobiecki & Steele. 


487 MILWAUKEE AVE, 
naprzeciw poczty. 


WIELKIE 


sklady polskie 


mebli wszelkiego rodzaju, pieców 
clevelandzkich, najlepszych w całej 
Ameryce, blachy itp. Przyjdźcie i 
przekonajcie się, że interesa prowa- 
dzimy rzetelnie, i poprzestajemy na 
bardzo małych korzyściach. 


487 Milwaukee Avenue 
i 660 W. Madison Str. 


Chicago, Ills, 


A. STORZGK) & STEELE 


Dr LUCAS 


PRYWATNA LECZNICA, 


182 SOTTEI CLARE STREET, CHICAGO, ILLS. 


udzielać się cierpiącym na choroby 


tych śmiertelników tysiącami powrócił do pełności męzkiej i żeńskiej, 


skiej Kr 


Godziuy biórowe: 
od 9 rano do 8 w wieczór, w niedzielę tylko od 10 przed południem do 12 w bodai, 


Właściciel uniżenie oznajmia obywatelom miasta Chicago i okolic że jest przysposobion, 
j Prywatne, Nerwowe i A ES r ą Ob a 
faktem, że praktykowawszy z skutkiem przeszło lat 20, w którym to czasie do. 


cierpiący ogół obznajmia z 
bowościstai dotknig- 
gwarantuje gruntowne “i 


trwałe wyleczenie w każdym przypadku, ek mogą stwierdzić tysiące, jak w Stanach Zjed.oczonych 
1 


tak z północnego hołdownictwa Jej angie ! 
wszych czasach medycyna została am pry 
doznają uznania, Środki merkurya 

zabójczemi. 


Właściciel jest MATE 
CHICAGO I THE ILLINOIS STATE 


ne uznano nietylko 


Tólewskiej Mości. Jest rzeczywistością, że w no 
astyczne środki staroświeckich doktorów już nie 


Dyé szkodliwemi dla systemu, Jecz ` nawet 


N. B. Porada bezpłatna i ściśle poufna. 


z 7 *BENNETT ECLECTIC % RUS FE: > £ 
raduowany BOARD OF HEALTES SH MEDYCZNYCH KOLLEGIJ W. 


(założone legalnie); ma równieź 


świadóctwo od tego Wydziału zdrowia. Jestto znanym faktem, że przez wiele lat poświęcał się 


studyom dla leczenia 


nasienna siabość  spermatorrhoca, impotencya, 
czerpnięta żywotność, przedwcześn 
ogólne rozprężenie organiczne, 
dojrzalszego wieku, znajdują V 


upadek mięzkości, 
które wypływają z mło 
nim leczącego mistrza. 


Właściciel poleca sig szczególnie owym, którz, 


PRYWATNYCH, NERWOWYCH 


paz, am 


CHRONICZNYCH CHORÓB, 


(płciowa), nerwowa, i fizyczna słabość, wy-, 


nadużycia systemu, choroby nerek i 
dzieficzego nierozsgdku albo wybryków 


y Już byli traktowani przez cienmnych wykpię 


groszów, nie uzyskawszy żadnego polepszenia, owszem pogorszenie, Jak wszólkie inne umiejętności, 


ową, | każdy rok dowodzi 


medycyna = ostę 
loosime] si 
trwałe z 


M 


ły, właściciel tak urządził swe traktowanie 


jej postępu. Skombinowawszy lekarstwa wielkiej 


e, że przynoszą nietylko chwilową ulgę, lecz 


rowie - s 
Y którzy cierpicie od szkodliwych skutków młodzieńczej 
: nieroztropności (nasienna słabość), także napadają was 


następujące sympuany: nerwowa słabość, impotencyą 


(płciowa), znużenie, słabość w krzyżach, słaba pamięć, konfuzya idei, nasowiałość, strata lustra w oku, 
Wech ć do towarzystw, pryszcze na twarzy, strata energii, czeste urynowanie,—być może; że jesteście 


w pierwszym stopniu choroby, lecz być może, że 


prędko zbliżacie się do ostatniego. Fałszywa wsty- 


dliwość i niesłuszna skromność, niech was nieodstraszają od zajęcia się zwalcza cemi was dolegfi. 


wościami. 


Tysiące tysięcy Jasnych utalentowanych młodz 


eńców, uposażonych jeniuszem pozwoliży za- 


lać się rakiem, aż zgryzota zadręczyła im umysł, a w końcu śmierć przyszła po swoją ofiarę. Pą. 


mięta j że 


a więc 


"Zwłoka jest złodziejem czasu,” 


odłóż na bok fałszywą dumę i poradź się kogoś, co z gruntu zna się na twej dolegliwości 


i co nikomu twej tajemnicy nie wyda; a w zamian znajdziesz stałą ulgę w wliorobsku, które dziefi ci 


robi obrzydnym a noc okrutn 


w świecie handlowym, oświaty i ogłady, cierpią za czyny w chwili zapomn 


4. Tysiące tysięcy ludzi z stanowiskiem w a pólec dzie, świeczniki 


enia, Młodzieńcze! wstań 


spojrzyj na swego towarzysza, spojrzy) w zwierciadło, a ujrzysz dowody rzeczywistości, O! chociaż 


miałbym ramię przeznaczenia lu 


wepomni) sobie czułe słowa matki, która cię zrodziła ; przypomnij sob 
E cego ojca, i pomyśl 


» wymowę Cycerona, nie mógłbym przemawia szczerzej. Człowieku! , 


troskliwej si 

e niewinny głos troskliwej siostry, 
czem jesteś dzisiaj! Chociaż 
udzkości, czas jest nieunikniony jak przeznaczenie, 


obłysk, zostawiający się na mieliźnie dumy, Opuszczonyny, za. 


pkd i straconym; a więc uchwyć sposobność i nie zwlekaj dłużej. Nie PE się myśly, żę 


siebie. amiętaj, że “wielkie dęby YosT 


z małych żołędzi,” 


znieważnsz natnr 
że “mało złe rodzi wielkie choroby 
żonaci lub kawale- 


przedwcze- 


Mezczyzni średniego wieku, ;-;;:: 


śnie skutkiem wybryków młodzieńczych, trapieni licznemi ewakuacysmi pęcherza, często z palącą 
i gryzącą sensacy . W urynie żnajduje sig 06 nakształt lipkiego osadu, sprowadzającego nerwowe 


PAMIĘTAJCIE! gwarantuję stracić 8500.00 R 
się w najściślejszej tajemnicy, 


Prywatnej, 5 
„, Wszelkie porady i zwierzenia zaan 
bie dozieram odebranych listów i od isuję 


osobiście: r > 
5 H H rzypomnę wam, abyście, dości "ae zh 
Pozwólcie, że jeszcze raz jeden ł to ostatni pr godzina | każdy Goe oścignięci złem, szyb 


wyleczenie oraz 


pancająę 
ro. Jega 
ące życie, Ozdrowienie a W 


uznają i gorąco 


Porada darmo, 


w każdym przypadku żą niewyleczenie Choroby 


a ia w własnej oso 


kiej i skutecznej szukali pomocy, poc Jomilczam o powiększonych rzyspiesza was do gro 


bu i zmniejsza wasz widok uzdrowienia, 


was nie odkładajcie. 


osztach, Błagam wigo 


Bióro albo Adres: 


Dr LUGAS Private Dispensary, 


